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KALENDARZYK

DZTŚ — wtorek, dnia 1 czerwca — 
Jakuba, Konrada.

JVTRO — środa, dnia 2 czerwca — 
Erazma, Marcelina.

POJUTRZE — czwartek, dnia 3 czerw­
ca — Leszka, Klotyldy.

POGODA
Dziś bedzie częściowo pochmurnie, cie-. 

pło i parno, możliwe przelotne burze z 
temperaturą najwyższą 73-75 stopni, w 
nocy burze i 55 stopni.

W środę bedzie częściowo pogoda sło­
neczna. parno, przypuszczalnie burze; tem­
peratura najwyższa 78 stopni.

Możliwość opadów dziś HO procent, w 
środę 30 procent.

Wschód: — 5:18. Zachód: — 8:18.

KUBA ZATRZYMAŁA PORWANY SAMOLOT
Schwytano 2 Tureckich Terrorystów
Kongresmani U.S. 

Interweniują 
w Sprawie Muelera

Warsxawa (CST). — Czte­
rej polonijni kongresmani,' 
którzy przybyli do Warsza­
wy, mają się spotkać z wi­
ceministrem spraw zagra­
nicznych reżymu Winiewi- 
czem, celem między innymi 
interwencji w sprawie uwol­
nienia Muellera, jak stwier­
dził kongresman Puciński. 
Czterej kongresmani, Roman 
Puciński i Jan Kluczyński z 
Chicago oraz Tadeusz Dulski 
(D-N.Y.) i Lucjan Nedzi (D- 
Mich.) przybyli do Warsza­
wy w ramach bezpośredniego 
lotu inauguracyjnego Pan 
American z New Yorku do 
Warszawy.

Jak już niejednokrotnie 
podawaliśmy, Adam Mueller, 
swego czasu polonijny dzia­
łacz akademicki w Chicago, 
naturalizowany obywatel 
US, który w roku 1958 “wy­
brał wolność”, został aresz­
towany w Polsce, w czasie 
odwiedzin swego ojca, i ska­
zany na 5 lat więzienia, ja­
koby za szpiegostwo.

Strajk 
Telegrafistów
Washington (UPI).—Człon­

kowie dwóch unii reprezen­
tujących 20,000 pracowników 
firmy telegraficznej “Western 
Union” znajduje się na straj­
ku od dzisiaj od północy.

Strajk nie wpłynie na ogra­
niczenie prywatnych i rządo­
wych usług dostarczanych — 
przez firmę, — gdyż większość 
z tych usług jest zautomaty­
zowana. Przesyłka telegra­
mów, gotówki i podarunków, 
została wstrzymana do zakoń­
czenia strajku.

Strajk objął 17,000 telegra­
fistów i mechaników, — oraz 
3,000 członków unii “Commu­
nications Workers.” Obie unie 
odrzuciły 20 procentową pod­
wyżkę w rozłożeniu na dwa 
lata, ofiarowaną przez firmę, 
domagając się natomiast 30 
procentowej podwyżki.

Mądra Uchwała 
Legislatury 

Rhode Island
Providence, Rhode Island. 

— Senat Legislatury stanu 
Rhode Island przeprowadził 
uchwałę nakazującą wydale­
nie z utrzymywanych przez 
stan wyższych uczelni stu­
dentów, członków fakultetu i 
administratorów za działal­
ność prowadzącą do zaburzeń 
w szkołach.

Sen. stanowy Joseph J. Cha­
ves, wnioskodawca powiada że 
ustawa ta stanowi ostrzeżenie 
dla radykalnych elementów, 
że nie ujdzie im bezkarnie 
wywołanie rozruchów w u- 
cze’niach finansowych z po­
datków obywateli stanu Rho­
de Island. Ustawa ta znajdu­
je się obecnie pod obradami 
Izby Niższej Legislatury i ma 
wszelkie szanse, że zostanie u- 
chwalona większością głosów.

30^ Podwyżka
New York (UPI) — Cztery 

największe firmy aluminowe, 
podpisały nowy kontrakt z 
unią pracowników stalowni, 
przewidujący 30 procentową 
podwyżkę płac jak i zwięk­
szenie różnych benefitów. 
Przeciętne płace unistów wy­
nosiły S3.60 na godzinę.

Firma “Alcoa” przyznając' 
podwyżkę swym pracowni-I 
kom, równocześnie zapowie- i 
działa 6 procentową podwyż- ! 
kę cen na swe wyroby. Kon­
trakt objął około 32.000 robot­
ników zatrudnionych w tych ’ 
firmach.

i Uwolniono 
14-letnią 
Zakładniczkę 
Mordercy Konsula 
Izraelskiego 
w Sieci Obławy
Kartał, Istambuł. Turcja. 

(UPI). — Tureckie siły bez­
pieczeństwa dziś rano uderzy­
ły na budynek, w którym ob­
warowało się dwóch lewico­
wych terrorystów, trzymając, 
jako zakładniczkę, 14-letnią 
dziewczynkę, córkę majora 
wojsk tureckich. Policja zdo­
była kryjówkę terrorystów, 

■schwytała — podejrzanych o 
morderstwo izraelskiego kon­
sula — i uwolniła z ich rąk 
dziewczynkę, której zamor­
dowaniem grożono.

W miejscowości Tekirdag., 
62 mile od Istambułu władze 
bezpieczeństwa schwytały 
dwóch dalszych podejrzanych 
o morderstwo Elroma. Jed­
nym ze schwytanych jest Ci- 
han Alpetkin, który znajduje 
się na liście 9-oiu najbardziej 
poszukiwanych terrorystów w 
sprawie Elroma. Afisze z ich 
fotografiami znajdują się na 
każdym rogu ulicy. Drugim 
schwytanym w Tekirdag jest, 
liczący 22 lata, Tayfun Cini- 
neinre.

W poniedziałek doszło do 
i walki między lewicowymi ter­
rorystami a policją. 3 terro­
rystów zostało zabitych. Mię- 

(ciąg dalszy na str. 6-ej)

Czy Tajne 
Rozmowy 

Izrael-ZSRR?
Sztokholm (UPI) — Izrael­

ski ambasador Max Varon za­
przeczył wiadomościom, jako­
by premier Golda Meir, w cza­
sie swego pobytu w Szwecji, 
udała się do małej miejsco­
wości w północnej Finlandii, 
gdzie spotkała się z dwoma 
wysokiej rangi sowieckimi 
przedstawicielami i przepro­
wadziła z nimi rozmowy. Am­
basador stwierdza, że Golda 
Meir rzeczywiście spędzi ła 

I niedzielę w miejscowości Ro­
vaniemi, w północnej Finlan­
dii, lecz 24-godzinny pobyt jej 
tam miał na celu jedynie wy­
poczynek i żadne oficjalne 
spotkania nie miały miejsca. 
Pani Premier miała tam spę­
dzić dzień u swych osobistych 
przyjaciół, których nazwisk 
jednak nie podano w komuni­
kacie. Jak twierdzi tutejsza 
prasa, w pałacyku myślwi- 

■ skim w północnej Finlandii 
Golda Meir miała się również 
spotkać z prezydentem Fin­
landii Urho Kekkonenem. któ- 

fry ma bezpośrednie kontakty 
z władzami Kremla.

Rozmowy Goldy Meir mia­
ły mieć na celu sprawę ewen- 

[ tualnego wznowienia stosun- 
I ków dyplomatycznych między 
ZSRR a Izraelem zerwanych 
po 6-dniowej wojnie, w roku 
1967. Wyjazd Goldy Meir do 
Finlandii był trzymany w ta­
kiej tajemnicy, że nawet jej 
4 agenci bezpieczeństwa, przy­
dzieleni do osobistej ochrony 
przez rząd szwedzki, zostali w 
Sztokholmie.

Zmiany 
w Wojsku

Warszawa (DP) — Gen. 
Florian Siwicki, poprzednio 
dowódca śląskiego okręgu 
wojskowego został mianowa­
ny ząstępcą reżymowego sze­
fa sztabu głównego. Jest on 
uważany za człowieka Gierka.

Gen. Siwicki był kilka lat 
temu attache wojskowym w 
Pekinie. Dowódcą śląskiego 
okręgu wojskowego został 
gen. Jozef Kamiński.

Nowe Źródło Dochodów

Uroczyste Zakończenie Roku 
Akademickiego w Kolegium ZNP
Odsłonięcie Tablicy z Okazji 90-Lecia ZNP 

— Fundatora Kolegium, Finansującego 
Jego Rozwój

W niedzielę 30- maja 118 
studentek i studentów Kole­
gium Związkowego w Cam­
bridge Springs, Pa. otrzymało 
dyplomy bakałarza. Piękna 
słoneczna pogoda umożliwiła 
przeprowadzenie uroczystości 
zakończenia roku akademi­
ckiego na tonących w zieleni 
gruntach Kolegium. Wielki 
dzień dla 118 młodych kobiet 
i mężczyzn rozpoczął się mszą 
połową, którą celebrował ka­
pelan Kolegium ks. Stefan 
Dobosiewicz, prob. par. św. 
Antoniego w Cambridge 
Springs. Podczas nabożeń­
stwa śpiewał chór Kolegium 
pod dyrekcją dr. Judith Eck- 
elmeyer.
Wręczenie Dyplomów

Po mszy św. i krótkiej 
przerwie na tej samej polanie 
odbyło się uroczyste wręcze­
nie dyplomów bakałarza. Ks. 
Dobosiewicz odmówił inwoka­
cję, a chór Kolegium odśpie­
wał hymny narodowe: amery­
kański i polski. Okolicznościo­
we przemówienia wygłosili 
rektor Kolegium dr. Henry 
Parciński, cenzor ZNP i prze­
wodniczący Rady Szkolnej 
mec. Władysław Dworakow­
ski i prezes ZNP mec. Alojzy 
Mazewski. Główne przemó­
wienie wygłosił wychowanek 
Kolegium Lee Edward Dobi- 
son. obecnie prezes firmy “L. 
E. Dobison Commercial and 
Constructors. Inc.,” prezes 
“Ecco Industries. Ltd.” i pre­
zes “Foods of Hawaii. Inc.”

Mirosława Julia Wielgosz z 
Fulton, N.Y. i Edward Daniel 
Marchewka z Pittsburga. u- 
kończyli studia cum laude.

Skazany 
Porywacz

Paryż (UPI) — Sąd w Pa­
ryżu skazał na 5 lat więzienia 
niejakiego Józefa Stadlika, 
który porwał syna francuskie­
go milionera Guy de Rotschil- 
da. 20-letniego Davida, doma-

Honorowe doktoraty otrzy­
mali: Lee Edmund Dobison z 
Honolulu, Richard John Go­
dlewski, również wychowa­
nek Kolegium a obecnie pre­
zes firmy “Transcontinental 
Distribution Corp.” z East 
Hartford, Conn, oraz Edward 
J. Piszek, prezes “Mrs. Paul’s 
Kitchens” z Filadelfii.

W uroczystości zakończenia 
roku akademickiego wzięło 
udział około tysiąc osób. Byli 
wśród nich rodzice i krewni 
kończących studia, działacze 
ZNP i Rady Szkolnej. Oprócz 
cenzora Dworakowskiego i 
prezesa Mazewskiego w uro­
czystościach wzięli udział: 
wiceprezeska Irena Wallace, 
sekr. krajowy Adolf Pachucki, 
skarbnik Edward Moskal, wi- 
cecenzor Kazimierz Lotarski 
z małżonką, komisarz Okr. 9 
Aleksander Kopczyński, kom. 
Okr. 8 Łysakowski, kom. Okr. 
4 Jan Nowak, komisarka Okr. 
2 Ewelina Gawalis i komisar­
ka Okr. 13 Zofia Buczkowska, 
zarządca wydawnictw Związ­
kowych Józef Gajda z mał­
żonką oraz działacze ZNP z 
okolicznych ośrodków polonij­
nych.
Odsłonięcie Tablicy

W przeddzień uroczystego 
zakończenia roku akademi­
ckiego. w sobotę 29-go maja 
po południu odbyło się uro­
czyste odsłonięcie tablicy z 
okazji 90-lecia ZNP. Tablica 
u wejścia do nowego budyn­
ku mieszczącego kuchnie i ja­
dalnie głosi, że ZNP jest zało­
życielem Kolegium i od 1912 
roku bez przerwy dźwiga na 
sobie obowiązek finansowania 
jego życia i rozwoju.

Program zagaił rektor dr. 
Parciński a okolicznościowe 
przemówienia wygłosili cen­
zor Dworakowski i prezes 
Mazewski.

Również w sobotę odbyło 
się pierwsze organizacyjne ze­
branie Komitetu, którego za­
daniem jest znalezienie nowe­
go rektora dla Kolegium, po­
nieważ dr. Parciński opuszcza 
stanowisko z końcem czerwca.

W skład Komitetu wchodzą:gając się okupu 2 min fran­
ków (150 tysięcy funtów), cenzor Dworakowski — prze- 
Stadlik został uznany winnym i wodniczący, prezes Mazewski 
dokonania zbrojnego napadu i — wiceprzew., prof. Leo J. 
próby szantażu. | Krasowski — sekretarz, dr.

Norman Wagner, Edward Sit- 
nik, dr. Frank J. Draus, sędzia 
Tadeusz Adesko, dr. Sendzi­
mir i Dave Pendergast, człon­
kowie. Pendergast jest preze­
sem samorządu studenckiego 
i w Komitecie reprezentuje 
młodzież.

Zainteresowani stanowi- 
skiem rektora Kolegium po­
winni zgłaszać swoje kandy­
datury do sekretarza Komite­
tu prof. Leo J. Krasowskiego, 
Alliance College, Cambridge 
Springs, Pa.
Wspólny Obiad i Zabawa

W sobotę wieczorem odbył 
się wspólny obiad młodzieży 
kończącej studia z fakultetem, 
rodzicami, członkami Rady 
Szkolnej i przedstawicielami 
ZNP.

Modlitwę przed obiadem 
odmówił ks. Dobosiewicz. Po 
obiedzie odbył się krótki pro­
gram, przeprowadzony przez 
odchodzącego prezesa samo­
rządu studenckiego Williama 
Harfa. Przemówienia wygło­
sili rektor Parciński, cenzor 
Dworakowski, prezes Mazew­
ski i dr. Piszek.

Wieczorem w przyjemnym 
nastroju odbyła się zabawa 
młodzieży kończącej studia z 
udziałem rodziców, członków 
fakultetu i gości, która prze­
ciągnęła się do późnej nocy.

Obszerniejsze sprawozdania 
z uroczystość! w Kolegium 
Związkowym umieścimy póź­
niej.

664 Osób Zginęło 
Podczas Świąt
(UPI) — Liczba ofiar wy- 

i padków samochodowych oraz 
innych podczas trzy-dniowego 
okresu świąt “Dnia Wieńcze­
nia Grobów” dzisiaj o godz. 
7-ej rano wynosiła 664 osób.

W wypadkach samochodo­
wych zginęło 515 osób, uto­
nęło 72, w wypadkach samo­
lotowych 12, a 55 osób zginęło 
w innych wypadkach.

Największą liczbę zgonów 
w wypadkach samochodo­
wych (38) zanotowano w sta­
nie California. — Na drugim 

i miejscu znajdowały się stany 
I Ohio i New York, gdzie zgi- 
i nęlo po 30 osób, a w stanie 
' Illinois 29 osób.

Podwyżka 
Benefitów 

“Soc. Security” 
Washington. (UPI) — Po­

cząwszy od 1-go czerwca, 26 
milionów emerytów amery­
kańskich otrzyma dziesięcio­
procentową podwyżkę wypłat 
z ubezpieczenia społecznego 
(Social Security). Podwyżka 
ta obowiązuje wstecz od 1-go 
stycznia, a należna emerytom 
dodatkowa suma wysłana bę­
dzie oddzielnym przekazem 
około 22-go czerwca.

Bohater Murphy 
Zginał 

w Wypadku
Roanoke, Va, (UPI). — 

Audie Murphy, najbardziej 
odznaczony bohater drugiej 
wojny światowej, — zginął w 
wypadku samolotowym w ub. 
piątek. Mały samolot wiozący 
sześć osób rozbił się o stoczę 
górskie w Roanoke, Va. i sta­
nął w płomieniach.

Samolot znajdował się w 
drodze z Atlanta, Ga. do Mar­
tinsville, Va. Zwęglone zwło­
ki pasażerów zostały zabrane 
ze stoczą górskiego w ponie­
działek do zakładu pogrzebo­
wego. Żona Murphy, Pamela, 
została powiadomiona o zgo­
nie męża. Murphy, lat 46, był 
pasażerem samolotu pilotowa­
nego przez Hermana Butler z 
Crossville, Tenn.

Murphy zdobył 24 medali 
podczas drugiej wojny, świa­
towej za waleczność; zabił lub 
wziął do niewoli 240 Niemców 
w czasie trzy-letniej służby na 
polu bitwy.

Liczba Osób 
Pomordowanych 
Wzrosła Do 23

Y u b a City, California. 
(UPI) — Liczba pomordowa­
nych sezonowych robotników 
rolnych wzrosła do 23 osób, 
gdy odnaleziono w ostatnich 
dwóch dniach zwłoki trzech 
mężczyzn. Szeryf — Roy 
Whiteaker powiada że “pra­
wdopodobnie nie odnajdzie- 
my zwłok wszystkich pomor­
dowanych, gdyż pola w tej 
okolicy zostały zaorane i na­
wodnione w ostatnich tygo­
dniach”.

Podejrzany o popełnienie 
masowych morderstw Juan 
V. Corona, lat 37, został prze­
niesiony do więzienia w po­
bliskim miasteczku, dla zape­
wnienia mu większego bez­
pieczeństwa.

Whiteaker i prokurator C. 
David Teja, w udzielonym 
wywiadzie prasowym, wyra­
zili przekonanie, że morder­
stwa te zostały dokonane 
przez jedną osobę, podczas 
dłuższego okresu czasu.

Kanada 
Może Stać Się 

Republiką
Toronto, Kanada. (G.P.)—To- 

rontoński dziennik ‘Telegram’ 
ujawnił, że parlamentarna ko­
misja konstytucyjna przedło­
ży wkrótce wniosek o zmia­
nę ustroju państwowego. 
Większość komisji sugeruje 
zniesienie monarchii. Pierw­
szym prezydentem Kanady 
miałby zostać obećny Guber­
nator Generalny.. “Telegram” 
utrzymuje, że wiadomość o 
tym projekcie komisji dla 
spraw konstytucji przeniknę­
ła na zewnątrz dzięki niedys­
krecji kilku jej członków.

Konserwatyści przyjęli tę 
wiadomość z wielkim żalem, 
nie mogąc pojąć dlaczego “w 
tak trudnej sytuacji Kanady 
ma być powzięta tak niebez­
pieczna decyzja”. Nawet so­
cjaliści z Nowej Partii Demo­
kratycznej nie ukrywali swe­
go oburzenia, twierdząc, że 
(monarchia stanowi podstawę 
par lamentarnej demokracji 
Kanady. Natomiast młodzi li- 

, berałowie od dawna domagają 
■ się obalenia monarchii i na­
wet postawili odpowiedni 

i wniosek

Celem Zamiany 
Za Czterech 
Rybaków 
Schwytanych 
Na Wodach 
Amerykańskich
Miami, Fla. (UPI) — Kuba 

zatrzymała porwany w sobotę 
samolot linii “Pan American,” 
mający na swym pokładzie 60 
pasażerów i dziewięciu człon­
ków załogi, domagając się w 
zamian uwolnienia czterech 
rybaków kubańskich, którzy 
w ubiegłym tygodniu zostali 
aresztowani za uprawianie ło­
wów na terrytorialnych wo­
dach amerykańskich.

Samolot lecąc z Caracas, 
Wenezueli, do Miami, został 
skierowany na Kubę przez 
uzbrojonego porywacza i wy­
lądował w Hawanie w sobotę 
o godz. 6:23 wieczorem.
Zamiana

Oficjalna kubańska agencja 
prasowa, “Prensa Latina,” w 
komunikacie nadanym na 
Meksyk, łączy oba te incyden­
ty ze sobą. Agencja podaje że
— “Kuba nie uznaj e żadnych 
karnych sankcji podjętych 
przeciwko swym statkom ry­
backim i ich załogom, odrzu- 
c a j ą c energicznie politykę 
agresji i szantażu stosowaną 
przez reżym amerykański 
przeciwko rewolucji kubań­
skiej. Wobec tego samolot li­
nii Pan American pozostanie 
na lotnisku Jose Marti w Ha­
wanie, dla zademonstrowania, 
że Amerykanie mają wiele 
problemów do rozwiązania.” 
Komunikat podaje dalej, że w 
roku 1970 Kuba odmówiła 
zwolnienia dwóch porwanych 
samolotów amerykańskich tak 
długo, dopóki władze amery­
kańskie nie zwolniły kilku za-

(ciąg dalszy na str. 6-ej)

Komuniści 
Atakują 

w Kambodży
Sajgon, Wietnam Południo­

wy. (UPI) — Po 5-oio-dnio- 
wych zaciętych walkach woj­
ska sajgońskie wycofały się 
z Snuol, pozostawiając w rę­
kach komunistów kontrolę 
nad odcinkiem granicznym 
między Kambodżą a Połud­
niowym Wietnamem, po raz 
pierwszy od chwili, gdy rok 
temu amerykańskie kolumny 
pancerne wkroczyły w tym 
miejscu do Kambodży. Od­
działy Południowego Wietna­
mu w sile około 2,000 żołnie­
rzy, które przez 5 dni toczyły 
krwawą bitwę z siłami komu­
nistycznymi, wycofały sie do 
Loc Ninh, 14 mil na połud­
niowy wschód od Snoul i 7 
mil w g 1 ą b Południowego 
Wietnamu.

Sto mil na południowy 
zachód rządowe wojska Kam­
bodży stoczyły bitwę z komu­
nistami na linii komunikacyj­
nej, łączącej Phnom Penh z 
Południowym Wietnamem. 
Jak stwierdza komunikat
— wojska rządowe poniosły 
ciężkie straty w czasie walk 
trwających dzień i noc.

Z przeprowadzonych komu­
nistycznych operacji wynika, 
że komuniści dążą do odbu­
dowania sanktuarium na gra­
nicy między Południowym 
Wietnamem a Kambodżą, 
które rok temu zostało zni- 
szczne przez wspólną opera­
cję Aliantów i które umożli­
wia nieprzyjacielowi prowa­
dzenie z sukcesem walk w Po­
łudniowym Wietnamie.

Wycofanie się wojsk saj- 
gońskich ze Snuol oddaje ko­
munistom kontrole nad- auto­
stradą nr. 7, która łączy Saj­
gon z Phnom Penh.

Kaim w Kairze
Warszawa (DP). — Do Ka­

iru wyjechał reżymowy wice­
premier Kaim, aby przedy­
skutować rozbudowanie po­
mocy Warszawy w usprawnie- 

I ni u przemysłu egipskiego.
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Głos Polonu z Cleveland i Okolicy
KORESPONDENCI:

Eugenia i Jerzy Stolarczyk
9421 Alexander Road 
Cleveland, Ohio 44125 

Telef. Area Code 216; 641-7528
Od Redakcji: — Gminy i Grupy Z.N.P., oraz Towarzy­
stwa i Kluby Polonijne proszone są o przesyłanie wszel­
kich zawiadomień i wiadomości do Kroniki z Cleveland 
l okolicy wprost do korespondenta Dziennika Zw. pp. 
Eugenii i Jerzego Stolarczyk pod wyżej podany adres.

•
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NAJWIĘKSZE zainteresowanie prasy w Washingtonie 
skupia się chyba wokół dyr. FBI J. Edgara Hoover oraz 
żony prokuratora generalnego, Marthy Mitchell. Niedaw­
no Martha została uhonorowana obiadem wydanym 
specjalnie dla niej przez American Women’s Newspaper 
Club. Hoover zapytany czy ostatnie krytyczne ataki pod 
jego adresem nie trapią go, odpowiedział: “Wcale mi to 
nie przeszkadza. Przywykłem do tego w ciągu ostatnich 
40-tu lat”.

0 Kulisach Spisku w 
Egipcie Przeciw Sadatowi

Uhonorowanie
K. Marciniaka

Kazimierz Marciniak, zna­
ny działacz Związku Polaków 
i stały czytelnik D z i en n ika 
Związkowego, został ostatnio 
uhonorowany przez Okręg 9 
Związku Poflaków. W dowód 
uznania' za długoletnią pracę 
dla Związku pan Marciniak 
otrzymał pamiątkowy plakat. 
Przez 38 lat z rzędu pełnił on 
funkcję prezesa Okręgu 9-go. 
Ostatnio postanowił nie ubie­
gać się ponownie o tę funk­
cję, aby dać szanse młodym. 
Prezesem Okręgu 9 Z w. Pola­
ków został Czesław Heliński 
a pan Marciniak otrzymał za­
szczytny tytuł honorowego 
prezesa Okr. 9. Gratulujemy.

Wiec Sejmowy 
Gminy 6 ZNP

Odbędzie się w niedzielę 
6-go czerwca o godzinie 1-ej 
po poł. w domu własnym przy 
Fullerton. Na specjalnie zwo­
łanym zebraniu będą wybrani 
posłowie na Sejm Krajowy 
ZNP w Pittsburgu. 16-tu 
kandydatów ubiega się na po­
słów do r e p r e z entowania 
Gminy 6 na Krajowym Sej­
mie. Spośród nich Izba będzie 
musiała wybrać siedmiu. Jest 
to ważne zebranie i dlatego 
uprasza się wszystkich dele­
gatów o przybycie i wzięcie 
czynnego udziału w wyborze 
posłów na Krajowy Sejm.

B. Piotrowski — prezes;
L. Giziewicz — sekretarka.

Chłopięcy Chór 
z Polski Wystąpi 

w Cleveland
Polonia w Cleveland będzie 

miała miłą sposobność posłu­
chania i zobaczenia świetnego 
chłopięcego chóęu poznańskie­
go — Chór z Poznania będzie 
koncertował w Cleveland tyl­
ko jeden raz, w niedzielę, dnlia 
6-go czerwca, o godzinie 3 pp. 
w audytorium szkoły South 
High School przy Broadway. 
Sprowadzeniem chłopięcego 
chóru do Cleveland zajmuje 
się pan Józef Kupniewski. Do 
niego też należy zwracać się

Statek Conrada 
Zakupiony

Hobart, Australia, (KW) — 
Jerzy Malcharek, przeprowa­
dził skomplikowane wielce 
negocjacje zakupna trzy — 
masztowego statku “Otago”, 
którego komendantem był 
sławny pisarz Joseph Conrad- 
Korzeniowski. Statek ten u- 
wieczniony w powieściach 
Conrada, został zakupiony dla 
literackiego wydawnictwa — 
“Conradina”, które poświęco­
ne jest pracom Conrada i któ­
re stoi na czele zbiórki fundu­
szu zakupna statku “Otagp” 
przy kolegium McMurry w 
Abilene, Texas.

Początek zbiórki funduszu 
zakupna statku dał donację 
$1,000 p. Edward J. Piszek z 
Filadelfii, prezes firmy żyw­
nościowej “Mrs. Paul’s Kit­
chen”.

Malcharek, sędzia w przed­
wojennej Polsce, jest obecnie 
referendariuszem są d o w y m 
w Australii. Poświęcił dużo 
pracy i starań w doprowadze­
niu do zakupna statku “Ota­
go”, który odnalazł w roku 
1957 w stoczni okrętowej w 
Australii. Statek znajdujący 
się w opłakanym stanie, prze­
znaczony był pa złom

DZIENNIK ZWIĄZKOWY 
jest do nabycia pod 

następującym adresem: — 
CHARLES VOJACEK 

2301 Coventry Drive 
Cleveland, Ohio. 44134 

Tel. 842-1099

EUGENIA i JERZY 
STOLARCZYK

Polski 
;ram Radiowy 

' a łożony w 1927 roku 

WXEN
106.5 FM—Cleveland. Ohio 
Środa i Piątek, 7:30 wiecz.
Niedziela, 10:30-11:30 rano

po szczegółowe informacje od­
nośnie tej impreezy: — teł. 
341-4863. Bilety na koncert 
są już w przedsprzedaży w 
AH Travel Service i Kniola 
Travel. Uprasza się o naby­
wanie biletów przed czasem. 
Każde miejsce numerowane, 
dlatego też organizatorzy pro­
szą o zarezerwowanie sobie 
najlepszego miejsca na zasa­
dzie. .. “kto pierwszy ten lep­
szy”.

P.S. Uwaga! Prosimy nie 
mylić chóru z innym chórem 
chłopięcym z Poznania kiero­
wanym przez p. Stuligrosza, 
tzw. “Słowiki Poznańskie”.

Marymount Zmienia 
Godziny Wizyt

Począwszy od piątku 28-go 
maja szpital Marymount zli­
kwidował popołudniowe go­
dziny odwiedzania chorych. 
Wieczorowe godziny odwie- 
dzań zostały ustalone od go­
dziny 6-ej do 8-ej wieczorem. 
W związku z rozbudową szpi­
tala parking został poważnie 
ograniczony a więc żeby nie 
blokować miejsca dla tych, 
którzy muszą dostać się do 
szpitala, zlikwidowano popo. 
łudniowe wizyty. Wizyty w 
spec j ałistycznych oddziałach 
szpitala pozostają bez zmian. 
Zainteresowani powinni za­

sięgnąć informacji odnośnie 
regulacji odwiedzania chorych 
w danym oddziale.

Stany Zjednoczone 
a Nafta Rumuńska
Washington. (G.P.) — Po­

ważne pertraktacje są pro­
wadzone między przedstawi­
cielami rządu rumuńskiego i 
amerykańskiego konsorcjum 
naftowego w sprawie eksplo­
atacji ropy naftowej na wy­
brzeżu Morza Czarnego. 
Współpraca między kapitalis­
tyczną spółką a komunistycz­
nym rządem jest możliwa na 
podstawie decyzji parlamentu 
rumuńskiego, który w ubieg­
łym roku powziął uchwałę do­
puszczającą prywatne filmy 
zagraniczne do partnerstwa z 
rządem, z tym, że rząd ten 
musi w 51 proc, kontrolować 
takie przedsięwzięcie, z tym 
że firmy te mogą swoje zyski 
przekazać do kraju macierzy­
stego.

One Main Part
PRINTED PATTERN

SIZES

fc®.

Just one seam (one main pat­
tern!) to this swifty skim! Whip 
it up in morning zip in and go! 
Make heart pocket a bright con­
trast color.

Printed Pattern 4599: NEW 
Misses’ Sizes 8, 10, 12, 14, 16, 18. 
Size 12 (bust 34) takes 1% yards 
45-inch fabric.

SEVENTY FIVE CENTS — for 
each pattern; add 25 cents for each 

| Pattern for Air Mail and Special 
Handling.

= Send to Anne Adams c/o PO­
LISH DAILY ZGODA 10 Pattern

| Dept., 243 West 17th Street, NevV 
York, N. Y. 10011. Print NAME, 
ADDRESS, with ZIP, SIZE and 
STYLE NUMBER.

NEW FA SH ION - PACKED 
Spring-Summer Catalog — separ­
ates, jumpsuits, styles galore. Free 
patern coupon. 50c INSTANT 
answers. $1.00
SEWING BOOK — cut, fit. sew 
modern way. $100 INSTANT

I FASHION BOOK — what-to-wear

Kair (DP). — Zaledwie na 
kilka godzin przed przyby­
ciem do Kairu tzw. prezyden­
ta Związku Sowieckiego Mi­
kołaja Podgórnego i przed 
rozpoczęciem przez niego w 
pałacu republikańskim Dub- 
beh rozmów z prezydentem E- 
giptu Sadatem ogłoszono w 
prasie informacje o masowych 
rewizjach w mieszkaniach a- 
resztowanych ministrów i in­
nych spiskowców, w tym wie­
lu gorliwych popleczników 
Kremla.

Masowe rewizje w Egipcie 
rozpoczęły się w niedzielę w 
nocy i trwały bez przerwy do 
wtorku rana. Dokonano ich w 
domu najgorliwszego poplecz­
nika Sowietów b. wiceprezy­
denta Aly Sabry i w domach 
ministrów, wyższych urzędni­
ków i działaczy tajnej orga­
nizacji stworzonej przez spi­
skowców i ostatnio likwido­
wanej przez Sadata.

Dewizja u b. wiceprez. Sab- 
bry trwała 9 godzin. Znalezio­
no m.in. 50 kompromitujących 
taśm magnetonowych, obce 
waluty, filmy i dokumenty 
tajnej organizacji działającej 
w ramach Arabskiej Unii So­
cjalistycznej. Podobne rezul­
taty dały rewizje w domach 
innych spiskowców.

Na podstawie znalezionych 
materiałów policja dokonała 
36 dalszych aresztowań, w tym 
profesorów, adwokatów, dy­
rektorów przedsiębiorstw i 
podsekretarzy stanu w róż­
nych ministerstwach.

Półurzędowy dziennik “Al 
Ahram” zapowiada że w śledz­
twie główny spiskowiec Aly 
Sabry będzie przesłuchiwany 
ostatni, gdy zostanie zebrany 
cały materiał obciążający go 
jako organizatora planowane­
go zamachu.

Niezleżnie od aresztowań — 
prez. Sadiat zarządził przymu­
sowe urlopy dla gubernato­
rów okręgów Assiut i Fayo- 
um.
Moskwa o Spisku

W audycjach w języku a- 
rabskim radio sowieckie nie 
wypowiedziało dotąd ani jed­
nego słowa pod adresem Sa­
data — i przeprowadzonych 
przez niego czystek. Przed ich

“Policja 
Ma Prawo 

Do Samoobrony’”
New York (UPI). — Prze­

prowadzona przez Instytut 
Spraw Społecznych przy uniw. 
Michigan ankieta, wykazała, 
że duży procent Amerykanów 
jest zdania że policja ma pra­
wo do samoobrony i winna 
strzelać do tych którzy na­
padają na policjantów pod­
czas zaburzeń i rozruchów.

Ankieta, przeprawa d z o n a 
wśród 1,374 mężczyzn w wie­
ku od 16 do 64 lat, wykazała 
dalej, że 65 procent są bar­
dziej zaniepokojeni zaburze­
niami oraz rozruchami, aniże­
li innymi objawami życia a- 
merykańskiego. — 26 procent 
wyraziło zdanie, — że policja 
“winna czasami” użyć broni 
w zaburzeniach w g e t a c h 
miejskich.

Cztery procent było zdania 
że “zawsze”, ale 51 procent 
stanowczo sprzeciwiało się u- 
życiu broni przez policję pod­
czas zaburzeń. 57 procent U- 
ważało że policja winna strze­
lać do tych którzy dopuszcza­
ją się kradzieży podczas za­
burzeń, a reszta 30 procent nie 
miało nic przeciwko temu je­
śli policjanci poturbują stu- 

! dentów podczas z a b ń rżeń 
szkolnych. 

rozpoczęciem natomiast “Pra­
wda” określała jako wroga E- 
giptu redaktora “Al Ahram” 
Heikela który zalecał większe 
poleganie na Washingtonie 
niż na Kremlu w sprawie na­
cisków na Izrael. Heikel jest 
n a j b liższym współpracowni­
kiem Sadata.

Doniesiono że sowiecki at­
tache wojskowy w Kairze wy­
jechał nagle na urlop do Rosji, 
że władze egipskie bardzo 
grzecznie wyprosiły z kraju 
wielu wyższych oficerów so­
wieckich którzy ściśle współ­
pracowali z aresztowanym b. 
min. wojny gen. Fawzi i wre­
szcie że 300 młodych oficerów 
sowieckich już odpłynęło do 
ojczyzny z Aleksandrii.

Dopiero po tych zdecydowa­
nie antysowieckich pociągnię­
ciach prez. Sadat przyjął w 
ub. piątek po raz pierwszy 
od odkrycia spisku amb. Wi­
nogradowa i w wyniku tego 
spotkania zaprosił prez. Pod­
górnego dio Kairu.
Jakim Kosztem?

Obserwatorzy polityczni 
podkreślają że wysłanie przez 
Kreml do Egiptu Podgórne­
go świadczy wymownie — iż 
Kreml przywiązuje wielką 
wagę do wytworzonej w E- 
gi>pcie sytuacji. Oficjalnie So­
wiety dążą do pokoju na Bli­
skim Wschodzie. Ale nie kosz­
tem utraty swych wpływów 
w Egipcie i nie kosztem uzy­
skania tam wpływów przez 
Stany Zjednoczone.

Zwycięski 
Skok Żaby!...

New York. (DP) — W An­
gels Camp (California), od­
był się doroczny międzynaro­
dowy festyn zainicjowany w 
1928 roku, dla uczczenia słyn­
nej nowelki pióra Marka 
Twaina — “The Celebrated 
Jumping Frog of Calaveras 
county”. (“Sławna skacząca 
żaba z okolicy Calaveras”). 
Głównym i najciekawszym 
wydarzeniem dwudniowego 
festynu były zawody żab ze­
branych z 43 krajów.

W zawodach ogólnych, w 
których brało udział ponad 
1.500 zawodników, pierwsze 
miejsce zdobyła żaba Susie Q. 
z Ameryki, prawie rekordo­
wym skokiem na 17 stóp 9% 
cala.

W specjalnej grupie zawo­
dów międzynarodowych zwy­
ciężyła żaba meksykańska. 
Drugie miejsce zdobyła au­
stralijska żaba gwiazda z 
Rockhampton. Miejsce trze­
cie uzyskała Balboa, żaba z 
Madrytu.

Policjant 
Wygrał $75,000

New York (UPI). — Poli­
cjant z Erie, Pa., Ike Battles, 
lat 59, wygrał drugą nagro­
dę w sumie $75,000 jako po­
siadacz szczęśliwego biletu w 
nowojorskiej loterii stanowej. 
Battles nie wie jeszcze co zro­
bi z pieniędzmi, a do woli żo­
ny pozostawił decyzję czy bę­
dzie dalej pracowała w firmie 
elektronicznej, w której za­
trudniona jest od wielu lat.

Pierwszą nagrodę w sumie 
$25,000 rocznie do końca życia, 
wygrali pp. Antoniostwo Pal- 
mierei z New Yorku, którzy 
wraz z córką i zięciem Ray­
mond i Concetta Maggiore za­
kupili jeden bilet loteryjny.— 
Nagroda będzie wypłacana 
wspólnie obu rod do 
końca życia.

Anarchiści 
w Paryżu

Paryż, (DP) - Władze fran­
cuskie zarządziły specjalną o- 
chronę policyj ną kilku of icj al- 
nych misji brytyjskich po 
trzech wypadkach ataków 
bombowych na instytucje 
brytyjskie w Paryżu.

Do zamachów przyznali się 
terroryści działający pod has­
łem “anarchii międzynarodo­
wej”. W komunikacie twier­
dzą, że współpracuje z nimi 
osławiona brytyjska “Angry 
Brigade”. Zamachy miały być 
represją “za porozumienie na 
temat wejścia W. Brytanii do 
Wspólnego Rynku, osiągnięte 
między Heathem i Pompidau 
podczas ostatnich rozmów w 
Paryżu.

Wybuchy bomb plastyko­
wych poza znacznymi szko­
dami raniły jedną kobietę. W 
ulotkach doręczonych do biu­
ra agencji Reutera i rozrzuco­
nych w miejscach zamachów 
nawoływali do zniszczenia in­
stytucji Wspólnego Rynku. 
Zapowiedzieli dalsze zamachy 
i “triumf rewolucji, która roz­
prawi się z EWG i brudnym 
kapitalizmem”. Podpisana by­
ła tzw. “Komuna 71” mająca 
przewodzić ruchowi zniszcze­
nia.

Ekspansja 
Polskich

Architektów
Warszawa. (DP) — 26 pol­

skich architektów i planistów 
miejskich pracowało w roku 
ubiegłym w krajach gospo­
darczo zacofanych, a 8 pol­
skich architektów pracuje w 
tej chwili zagranicą.

Polacy m.in. zaprojektowa­
li i nadzorowali budowę cen­
trum kulturalnego w Leo­
poldville, zabudowę miejską 
w Skopje w Jugosławii i w 
Belgradzie.

Polscy architekci projektu­
ją obecnie rozbudowę miejską 
w Cimbote w Peru, w Aleppo 
w Syrii, w Ho na Filipinach, 
Sukkar w Pakistanie oraz w 
Karachi, Manili i Singapurze.

Barki Rzeczne 
z Polski Dla Niemców

Warszawa.—W stoczni rze­
cznej w Płocku zwodowano 
pierwszą jednostkę z serii du­
żych barek baz napędu prze­
znaczonych na eksport do 
NRF. Jest to barka o nośno­
ści 1,400 ton przystosowana 
do przewozu ładunków ma­
sowych. W najbliższych ty­
godniach zwodowane zostaną 
dalsze trzy jednostki tego ty­
pu, a w połowie roku opuści 
pochylnię pierwsza barka-gi- 
gant o nośności 2,000 ton

Instant Poncho!

7281

Your wardrobe needs the fash­
ions punch of this poncho! -

INSTANT PONCHO — crochet 
of knitting worsted with big, No. 
8 hook. Solid triangle are ac­
cented by border intrigue, pom­
pon fringe. Pattern 7281: one 
size fits all.

FIFTY CENTS for each pattern 
— add 25 cents for each pattern 
for Air Mail and Special Handling. 
Send to Alice Brooks c/o Polish 
Daily Zgoda, Needlecraft Dept., 
Box 163 Old Chelsea Station, New 
York, N, Y. 10011. Print Name, 
Address, Zip, Pattern Number. ,

NEW 1971 Needlecraft Catalog 
—more Instant fashions, knits, 
crochets, quilts, embroidery, gifts. 
3 free patterns. 50c.

New! “Instant Crochet” Book. 
Step-by-step pictures teach you 
how to crochet instantly! Plus 
newest patterns. $100.

Complete Instant Gift Book—
Quilt Book 1—16 patterns. 50c. 

more than 100 gifts for all occas­
ions, Jges. $1.00.

Complete Afghan Book— $1 00. 
“16 Jiffy Rugs" Book. 50c.
Book of 12 Prizes Afghans. 50c. 
Museum Quill Book 2 — 50c.
Book 3 “Quilts for Today’s Liv­

ius'’. 15 patterns. 50c.

STEFAN KIEDRZYŃSKI

Trujący Kwiat
POWIEŚĆ

48-----— (Ciąg dalszy)

Ryszard pobladł gwałtownie.
— Uciekaj? — powtórzył prawie szeptem. — Wyrażasz • 

się pan tak tajemniczo, że mogę przypuszczać tylko jedno.
— Że chcę usunąć rywala?...
— Tak!
Zamorski uśmiechnął Się prawie ze smutkiem.
— Wierz mi pan, że gdybym choiał to uczynić, uczynił­

bym dawno.
— Więc dlaczego pan tego nie czynisz?
— Bo pan nie jesteś d)la mnie rywalem.
— A czym? ...
— Strachem!... a jeżeli pan wolisz: postrachem. Tru­

cizną, wywołującą obłęd... zazdrości!...
Ryszard nagle drgnął jak ugodzony nożem. Niespodzie­

wany, dławiący spazm chwycił go za gardło i zdusił oddech.
Oparł się na poręczy, czując, że nogi uginają się pod 

nim, jak po ciężkiej chorobie, że go zalewa mdląca niemoc, 
że życie przestaje bić w piersiach odurzone nieszczęściem! 
— A Zamorski mówił spokojnie:

Jeżeli pragniesz się pan przekonać o wszystkim, dam ci 
sposobność.

— Panie, jesteśmy na schodach — wyszeptał z Wysił­
kiem Ryszard.

— Tym lepiej. Nikt nas nie podsłuchuje. Moja nada jest 
dobra i niezbyt długa. Słuchaj pan uważnie.

Przybliżył się do niego i zniżył głos.
— W okolicy kościoła Św. Krzyża uwija się między 

przechodniami włóczęga. Jest to zwykły żebrak uliczny, pro­
szący o kilka groszy, opowiadający o swojej nędzy niesły­
chane cuda. Daj mu pan kilka rubli pod warunkiem, że ci 
opowie prawdziwą historię swego upadku. A wówczas zro­
zumiesz, co oznaczają moje słowa: uciekaj i nie wracaj 
więcej!...

Ryszard popatrzał na niego nieprzytomnym wzrokiem.
— Włóczęga? — wymamrotał niewyraźnie.
— Na imię mu Lucjan! Jest to typowy ex-criowiek!
— Cóż ma wspólnego ze mną?
— Nieszczęście należy do wszystkich ludzi!
— A więc i do pana.
— Nie zaprzeczam!
Twarz Zamorskiego pobladła nagle. Otoczył ją szary 

obłok nieprzezwyciężonego znużenia, oparł się o ścianę i przy­
mknął oczy, jak we śnie. Ryszard patrzał ze zdumieniem. 
Po raz pierwszy na rumianej twarzy tego człowieka ujrzał 
boleść — i smutek prawie śmiertelny.

— Nie dziw się pan, — rzekł po chwili, że cię zaczepiam 
na schodach. Trudno o tym mówić tam — oczyma wskazał 
stronę mieszkania Podhojeckiej. Przy tej kobiecie najlepiej 
należy milczeć... I ja milczę. Jeżeli radzę panu ucieczkę, 
to dlatego, iż wiem... o twojej miłości... Pan ją kochasz.

— Tak! — odpowiedział Ryszard stanowczo.
— A ona?
— Nie wiem!
— Ale j* wiem, że nie! Nie dlatego, żebyś pan nie miał 

prawa — czy szans wzbudzenia miłości. Prezciwnie. Jesteś 
pan młody. O... młodszy odemnie. Kochasz — potrafisz 
może zdobyć się na poświęcenie. Jesteś pan w każdym razie 
niteresujący — a to znaczy bardzo wiele, nawet u niej...

— Jest pan dla mnie łaskawy... — szepnął z goryczą 
Ryszard.

— Tylko sprawiedliwy — odpowiedział Zamorski po­
śpiesznie. — Nie sądź pan, że ci pragnę mówić uprzejmości. 
Nie mam do tego powodu. Przeciwnie...

— Aż przeciwnie?
— Tak!... Bądźmy otwarci.
— Po co?
— Aby rozumieć niebezpieczeństwo. Kobieta, którą 

kochasz...
■— A pan pragniesz ujarzmić...
— Jest...
— Aniołem dobroci, cudem boskiej piękności — prze­

rwał Ryszard,
— Szatanem, którego Bóg zapomniał strącić do piekieł,
— Jest szlachetną, opiekunką nędzarzy, kobietą, która 

usuwa z progów nieszczęśliwych nędzę i śmierć.
— Aby jad szczepić w sercach swoich kochanków, aby 

zatruwać łzami, jadem swej przewrotności.
— Szaleństwo goryczy mówi przez pańskie usta — za­

wołał Ryszard, drżąc ze wzruszenia. — Obdzierasz pan ze 
czci kobietę, która na pierwszy list nieszczęśliwej babki 
przybiegła ratować jej chorą wnuczkę! Och, tego czynu nie 
nazwiesz pan chyba czynem szatana!... I ja tak nazywać 
jej nie pozwalam!

— Masz pan prawo?
— Mam, bo widziałem ją sam, na miejscu, kiedy przy­

jechała pełna tkliwości i dobroci.
— Kiedy rzuciła pieniądze, nie licząc i nie Wiedząc, ezy 

ich nie jest za mało. Kiedy pytała się o pana, pragnąc cię 
ujrzeć. Osobliwość! — Wąż boa — dla małego miasteczka. 
Człowiek piszący do niej, jak do matrony obdarzonej sześ­
ciorgiem dzieci. Jednakowa sensacja; to godzina poobiedniej 
mody trawienia — szydził Zamorski, patrząc na Ryszarda 
z pogardą nieledwie! ... — Wy nędzarze, zdychający po za­
ułkach, godni litości i obrzydzenia — padający na kolana — 
przed aktem miłosierdzia, rzuconym jak ochłap psom, z brzę­
kiem czy to szelestem banknotów!.,. Litość bierzeęie za mi­
łość — fatalny żart — za miłosierdzie. W ilości monet, rzu­
conych dla pozy, znajdujecie treść dobra. — Chrystusowy 
promień nieśmiertelnego Piękna w błysku padającego na 
stół srebra, w pieniądzach, które przychodzą bez wysiłku 
i bez pracy, a odchodzą nie zauważone nawet!... Czyż się 
pan zastanowił. cq ją mogło skłonić do złożenia hołdu wy- 
szarzałej nędzy na przedmieściu? Czy dobroć? Czy miło­
sierdzie? Czy listość? ... A może nuda, ciekawość i bezczyn­
ność? Może choiała zobaczyć, jak ludzie umierają, dla tych 
samych emocji, dla których tłum przygląda się straceniu 
skazańca?! Panie Brechocki, za mało zastanawiasz się pan 
nad życiem!...

Ryszard stał chwilę, milcząc. Patrzał na zimną, wygo­
loną twarz Zamorskiego, podobną do kamiennej rzeźby, i nie 
mógł słowa wydobyć ze ściśniętego gardła. Wreszcie zapytał, 
starając Się zapanować nad silnym wzruszeniem.

— Być może, ale nie mam powodu zdawać przed panem 
rachunków. Jeżeli żyję źle. sam za omyłki swoje odpokutuję.

— Nie chodzi tu o karę. Świat nie zyskuje nic z ludzkiej 
pokuty i chodzi mu jedynie o to. żeby nie było zbrodni.

(Ciąg dalszy nastąpi.)
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Wiadomości z Town Of Lake
Kalendarz Zebrań Towarzystw 
i Grup Przy Gminie 123-ej Z.N.P.

Gmina 123 ZNP w każdy pier­
wszy poniedziałek miesiąca w no­
wej sali Rainbow Gardens przy 
1425 W 51 sza ul., gdzie właścicie­
lami są bracia Łączkowscy.

Tow. Synowie Korony Polskiej. 
Gr. 681 ZNP w każdą 3-ą niedzie- 
> o godz. 1:30 po poŁ w sali Dra- 
nirrarka pnr. 4843 S. Racine ave.

Kółko im. Kaz. Brodzińskiego, 
Gr. 962 ZNP w sali Łączkowskich 
pnr. 1425 W 51st st., druga nie­
dziela każdego mieś, o godz. 1:30.

Tow Sokolic Polskich ZNP No. 
133, Grupa 1141 ZNP w 3-ą nie­
dzielę każdego miesiąca w sali 
Sherman Park o godzinie 2ej po 
południu.

Tow. Gwiazda Zwycięstwa Gr. 
1165 ZNP, w każdą czwartą nie­
dzielę, o godz. 2ej po poł„ w sali 
East End administration building

Sherman Parku, — blisko 52 ej 
i Throop.

Tow. Promień Nadziei. Gr. 1242 
ZNP w drugi czwartek każdego 
miesiąca o godz. 7:30 wieczorem, 
w sali Łączkowskich przy 1425 
W. 51st street

Tow. Tysiąc Walecznych. Grupa 
1378 ZNP, w czwartą niedzielę 
każdego miesiąca o godz. 1:30 po 
poł. w sali Dranlczarka, pnr, 4843 
So. Racine ave.

Tow. Huzarów Polskich. Grupa 
1860 ZNP, w sali św. Jana Bożego 
o godz. 1:30 po poł. w każdą dru­
gą niedzielę miesiąca.

Tow. Kosynierów im. Tadeusza 
Kościuszki Grupa 1192 ZNP—w 
każdą 3-cią niedzielę, o godz. 2-ej 
po poł., w sali Rainbow Gardens, 
1425 W. 51-a uL 

Uwaga, Polonia w Blue Island, Posen, 
Chicago Heights i Harvey

W każdą sobotę, przed godziną 
12-tą w południe doręczane jest 
do tych miasteczek sobotnie wy­
danie Dziennika Związkowego, — 
przez naszego Korespondenta p. 
Władysława Tomaszewskiego, o ile 
który ze składów z cukierkami, 
grocemie lub inne sklepy chciały- 
by sprzedawać sobotnie wydanie 
Dziennika Związkowego niech te­
lefonuje do Zarządcy Dziennlika 
Związkowego p. Józefa Gajdy, tel.: 
BR 7-8700 i da zamówienie, ile 
egzemplarzy potrzeba dostarczyć

do składu wę wspomnianych wyżej 
miasteczkach.

Zamówienie musi być przynaj­
mniej na 10 numerów. Nadarza 
się sposobność zamawiania so­
botniego wydania Dziennika 
Związkowego w składach we 
wspomnianych miaste c z k a c h. 
Obecnie można nabyć sobotnie 
wydanie w Blue Island, Illinois, 
w Grocerni Adams, 1825 Burr ul. 
Polonia w Blue Island, Posen, 
Chicago Hight i Harwey — jest 
wielka i tu Dziennik Związkowy 
będzie docierał w każdą sobotę.

Oddział Sobieski Nr 55 L.M.
Prezeska Maria Bartosik przy­

pomina wszystkim członkom że 
regularne posiedzenie z Oddziału 
Sobieskiego odbędzie się we wto­
rek, dnia 1 czerwca, w sali posie­
dzeń pnr. 1516 W. 47 ul., o go­
dzinie 7ej wiecz. Jest to ostatnie 
posiedzenie przed wakacjami, 
więc prosimy Ligowców, ażeby 
jaknajliczniej przybyli na posie­
dzenie. Dużo spraw jest do za­
łatwienia.—M. Bartosik, prez.; M. 
A. Białek, wiceprez. i koresp.

Z Klubu Marynarskiego 
Morskie Oko

Regularne posiedzenie Klubu 
Marynarskiego Morskie Oko, od­
będzie się w niedzielę, 6 czerwca, 
w sali Hawryszko, pnr. 4756 So. 
Western Ave., o godz. 2-ej po poł. 
Prezes Tomiczak prosi wszyst­
kich członków o liczne przybycie, 
gdyż jest to ostatnie posiedzenie 
przed wakacjami. Trzeba zała­
twić sprawy bieżące i wysłuchać 
sprawozdania z pielgrzymki i z 
Dnia Matek. — M. A. Białek, ko­
respondentka.

Zebranie Klubu Społecznego 
Town Of Lake

Polsko Ameryk. Klub Społecz­
ny na Town of Lake — odbędzie 
swe półroczne posiedzenie w 
czwartek, 10 czerwca, w sali po­
siedzeń w Rainbow Gardens, pnr. 
1425 W. 51-sza ulica, początek o

7:30 wieczorem. Na tym posie­
dzę omawiane będą ważne spra­
wy o naszym pikniku, który bę­
dzie w niedzielę, 25go lipca, w 
ogrodzie Polonia, 4604 Archer 
Ave. Członkowie, którzy nie za­
kupili jeszcze biletów mogą je 
zakupić na tym posiedzeniu. 
Każdy z członków zobowiązany 
jest zakupić conajmniej jeden 
bilet. — Konstanty Gruchot, pre­
zes; Apolonia Gruchot, korep.

Rodzina 
Astronauty 

Skarży Firmę
Los Angeles, California. 

(UPI) — Rodzina astronau­
ty Virgil L Grissom, który 
zginął przy eksplozji rakiety 
w dn. 27 stycznia, 1967 roku 
w Cape Kennedy, wniosła do 
sądu skargę domagając się 
pięć milionów dolarów od­
szkodowania od firmy North 
American Rockwell Corp.

Firma ta dostarczyła agen­
cji NASA części do statku 
przestrzennego, w którym 
Grissom, wraz z astronautami 
Edward White i Roger Chaf­
fee, zginęli w płomieniach na 
skutek eksplozji.

Ostatnie Donacje Na Polsko-Amer. 
Fundusz Stypendialny

Polsko Amerykański Fun­
dusz Stypendialny na ostat­
nim bankiecie w dniu 19 mar­
ca b.r. uzyskał nowe donacje. 
Na pierwsze miejsce wysunął 
się Legion Młodych Polek, dał 
—$2,000. Następne: P. Chester
S. Sawko, prezes R. C. Coil 
Spring Mfg. z Addison, Illi­
nois—$500 oraz Polish Amer­
ican Engineers Ladies Auxi­
liary, gdzie pani Olga Woło- 
siewicz jest skarbniczką — 
$50.00. Nasza Organizacja ser­
decznie dziękuje czcigodnym 
donatorom oraz wszystkim 
uczestniczkom bankietu za 
żywiołowe poparcie naszej 
imprezy. Kasa została zasilo­
na i dzięki temu możemy 
kontynuować naszą akcję nie­
sienia pomocy finansowej 
młodzieży akademickiej.

Polsko Amerykański Fun­
dusz Stypendialny podaj e do 
wiadomości osób zaintereso­
wanych, iż zamierza przyznać 
na rok akademicki 1971-72 
bezprocentowe (na okres stu­
diów) pożyczki stypendialne 
na opłacenie czesnego (tui­
tion) dla studentów płci oboj­
ga, będących na wyższych u- 
czelniach akademickich w 
U.S.A. Wymagania są nastę­
pujące:

1. Obywatelstwo U. S. A. 
lub prawo stałego pobytu.

★ MILWAUKEE, WIS.
LOOK AT YOUR HOME

Then Call Us For All Repairs 
BELTLINE Construction Co.

Sidewalks, Driveways, Steps, Pa­
tios, Patchwork, also Gutters, Chim­
neys, Roofing, Basement Water­
proofing and Repair, Aluminum 
Siding.

Prompt Service, Citywide and 
Suburban

FREE ESTIMATES—961-0330

2. Polskie pochodzenie.
3. “Transcript” za ostatni 
okres studiów w amer. uczel­
ni o poziomie akadem.

4. Ukończony najmniej je­
den rok studiów.

5. Posiadanie pełnego wy­
miaru godzin: full-time stu­
dent.

6. Przedmioty studiów o te­
matyce polskiej dają pierw­
szeństwo w uzyskaniu stypen­
dium. Pierwsze pięć wyma­
gań (1-5) są konieczne, aby 
podanie było rozpatrywane. 
O formularze (applications) 
trzeba pisać zaraz a wypeł­
nione (z załącznikami) proszę 
zwrócić do dnia 1 lipca, 1971 
r. pod adres:

George Jeziorański, Appli­
cations Chairman, P.A.S.F., 
2851 North Major Ave., Chi­
cago, Illinois 60634.

Za Zarząd: — Helena Waj­
da, prezeska; Stanisław Jusz­
czak, sekretarz.

Zebranie Tow. Biała 
Róża, Gr. 2326 ZNP

Posiedzenie miesiećzne To­
warzystwa Biała Róża, Gr. 
2326 ZNP odbędzie się w 
czwartek, dnia 3 czerwca, o 
godz. 7-ej wieczorem, w sali 
Marquette Field House przv 
67-ei i So. Kedzie Ave., pokój 
No. 104.

Z powodu wielu ważnych 
spraw, obecność wszystkich 
członkiń jest wielce pożąda­
na.

Kontest Wydziałów Ko­
biet w tym roku odbędzie się 
w miesiącu sierpniu i wierzy­
my, że Gruna nasza nie pozo­
stanie w tyle i w tym konte- 
ście.

i Maria L. Szeląg, prezeska.

TO BYŁY CZASY—Robert Young (po lewej) w czasie kręcenia w Hollywood odcinka 
serii telewizyjnej “Marcus: Welby, M.D.” spotkał się ze słynnymi gwiazdami kinowego 
ekranu lat 20-tych. Obok telewizyjnego Welby, od lewej: — Betty Bronson, Jean Hay­
worth. Ruth Russey oraz Patrick Knowles.

Rektor Katolickiego Uniwersytetu 
w Lublinie z Wizytą w U.S.A.

W dniu 18 maja br. przybył 
do Stanów Zjednoczonych ks. 
dr Mieczysław A. Krąpiec, 
profesor i rektor Katolickiego 
Uniwersytetu w Lublinie, na 
2-tygodin'iową wizytę.

Celem przybycia Rektora 
Krąpca do Stanów Zjednoczo­
nych jest złożenie wizyty 
większym miastom amerykań­
skim o dużym zgrupowaniu 
Polaków. “Pragnę podzięko­
wać i powiedzieć im o naszych 
osiągnięciach, obecnej sytua­
cji i naszych planach ńa przy­
szłość. Chciałbym specjalnie i 
osobiście podziękować Przyja­
ciołom Katolickiego Uniwer­
sytetu tutaj w Ameryce za 
wszystko co dla nas zrobili, za 
ich ofiarną pomoc i za wszyst­
ko, co maim nadzieję — zrobią

Z Gminy 87 ZNP 
— z Annowa

Uwaga Grupy Przy 
Gminie 87 ZNP

Pragniemy ponownie przypo­
mnieć wszystkim grupom przyna­
leżnym do Gminy 87 ZNP, że 
“Wiec Wyborczy” Gminy 87 ZNP 
na posłów do Sejmu 36 ZNP od­
będzie się w piątek, dnia 4 czerwca 
1971 roku, w sali Lipskich, 2059 
W. 19-ta ulica, o godzinie 7:30 
wieczorem.

Każda grupa jest proszona zao­
patrzyć swoich delegatów w man­
dat, który otrzymali z biura Kra­
jowego Sekretarza ZNP, podpisany 
przez urzędników Grupy oraz pie­
częć, jeżeli Grupa posiada, i ta­
kowy mandat doręczyć sekreta­
rzowi Gm. 87 ZNP w dniu wiecu 
wyborczego. Zarząd Gm. 87 ZNP 
prosi, ażeby każda Grupa wzięła 
udział w wiecu wyborczym na Po­
słów do Sejmu 36-go ZNP. — 
Za Zarząd Gminy 87 ZNP: Michał 
Latka, prezes; Stanisław Wieczo­
rek, sekretarz.

Z Gminy 39 ZNP
Bardzo ważne posiedzenie 

Gminy 39 ZNP odbędzie się 
we wtorek, dnia 1-go czerw­
ca, w sali Juliusza Słowac­
kiego, pnr 1700 W. 48-ma ul., 
o godzinie 8-ej wieczorem.

Odnośnie Wiecu Wyborcze­
go, zarząd Gminy prosi u- 
przejmie Grupy, które jesz­
cze nie wysłały listy Delega­
tów na Wiec Wyborczy, o 
przyniesienie takowej na po­
siedzenie. — Franciszek Pro- 
chot, prezes; Helena Marzec, 
sekr. Gminy.

Ważne miesięczne posiedzenie 
Oddziału Gen. S. Kwaśniewskiego 
Nr. 43 przy Okr. 5 L.M. odbędzie 
się we tworek, 8 czarwca, w sali 
Russell Square Parku przy 83-ej 
i South Shore; początek i godz. 
7:30 wieczorem. Zarząd prosi 
członków i członkinie o jak naj­
liczniejsze przybycie. Mamy wiele 
ważnych spraw do omówienia, a 
szczególnie zbliżający się Zjazd 
Ligi Morskiej w Nowym Yorku i 
wiele innych spraw, które muszą 
być załatwione na tym poisedze- 
niu. — W. Bartczak, prezeska; S. 
Małolepsza, sekr. prot.

Uwagi Komitetu Przedsejmowego 
Ligi Morskiej

Komitet Przedsejmowy pod egi­
dą Okr. 1-go podaj e do wiado­
mości zarządom Oddziałów i Okrę­
gów, że 12-ty walny zjazd Ligi 
Morskiej w Ameryce odbędzie się 
w dniach 4-5-6 prześnią 1971 r. 
w Nowym Yorku.

Zarezerwowano Hotel Statler 
Hilton, biorąc pod uwagę punkt 
oraz umiarokwanfe ceny. Hotel 

i posiada dwie restauracje i“Coffee 
Shop” dla wygody delegatów.

Rezerwacje pokoi w wyżej wy­
mienionym hotelu należy nadsyłać 
do Koimtetu na adres L. Herman, 
68a Newel St., Brooklyn, N. Y. 
11222, — a będzie wysłana pocz­
tówka z rezerwacją do podipsu. 

dla Katolickiego uniwersytetu 
w Lublinie w przyszłości,”

Towarzystwa Przyjaciół Ka­
tolickiego Uniwersytetu Lu­
belskiego jest to grupa Ame­
rykanów i Polaków amery­
kańskich oddana organizowa­
niu pomocy materialnej dla 
rozwoju Uniwersytetu, który 
tej pomocy ogromnie potrze­
buje. Uniwersytet jest bardzo 
stary, liczy pomad pomad 50 
lat. Niektóre budynki potrze­
bują poważnych reperacji, 
trzeba dobudować nowe aule, 
nie mówiąc już o potrzebie po­
mocy naukowych i pomocy 
dla studentów.

Rozmowy 
A ustriacko-Chińskie

Porozumienie co do nawią­
zania dyplomatycznych sto­
sunków pomiędzy Czerwony­
mi Chinami i Austrią jest o- 
czekiwane w niedługim cza­
sie. W ramach dyskretnych i 
bez rozgłosu pertraktacjach 
na szczeblu ambasadorów w 
Bukareszcie, rząd austriacki 
miał zaproponować formalne 
uznanie dyplomatyczne rządu 
pekińskiego. Na wzór kom­
promisowej formuły przyjętej 
uprzednio przez Kanadę i — 
Włochy, propozycja Austrii 
unika zajęcia wyraźnego sta­
nowiska odnośnie roszczeń 
Pekinu do suwerenności na 
Formozie i dlatego przypusz­
cza się, że nie będzie specjal­
nych komplikacji, przed za­
warciem formalnego układu.

Kalendarzyk 
Posiedzeń

Wtorek, 1 Czerwca
Tow. Obrona. Polski, Grupa 712 

ZNP odbędzie swoje posiedzenie 
we wtorek, dnia 1 czerwca, w sali 
zwykłych posiedzeń, Moskal Ca­
terers Hall, pnr. 5639 Milwaukee 
Ave., o godz. 7:00 wieczorem.

Komitet zabawy towarzyskiej 
zda swoje sprawozdanie i określi 
kiedy zabawa się odbędzie. Inne 
sprawy tyczące Grupy i Związku 
również będą omawiane.

Podatki za letnie miesiące po­
winny być zapłacone na tym po­
siedzeniu, gdyż nie będzie posie­
dzeń w lipcu i sierpniu. Wszyscy 
członkowie są proszeni o obecność.

Erwin Armatys, prezes. 
Jennie Armatys, sekr. prot.

Ceny: pokój pojedyńczy $14, po­
dwójny $21. Pokoje zaopatrzone 
w “air condition” i telewizory. Po- 
okje należy rezerwować przed cza­
sem. Cena dla gości ta sama.

Wydany zostanie Pamiętnik 
Zjazdowy. Ceny za całą stronę 
$30, -pół strony $15, ćwierć $10, 
Vs — $5.Zdjęcia do Pamiętnika 
muszą być na błyszczącym papie­
rze (glossy print) lub odbitki zro­
bione (cut); w przeciwnym wy­
padku Komitet będzie musiał li­
czyć za odbitkę.

Zwracamy się z prośbą do 
wszystikoh członków Ligi Mor­
skiej o łaskawe poparcie, ponieważ 
czas jest krótki. Czeki lub prze­
kazy należy wystawiać na: Sea 
League Convention Committee. — 
Cena biletu na bankiet zjazdowy 
$15 od osoby.

Julian Krasnodębski, przew. 
Władysława Herman, przew. pam.

Uwaga Oddział Bridgeport 
Nr. 11-ty Ligi Morskiej

Ważne posiedzenie Oddziału 
Bridgeport Nr. 11-ty L.M. odbędzie
się w przyszłą niedzielę, 6 czer- j 
wca, w sali im. A. Mickiewicza, 
3310 So. Morgan ul., o godz. 2-ej 
po południu. Będzie omawiana 
sprawa Zjazdu, który się odbędzie 
w Nowym Yorku. Zarząd prosi o 
liczne przybycie. — Za Zarząd 
Wł. Tomaszewski, prezes; Zofia 
Tor, sekr. prot

Posiedzenie 
Klubu Przyjaciół 

Prezesa Mazewskiego
We wtorek, 1-go czerwca, 

odbędzie się posiedzenie Klu­
bu Przyjaciół Prezesa ZNP 
Mec'. A. A. Mazewśkiego w 
sali SPK, 2914 W. North Ave., 
o godz. 7:30 wieczorem.

Na ostatnim posiedzeniu 
prezes Czesław M. Kości elaik 
mianował Komitety stałe, któ­
re z tym posiedzeniem zaczy- 
nają swą pracę, Apel Komite­
tu Werbunkowego aby każdy 
członek zapisał jednego człon­
ka do Klubu.

Komitet Dnia Klubu Przy­
jaciół Mec. A. Ą. Mazewskiego 
wydał książeczki losowe: je­
den los 25c, książeczka 5 losów 
$1.00. Uprzejmie prosimy o za­
kupienie wysłanych książe­
czek losowych. Kto nie może 
zakupić lub rozsprzedać jest 
proszony o zwrócenie tych 
książeczek do Komitetu do 
rozliczenia i dla osób które 
będą chciały więcej książe­
czek. Serdecznie prosimy o 
współpracę.

Po posiedzeniu będzie przy­
jęcie dla uczestników. Wieczo­
rek ku czci Ojców i Matek, 
Komitet Dobrobytu na czele 
z Wiceprezeską Czesławą Or- 
ganą przygotował miłe niespo­
dzianki.

Czesław M. Koscielak, prez. 
Helena M. Stermińska, sekr.

Z Działalności 
Słowiańskiego Klubu 

Kulturalnego
Jersey City, N.J. (KW). — 

W dn. 5-go maja Słowiański 
Klub Kulturalny przy Kole­
gium Stanowym New Jersey, 
przeprowadził wybór zarządu, 
do którego weszli: Mary Ann 
Fesio z Bayonne, N.J. — pre­
zeska; Ryszard Iwanowski z 
No. Bergen, N.J. — wicepre­
zes; Anna Slynko z Irvington, 
N.J. — sekretarka; Henryk P. 
Puchalski z Bayonne, N.J. — 
kasjer; dr. Tadeusz V. Groma­
da, profesor historii w kole­
gium — doradca klubu; Jan 
Luchechko, bibliotekarz kole­
gium — historyk klubu.

Klub został zorganizowany 
przed rokiem dla wzbudzenia 
większego zainteresowania 
wśród studentów uczelni hi­
storią i kulturą narodów sło­
wiańskich, a w tym z historią 
narodu polskiego. Klub zaa­
ranżował szereg wykładów z 
udziałem specjalistów Wscho­
dniej Europy, a w następnym 
roku zamierza urządzić festi­
wal muzyki i tańca państw z 
Europy Środkowej, wystawy 
obrazów, jak i szereg wykła­
dów. Jednym z wykładowców 
ma być prof. Zbigniew Brze­
ziński z uniw. Columbia. Dr. 
Tadeusz V. Gromada, asystent 
sekretarza Polskiego Instytu­
tu Sztuk Pięknych i Nauk 
Ścisłych w Ameryce, członek 
Rady Doradczej od spraw kul­
turalnych Kongresu Pol. Am. 
współpracuje z młodzieżą, słu­
żąc radą i pomocą we wszyst­
kich przedsięwzięciach.

Wieczór Rozmaitości 
Klubu Poznaj Świat

Klub “Poznaj Świat” zapra­
sza wszystkich członków i ca­
łą Polonię na imprezę “Wie­
czór Rozmaitości”, jaką Klub 
urządza dnia 5 czerwca, o go­
dzinie 7-ej wieczorem, w sa­
li Chicago Latvian Communi­
ty Center, pnr 4146 N. Elston 
Ave. Donacja $2.

Na imprezę składa się pro­
gram artystyczny nowych ta­
lentów; zabawa taneczna przy 
dźwiękach “Polonia Band” o- 
raz nagrody wejściowe. Bar i 
Bufet obficie zaopatrzone. — 
Tylko 200 miejsc.

Rezerwacje konieczne. Tel. 
545-2348. Dochód przeznaczo­
ny jest na dzieci ociemniałe 
w Polsce i w Stanach Zjedno­
czonych.

P.S. Dla członków z legity­
macją — wstęp Wolny. — Za 
zarząd klubu: Ewa Dzik, sek­
retarka fin.

Kącik Ligi Morskiej
Pisze Władysław Tomaszewski

Posiedzenia Oddziałów i Okręgów L.M.

Kronika z Marianowa
Uroczysta Graduacja

Uroczysta graduacja i wręczenie 
dyplomów na Mszy św., o godz. 
12:15 w południe, w najbliższą 
niedzielę, dnia 6-go czerwca.
Jubileusze

25 - lecie pożycia małżeńskiego 
uwieńczą Mszą św. dziękczynną w 
tych dniach: William i Lucille 
Nowak; Leon i Anna Kulpa; Woj­
ciech i Lottie Jezior.-
Pierwszy Piątek

Ponieważ w tym tygodniu przy­
pada pierwszy piątek miesiąca, 
księża słuchać będą spowiedzi św. 
codziennie z rana o godz. 8-ej; 
w czwartek po południu o godz. 
4:30 i wieczorem o godz. 7-ej; 
także w piątek wieczorem o godz. 
7-ej podczas Mszy św.
Karnawał Parafialny

Doroczny karnawał parafialny 
odbędzie się od 17 do 28-go czerw­
ca na gruntach parafialnych. Czy­
sty dochód przeznaczony na ulep­
szenie budynków parafialnych. — 
Parafianie otrzymają w tych 
dniach książki losowe, za które 
można uiścić opłatę na plebanii. 
Chrzty

Sakrament Chrztu Św. otrzyma­
li: Paweł Andrzej Zbyszewski, 
syn Napoleona i Elżbiety (Szter- 
nal) Zbyszewski; Brian Stefan 
Szafrański, syn Norberta i Kea- 
nette (Gurnicz) Szafrański; Jef­
frey Paweł Urbaszewaki, syn Jó­
zefa i Christine (Grybos) Urba- 
szewski.
Posiedzenia

We wtorek, dnia 1-go czerwca: 
Chór parafialny; Tow. Św. Jadwi­
gi; Tow. Polek Św. Anny i Tow. 
Korony Polskiej.

W środę, 2-go czerwca: Klub 
Matek (Mathers Club).

W niedzielę, 6-go czerwca; So- 
dalicja Panien Różańcowych i 
Niewiasty Różańcowe.
Miesięczna Zbiórka

W przyszłą niedzielę, — jako 
pierwszą miesiąca, zbierana będzie 
druga kolekta na deficyt szkolny i 
konieczne naprawy budynków pa­
rafialnych.
Rocznice Kapłaństwa

38-mą rocznię kapłaństwa w 
tych, dniach obchodzi ks. Stani­
sław Pawlikowski, C.R.; ks. Leo­
nard Pruaińskii, C.R., 35-tą; ks. 
Edmund Bujalski, C.R., 33-cią; ks. 
Hieronim Andracki, C.R., 19-tą.

Pogrzeby
Ostatnio przenieśli się do wiecz­

ności: ś.p. Józef Pionke; Marianna 
Bittner; Estera Pionke; Artur Ri­
chardson; Jan Bieszczad i Eugenia 
Muszyńska.
Lektorzy i Komentatorzy

Na niedzielę, 6-go czerwca; — 
o godz. 7-ej, Franciszek Karol­
czak; o godz. 8:30 Roman Tojza i 
Jan Bielski, Jr.;o godz. 9:45 Ge­
rald Priebe i Stanisław Odon; 
o godz. 11:15: Ryszard Rempala i 
Michał Fett; o godz. 12:15: Tade­
usz Wlezień i Mieczysław Kowal­
czyk.
Wspólna Komunia Św.

Tow. Najśw. Imienia Jezus za­
powiada Wspólną Komunię św., 
na Mszy św., o godz. 8:30 w nie­
dzielę, 13-go czerwca i śniadanie 
dla członków i ich rodzin na sali 
parafialnej.
Na Rekolekcjach

Ks. proboszcz Stanisław Majkut 
C.R., będzie na rekolekcjach w 
klasztorze Ojców Redemptorystów 
w Glenview, Ill., w przyszłym ty­
godniu od 7-go do 10-go czerwca.

Posiedzenie 
Gminy 41 ZNP

Posiedzenie Gminy 41 ZNP, 
odbędzie się w środę, dnia 2 
czerwca, br., o godzinie 8-ej 
wieczorem, w sali delegatki 
Anieli Leszczyńskiej, 2532 W. 
Fullerton Ave., róg Campbell 
Ave.

Zarząd prosi o przyniesie­
nie nominacyjnych mandatów 
grupowych, które były wysła­
ne przez Zarząd Krajowy, by 
można załatwić wszelkie spra­
wy dotyczące Wiecu Wybor­
czego, jaki według regulami­
nu ma odbyć się w miesiącu 
czerwcu.

Każdy delgat i delegatka są 
proszeni o przybycie na to 
posiedzenie. Po posiedzeniu 
przyjęcie z okazji Dnia Ojców 
i Matek.

Prezes ZNP, Mec. A.A. Ma- 
zewski, Honorowy Prezes 
Gminy 41 Z.N.P.

Czesław M. Kościelak, Pre­
zes; Helena M. Stermińska, 
Sekretarka.

Duża Nowość z Baltic Travel
Wanda Niedźwiecka — Polka 

urodzona w Paryżu, Francja — 
studia ukończone w Paryżu.

Najpierw praca w UNESCO w 
Paryżu. —Znajomość 5-ciu języ­
ków. — Została zaangażowana ja­
ko kierownik Biura Baltic Tra­
vel.

W Stanach Zjednoczonych — 
zaczęła od pracy w biurach real- 
nościowych — sprzedaż domów. — 
Następnie przeszła do Biur Podró­
ży w Chicago:

— America Calls Travel
— The World Trade Conference 

Organization
— Diner Fugazy Travel 

zajmując kierownicze stanowiska: 
managera.

Pozatem posiada długoletnie do­
świadczenie w turystyce całego 
świata. Kontakty z Liniami Lotni­
czymi i Okrętowymi, Hotelami.
Linie Lotnicze:

Air France
Flying Tiger
Dalsze znajomości podróżowa­

nia, Regulaminów. Własne podró­
że po całej Europie pogłębiają 
znajomość praw turystycznych i 
obyczajów różnych krajów.

WANDA NIEDŹWIECKA — to 
15 lat chlubnej pracy w turystyce 
do Polski i różnych krajów.

Wanda Niedźwiecka
A więc śmiało można stwierdzić, 

że Michał Przemyski i jego Biu­
ro BALTIC TRAVEL — 1246 Mil­
waukee Ave. — w osobie pani 
Niedźwieckiej zyskali prawdziwe­
go fachowca i doświadczonego 
kierownika — co z kolei jeszcze 
bardziej usprawni obsługę klien­
tów w Biurze BALTIC, które 
należy do pierwszćjrędnych Biur 
Podróży w całym Chicago od 14 
lat! (R.M.)

“SENATOR” JOE and PAT KRASOWSKI 
cordially invite you to attend the 

GRAND OPENING of the Caucus Hour 
5306 S. ARCHER (2 blks. east of Cicero)

8 GALA, FUN - FILED DATES, 6 p.m. daily 
MAY 28, 29, 30, 31 and June 4, 5, 6

FREE FOOD AND ENTERTAINMENT 
Provided for your enjoyment

UWAGA CZYTELNICY W CHICAGO
Szybkość! Punktualność! Wygoda!

•to trzy uwdy, Jakimi się kierujemy w stosunku do 
NASZYCH CZTELN1KÓW

W myśl naszego hasła — czy chcecie 

By Chłopiec Przynosił Wam 
DZIENNIK ZWIĄZKOWY 

DO DOMU?
Nie będziecie się już więcej kłopotać z kupowaniem gazety. 

Znajdziecie ją zawsze na Waszym gościnnym progu.
Jeżeli chcecie mieć tę wygodę — wystarczy wypełnić Kupon 

zamieszczony poniżej i przesłać go na adres:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 N. Milwaukee Ave. Chicago, DL 60622

UWAGA!

I

Dziennik Związkowy przez chłopca dostarczymy OSOBOM 
KTÓRE zamieszkują dzielnice miasta obsługi­
wane PRZEZ NASZE AGENCJE.

: KUPON
s

Zamawiam niniejszym Dziennik Związkowy, który proszę
■ doręczać mi do domu (za opłatą $1.20 tygodniowo) sześć razy 

w tygodniu, a za który zobowiązuję się płacić chłopcu regularnie.
i
• Numer Nazwa ulicy............. . .....piętro..—*
ii
• Numer Telefonui■

Podpis zamawiającego....-.... —.... —.........—......—

! Miasto----  - Zone...——... Stan......... ———
i■
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WYSYŁANY PRZEZ POCZT® 
W CHICAGO I

Codzienne i Sobotnie
Rocznie (1 yr) $26.00
Półrocz. (6 mos.) 15.00
Kwartał (3 mos.) 8.50
Miesięcz. (Imo.) 4.00

W KANADZIE 
Tylko 

Sobotnie Wydanie 
Rocznie (1 yr.) $8.00 
Półrocz. (6 mos.) 
Kwartał (3 mos.)

WYSYŁANY PRZEZ POCZT® 
POZA GRANICE CHICAGO W U.S.

Tylko 
Sobotnie Wydanie 

Rocznie (1 yr.) 
Półrocz. (6 mos.) 
Kwartał (3 mos.)
(bes soboty) 
Poza Granice Chicago
Rocznie (1 yr.) $17.00 
Półrocz. (6 mos.) 
Kwartał (3 mos.) 
Miesięcz. (1 mo.)

Codzienne 1 Sobotnie
Rocznie (1 yr.) $25.00
Półrocz. (6 mos.) 13.50
Kwartał (3 mos.) 8.00
Miesięcz. (Imo.) 4.00

CODZIENNE
Chicago . Kanada

Rocznie (1 yr.) $18.00
Półrocz. (6 mos.) 11.00
Kwartał (3 mos.) 6.50
Miesięcz. (1 mo.) 3.00

DO INNYCH KRAJÓW:
Codzienne 1 Sobotnie

Rocznie (lyr.) $34.00
Półrocz. (6 mos.) 20.00
Kwartał (3 mos.) 12.00

Tylko 
Sobotnie Wydanie 

Rocznie (1 yr.) $10.50 
Półrocz. (6 mos.) 7.50 
Kwartał (3 mos.) 4.50

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy 
Numer Codziennie (Single Daily Copy)... 15c

W kioskach (News-Stands) — pojedyńczy 
Numer Sobotni (Single Saturday Copy) _20c

JAN F. KRAWIEC, Redaktor Naczelny 
JÓZEF H. GAJDA, Zarządca

Telefon do Redakcji przed 7:30 rano 
BRunswick 8-8707

Telefon wszystkich Biur BRunswick 8-8700 
Rękopisów i fotografii Redakcja nie zwraca.

Los Dubczeka
Zwolennik “komunizmu o ludzkim obliczu” 

Aleksander Dubczek osiągnął swój szczyt, 
gdy w roku 1968 upoił siebie i narody 
Czecho-Słowacji wizją liberalizacji i demo­
kratyzacji narzuconego przez Moskwę syste­
mu.

Ale moskiewskim satrapom nie odpowia­
dała perspektywa “uczłowieczenia” komu­
nizmu. Bardziej im odpowiada utrzymanie 
komunizmu w jego obecnym kształcie, jako 
opium dla mas ciemnych i zniewolonych.

Dlatego też w sierpniu 1968 roku przyszła 
gangsterska napaść sowiecko-satelicka na 
Czecho-Słowację. A w kwietniu 1969 roku 
Dubczek został “zdjęty” ze stanowiska szefa 
partii. W pięć miesięcy później pozbawiono 
go funkcji marszałka Parlamentu i wyrzuco­
no z politbiura. Dla zachowania pozorów 
otrzymał on wówczas stanowisko na bocz­
nym torze — ambasadora w Ankarze, ale już 
w czerwcu 1970 roku został z tej synekury 
odwołany i ostatecznie usunięty z przy­
wództwa partyjnego, tracąc miejsce w ko­
mitecie centralnym.

Dziś Dubczek jest pracownikiem zarządu 
miejskiego w swej rodzinnej Bratysławie i 
zarządza garażem Wydziału Parków.

Mieszka wraz z żoną Anną i synami Paw­
łem, Piotrem i Milanem na przedmieściu 
Bratysławy, w starym domu pod adresem 
ulica Misikowa Nr. 49. Przez pięć dni w 
tygodniu — od poniedziałku do piątku — 
wstaje o 5 rano, a następnie od 6:30 do 3 po 
południu urzęduje w maleńkiej klitce, którą 
dzieli z innym urzędnikiem.

Prowadzi życie samotnika i ta jego samo­
tność jest respektowana przez sąsiadów. W 
ogródku przed domem sadzi i pielęgnuje 
kwiaty, nie zwracając niczyjej uwagi. W au­
tobusie czy w tramwaju współpasażerowie 
udają, że go nie widzą. Dzieciom w szkołach 
nauczyciele-politrucy wpajają przekonanie, 
że Dubczek był szkodnikiem i złym człowie­
kiem.

Kiedy Hans Boeck — fotograf zachodnio- 
niemieckiego tygodnika “Quick” robił zdję­
cia jego i jego domu — Dubczek podszedł i 
zapytał: “Czy mówi pan po angielsku?”, a 
gdy fotograf otrzymał odpowiedź twierdzącą 
— powiedział: “Please, sir . . . please, sir . . . 
Jeżeli chce mi pan pomóc, niech pan tego nie 
robi”.

Gry Dla Dzieci
W czasach, kiedy wszystko jest dozwolone, 

kiedy rodzicom zaleca się jak największą ule­
głość wobec dzieci, — kiedy młodzież jest 
nietykalnym tabu, kiedy wszelkiego rodzaju 
i autoramentu psychologowie i t.zw. “socjo­
logowie” wprowadzają do freblówek i szkół 
elementarnych kursy seksualnego uświado­
mienia — zdawałoby się, że niektóre pomy­
sły zakrawają jednak mimo wszystko na 
kawał lub głupawy żart. Ale kto to może 
powiedzieć w naszej “liberalnej” epoce?

Przed kilku tygodniami poważny maga­
zyn, wychodzący w Niemczech Zachodnich 
“Der Spiegel” przyniósł recenzję i bardzo do­
kładny opis ilustrowanych wydawnictw dla 
dzieci, przypisywanych genialnym pedago­
gom z Nowej i Postępowej Lewicy Europej­
skiej

Można przypuszczać, iż różni się ona tylko 
nieznacznie od naszej własnej odmiany, któ­
rą tak dobrze znamy z radia, prasy i tele­
wizji.

Jedna z tych epokowych i najnowocześ­
niejszych książeczek wychowawczych dla 
naszych milusińskich XX - wieku nie ma 
oczywiście jakiegoś przestarzałego podobień­
stwa do “Piotrusia - Pana”, “Ani z Zielonego

SPÓR O WŁOSY

Powodem sporu, który wybuchł 
w autobusie, była rozwiana fry­
zura pewnej pasażerki. Posypały 
się uwagi na temat “dzisiejszej 
młodzieży”. Ktoś żalił się, że wło­
sy owinęły mu się wokół guzików 
i kto wie, czy nie wynikną z tego 
poważne nieporozumienia rodzin­
ne. Pasażerowie nie wyróżniali 
się jednomyślnością — pisze “Go­
niec Górnośląski”. — Spór zata­
czał więc coraz szersze kręgi. Na­
gle zniecierpliwiona dziewczyną 
energicznie zdjęła czapkę, odpięłą 
doprawioną do króciutkich wło­
sów treskę i wsadziła ją do torby.

WIÓRA
SPOD PIÓRA

DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA). WTOREK, 1-GO CZERWCA (JUNE), 1971

Pod Redakcją:

M Wiesława Bielińskiego

hALEJ005KOP
Wzgórza”, “Chłopców z Placu Broni” czy 
“Alicji w Krainie Czarów”. To byłaby zbyt 
staromodna i niewłaściwa lektura dla wcze­
śnie dojrzewających dzieci naszych czasów.

Dlatego odpowiedni tytuł tej ślicznie ilus­
trowanej książeczki ma na okładce zachęca­
jący tytuł “Książka dla Dzieci o nadchodzą­
cej Rewolucji”.

Książeczka ta jest bezcennym zbiorem do­
brych rad, ostrzeżeń i przykładów postępo­
wania dla sześcio i siedmiolatków. “Dzieci, 
miejcie ufność we własne siły” — poucza 
książeczka” “Pamiętajcie, że wystarczy pię­
cioro dzieci, aby obezwładnić jedną starą 
babcię”. Inna dobra rada przypomina dzie­
ciom: “Zwiążcie swoją guwernantkę . . . . 
przepędzajcie dorosłych, obrzucając ich jaj­
kami”. Jest tam również nowa gra dla dzieci 
p.t. “zwracanie na siebie uwagi”. Wydawcy 
z Nowej Lewicy pewno muszą dobrze bawić 
się w tę grę, sądząc po ich inspiracji. Wątpi­
my jednak, czy ta książeczka będzie miała 
wielki popyt, ponieważ nie znamy takich 
pięciolatków, którzy nie woleliby wydać 
pieniędzy na cukierki i lody niż na książki, 
z pomysłami, jakie są zdolni wymyśleć sami, 
bez żadnej pomocy.

INNI PISZĄ:
I

Filadelfijska Niespodzianka
DAILY NEWS — Powołując się na swą 

karierę i renomę jako energiczny komisarz 
policji Frank L. Rizzo osiągnął w filadelfij­
skich prawyborach demokratycznych na 
mayora miasta zwycięstwo nad dwoma libe­
ralnymi kandydatami. Jeden z nich oburzał 
się bardzo na “brutalne wypowiedzi” p. 
Rizzo. Sam demokratyczny gubernator Pen- 
sylvanii doskoczył do tej walki wyborczej, 
by pomóc do pokonania p. Rizzo.

Z przeliczenia głosów wynikać się jednak 
zdaje, że bardzo wielu obywateli Filadelfii 
wypowiada się energicznie za hasłem prawa 
i porządku, a “przeciw wyrozumiałości” wo­
bec przestępców i przeciw zaburzeniom u- 
licznym. Wydaje się też, że podobne nastro­
je rozszerzą się na cały kraj, jako ostra 
reakcja na ostatnie awantury w Waszyngto­
nie i w innych miastach.

W każdym razie serdecznie gratulujemy 
p. Rizzo.

* * *
THE NEW YORK TIMES. — Trudno się 

zdecydować, co jest bardziej przygnębiają­
cym aspektem zwycięstwa Franka Rizzo w 
filadelfijskich prawyborach demokratycz­
nych na mayora — czy jego reputacja jako 
“najbardziej energicznego policjanta w 
Ameryce”, czy cyniczne pomijanie milcze­
niem istotnych problemów, jakie cechowało 
tę kampanię. Przyszłe perspektywy Filadel­
fii są w każdym razie niepokojące. Albo 
miejscowi demokraci zmierzają do historycz­
nego wprost rozłamu przed wyborami listo­
padowymi, albo też miasto zdąża ku wielkim 
kłopotom po listopadzie.

Były komisarz policji Rizzo reprezentuje 
bowiem sobą niebezpieczną kombinację cech 
osobistych i politycznych. Poglądy jego są 
uproszczone, a jego idee na temat tego, co 
jest słuszne, polegać się zdają na budowie 
większych więzień, przy atakach na “mięk­
kość” sądów i upokarzaniu Czarnych Panter 
przez rozdziewanie ich na ulicach. Skłonny 
jest on też do emocjonalnych wybuchów, 
jak też do stosowania autorytatywnych me­
tod.

Jak to często bywało w przeszłości, tak i 
tym razem ekstremiści zawdzięczają swe 
zwycięstwo sporom wśród umiarkowanych, 
którzy czynili sobie wzajemne wyrzuty po 
poniesionej klęsce. Gdyby więc członek le- 
gislatury stanowej Hardy Williams (murzyń­
ski kandydat na mayora) nie koncentrował 
swych ataków na swym liberalnym oponen­
cie, kongresmanie Williamei Green, czy gdy­
by Green ostrzej krytykował Rizzo, zamiast 
poddawać się, jego renomie “bohatera ludo­
wego” i gdyby obaj kandydaci nie rozbili 
murzyńskich głosów, wynik mógłby być in­
ny. Tak jak się stało, Rizzo może się chlubić, 
że jego milczenie na temat istotnych proble­
mów miasta wydało pożądane owoce.

Cała nadzieja Filadelfii polega obecnie na 
gotowości wystraszonych i rozczarowanych 
demokratów do głosowania w listopadzie na 
Thechera Longstretha, — republikańskiego 
współzawodnika Franka Rizzo. Longstreth 
nie jest na pewno błyskotliwym kandyda­
tem, ale byłby zdolnym, poważnym mayo- 
rem.

Przypuszczalnie sporo republikanów w 
Filadelfii zarejestrowało się w prawyborach 
jako demokraci, by głosować na demokra­
tycznego byłego komisarza policji. Należy 
mieć nadzieję, że demokraci odwdzięczą się 
im takim samym “chwytem” w listopadzie, 
by głosować przeciw Rizzo.

To i Owo
W Wielkiej Brytanii prowadzi się do- 

świadcżenia z elektronicznym przyrządem 
nazwanym optofonem.

Przyrząd ten pozwala niewidomym czytać 
dowolny tekst, przetwarzając rysunki liter 
w dźwięk.

Rozliczne kombinacje sześciu podstawo­
wych dźwięków pozwalają odtworzyć cały 
alfabet. Optofon może w ten sposób odczytać 
do 24 słów na minutę.

Prawdziwe Życie Arsena Łupina. — Aleksan­
der Jacob Był Pierwowzorem Do Fanta­
stycznych Opowieści Maurice Leblanca 
o Dżentemenie-Włamywaczu.

W okresie międzywojen­
nym młodzież całego świata 
pasjonowała się cyklem po­
wieści sensacyjnych Maurice 
Leblanca o dżentelmenie-wła- 
mywaczu. Obecnie sława Le­
blanca odżyła, na skutek opra­
cowania przez francuską tele­
wizję cyklu, pt. “Awantury 
Arsena Łupina”. Leblanc stał 
się znów modny. Na łamach 
tygodnika “Dookoła świata” 
ukazało się opracowanie 
wspomnień Piotra Valentin 
Berthier, drukowanych we 
francuskim tygodniku “Noir 
et Blanc”, który stwierdza, że 
był przyjacielem sławnego 
Arsena Łupina.

♦ 0 W

Któż z nas nie chodził do 
kina na sfilmowane przygody 
tego dżentelmena-włamywa- 
cza? Ani kule się nie imały, 
aini najinteligentniejszy na­
wet policjant nie potrafił uni­
cestwić Arsena Łupin. Kino­
mani na całym świecie z sym­
patią odnosili się do włamy­
wacza, który okradał boga­
tych, by wspomagać biednych.

Ale Piotr Valentin Berthier, 
który również chodził na fil­
my o Arsenie Łupin, ocenia 
je jako mieszaninę fantazji i 
nieciekawych pomysłów. 
Stworzona przez scenarzystę 
postać Arsena nie umywa się 
ponoć do jego prawdziwego 
pierwowzoru, którym był 
Aleksander Marius Jacob.
Fantazja Pisarza 
a Rzeczywistość

Gdy Berthier poznał go, 
leksander Marius Jacob, cho­
ciaż zniszczony więzieniem, w 
którym przebywał 25 lat (w 
tym 17 razy próbując uciecz­
ki), miał 55 lat i był jeszcze 
niezwykle aktywny.

Były okresy w życiu Jacoba, 
gdy związał się z anarchisty­
cznymi organizacjami noszą­
cymi szumne nazwy “Rewo­
lucja kosmopolityczna” i 
“Wolność”. Jacob zaraził się 
ideałami anarchistycznymi i 
walcząc o nie na swój sposób 
stał się bohaterem rozlicz­
nych, prawdziwych, fantasty­
cznych i nieprawdziwych nie­
raz opowieści.

Realia jego życia przekra­
czają literacką fikcję. Mau­
rice Leblanc, który po raz 
pierwszy napisał książkę o 
Arsenie pt. “Ja wiem wszy­
stko”, a która ukazała się w 
roku 1908, poznał Jacoba na 
procesie w Amiens. Jacob, 
późniejszy kupiec, skazany 
został wówczas w wieku 26 lat 
na dożywotnie ciężkie roboty. 
Leblanc jako dziennikarz re­
prezentował wówczas dzien­
nik “Gil Bias”. Właśnie przy­
słuchaj ąc się procesowi wpadł 
na pomysł spisania przygód 
niezwykłego oskarżonego. W 
swych książkach Leblanc po­
kazywał Arsena jako elegan­
ckiego włamywacza, który w 
salonach zostawiał wizytówki 
tej treści: “Dziękuję, nie sko­
rzystam, przyjdę powtórnie, 
gdy meble będą prawdziwymi 
antykami”. Miał on tak uczy­
nić rzekomo u barona Schor- 
mana. W rzeczywistości baro­
nem owym był Islandczyk, 
landlarz ryb — Julien Viaud. 
Jaęob włamawszy się do jego 
mieszkania pozostawił bilecik 
tej treści: “Przepraszam, by­
łem u pana przez pomyłkę, ni­
czego nie wezmę prócz pióra, 
gdyż mimo wszystko cała mo­
ja praca zasługuje na zapła­
tę” — podpis: “Attala”. “PS. 
W załączenu dwa franki na 
oszklenie stłuczonej szyby”.

Urodzony w Marsylii 29 
września 1879 r. Maurice Ja­
cob uwielbiał matkę i niena­
widził ojca-alkoholika. Przez 
pewien czas uczęszczał do 
szkoły zakonnej, ale marzyły 
mu się podróże i poznanie ca­
łego świata. Pod wpływem 
lektury książek Juliusza 
Verne’a opuścił szkołę i mając 
13 lat zaangażował się jako 
chłopiec okrętowy na statek 
“Tybet” płynący wówczas do 
Australii. Ale to było za 
nudne dla pełnego fantazji 
chłopca, i z dwoma sous w kie­
szeni zdezertował w Sydney. 
Poznał wówczas newrero 
Francuza, również dezertera 
ze statku, który zaproponował 
mu wspólne zaangażowanie 
się na statek wielorybniczy.

Wreszcie droga do praw­
dziwych przygód otwarta! Ale 
nasz Jacob bardzo szybko zor­
ientował się, że trafił na sta­
tek piracki. Uczestniczył w 
dwóch jego “operacjach” i 
pierwsze “zarobione” 1800 
franków w zlocie, które stano­
wiły już wówczas mała for­

tunę, przeznaczył dla matki. 
Poczym powrócił do Marsylii, 
gdzie został rozpoznany przez 
żandarmów i sądzony za de­
zercję. Uwolniony pływał 
jeszcze przez 4 lata na róż­
nych statkach, marząc o uzy­
skaniu szlifów kapitana. Jego 
marzenia nie miały się jednak 
nigdy spełnić.

Opuścił statek i poznał księ­
garza, który zaraził go swymi 
anarchistycznymi poglądami. 
Wkrótce też policja znalazła 
przy nim paczkę z materiała­
mi wybuchowymi.

Pierwszy wyrok brzmiał: 5 
miesięcy więzienia i 50 fran­
ków kary za fabrykację bom­
by. Od tej chwili rozpoczął 
walkę z policją, która miała 
trwać do końca jego życia, a 
która przybierała dziwne 
formy.
Miłość Włamywacza

Gdy miał 19 lat pozniał swą 
wielką miłość. Była nią dziew­
czyna imieniem Rose, 10 lat 
od niego starsza. I w tym cza­
sie dokonał czynu, 2 którego 
śmiała się cała Francja. Otóż 
pewnego poranka zjawił się w 
biurze marsylskiego przemy­
słowca, niejakiego pana 
Gille’a, komisarz policji na­
zwiskiem Ponc w towarzy­
stwie dwóch inspektorów. 
Przejrzał księgi handlowe 
przemysłowca, przy okaizji 
zrobił rewizję w mieszkaniu i 
“zarekwirował” 400 tys, fran­
ków w zlocie. Gille przyglądał 
się rewizji mocno skonfundo­
wany. Dopiero stróż przemy­
słowca, zaintrygowany dość 
dziwnym, mimo wszystko, za­
chowaniem policji, zgłosił się 
do komisariatu, gdzie zorien­
towano się, iż jest to po pro­
stu sprytny napad. Oczywi­
ście kazano “policjantów” na­
tychmiast uwięzić, ale było 
już za późno. Nie znaleziono 
ich, bo żadnego inspektora ani 
komisarza o takim nazwisku 
być nie mogło.

Po tym napadzie — niewia­
rygodnym zupełnie, którym 
ośmieszył przede wszystkim 
policję, Jacob stał się bohate­
rem wielu mniej lub bardziej 
poważnych napadów.

Działał zawsze z dwoma 
wspólnikami, nigdy z większą 
grupą. Wiele sensacji wzbu­
dził jego wyczyn w kasynie 
gry w Monte Carlo. Gdy przy 
rulecie skupieni gracze wpa­
trywali się u numery i kolory, 
Jacob udał nagle aitak epi­
leptyczny. W powstałym przy 
tym zamieszaniu jego wspól­
nicy bez trudu zgarnęli leżące 
na stole pieniądze i Okradli 
graczy.

Ale nie zawsze włamywacz 
wychodził obronną ręką Czę­
sto stawał przed sądem i był 
skazywany. Był jednak swego 
rodzaju geniuszem. W ciągu 
trzech lat dokonał łącznie 156 
włamań. W podziale zysku 
był niezwykle surowy i obiek­
tywny. 10 proc, przeznaczał 
dla siebie i wspólników. Resz­
ta szła bądź na poparcie bied­
nych, bądź na finansowanie u- 
grupowań i grupek anarchi­
stycznych, których ideałom 
pozostał wierny. A zarobił 
niemało: zarzucono mu w su­
mie kradzież 5 kg złota, 300 
karatów szlachetych kamieni, 
33 pereł, ogromnej ilości sre­
bra i pieniędzy.

Ostatnie włamanie było, jak 
mu się wydawało, najlepiej 
przemyślane i zorganizowane. 
Włożył w jego przygotowanie 
całą swoją złodziejską wiedzę 
i inteligencję. Ułożył 696 dy­
spozycji planu i szereg możli­
wych wariantów, jak należy 
się zachować w różnych sytu­
acjach. A jednak wpadł.
Dzientehnen Włamywacz 
Na Emeryturze

Wyszedł z więzienia w 1928 
roku. Odnalazł matkę, ale 
Rose — jego przyjaciółka ■,— 
już nie żyła.

Po wyjściu z więzienia Ja­
cob jakby przycichł. Brakło 
mu dawnego wigoru i fan­
tazji. Osiadł w okolicy Issou- 
run. Piotr Berthier, który po­
znał go w 1934 r. i był egzeku­
torem jego testamentu, mówi: 
“Byliśmy przyjaciółmi. Po 
śmierci swej matki żył sam. 
Później poznał pewną kobietę 
— Marię, która miała dwie 
córki utrzymujące się z nie­
rządu. Zaopiekował się nimi 
i do końca życia był ich odda­
nym przyjacielem”.

Berthier przypomina jesz­
cze jedną historyjkę o Jaco- 
bie. Otóż podczas ostatniej 
wojny został obwiniony o 
sprzedaż na czarnym rynku

Wojciech Wasiutyński

Szkoła Zbuntowanych
Rodziców

W Ameryce pojawiły się 
szkoły zbuntowanych rodzi­
ców. Bunt rozpoczął się wśród 
rodziców parafialnych szkół 
katolickich. W tym roku 
szkolnym w kilku stanach 
powstało kilkadziesiąt szkół 
katolickich prowadź onych 
przez rodziców niezależnie od 
diecezji, a właściwie wbrew 
niej, choć czasem z udziałem 
niektórych miejscowych księ­
ży. Szkoły te prowadzone są 
bardzo tanio, ponieważ głów­
ną część ciała nauczycielskie­
go stanowią matki. W dzisiej­
szych czasach wśród młodych 
matek procent kobiet z wyż­
szym wykształceniem jest 
przeważający. Każda z nich 
poświęca na uczenie kilka go­
dzin tygodniowo. “Nasze pa­
nie grają taką rolę jak niegdyś 
grały w szkołach parafialnych 
zakonnice, ucząc prawie dar­
mo i obok innych zajęć — mó­
wił przewodniczący komitetu 
szkolnego nowej szkoły w 
New Jersey. — Teraz zakon­
nice stały się zawodowo w peł­
ni kwalifikowane i studiują 
astrologię i czarnoksięstwo”.
Kryzys Rozsądku

Ten ironoczny ton tłumaczy 
bardzo wiele. Tłumaczy kry­
zys zaufania nie tyle do pra­
wości duchowieństwa i zakon­
nic ile do ich mądrości. “Wi­
cher wolności’’ — żóby użyć 
wyrażenia Macmillana — jaki 
powiał z Rzymu w okresie so­
borowym, spowodował wielką 
ilość wolnego myślenia, wol­
nego od pokory i dyscypliny 
wewnętrznej. Wielu rozumia­
ło “aggiornamento” jako do­
stosowanie się do mody panu­
jącej w danym momencie w 
danym społeczeństwie.

W Ameryce dochodziło do 
objawów patologicznych. Ks. 
Berrigan korespondował z 
więzienia (gdzie siedział za 
zniszczenie dokumentów woj­
skowej komisji uzupełnień) z 
siostrą McAlister jak tu naj­
lepiej porwać doradcę prezy­
denta, profesora Kissingera, 
jak go trochę postraszyć i tro­
chę pomęczyć żeby mówił co 
trzeba i jak to potem nagrane 
sprzedać radiom. Przy okazji 
O. Berrigan stwierdział, że nie 
jest całkowitym przeciwni­
kiem zabijania. A wszystko w 
imię pacyfizmu.

Przez długie dziesiątki lat 
Kościół katolicki w Ameryce, 
zorganizowany przez Irland­
czyków i na wzór irlandzki, 
opierał się na absolutnej wła­
dzy społecznej, finansowej i 
kulturalnej proboszcza. Nie 
było nawet komitetów para­
fialnych ani komitetów szkol­
nych. Ale kiedy księża za­
częli żądać wolności od bisku­
pa i tworzyć związki zawodo­
we księży, parafianie zaczęli 
przyglądać im się krytycznie. 
Także w dziedzinie szkolnic­
twa.-
Bez Oświaty Seksualnej

Czym się wyróżnia program 
szkoły zbuntowanych rodzi­
ców? Przede wszystkim tym 
czego w nim nie ma. Na przy­
kład nie ma “sex education”, 
które wprowadzono w szko­
łach katolickich większości 
diecezji. Nie ma także różnych 
“socjalnych orientacji” ani 
eksperymentalnych d y s c y - 
pita. Jest ścisły związek z do­
mem, wymaganie porządku i 
przyzwoitości, p o d s t awowe 
przedmioty nauczania.

Szkoły zbuntowanych ro­
dziców na pewno nie mają 
przed sobą dłużsizej przyszło­
ści. Są one wyrazem typowo 
amerykańskiej akcji protestu 
połączonego z akcją samopo­
mocową. Na południu Sta­
nów, gdzie wprowadzono pod 
naciskiem władz federalnych

37 metrów jedwabiu, za co 
skazano go na 15 dni więzie­
nia. Ale prokurator, który 
rozpoznał Jacoba, oskarżał go 
w ogóle a zorganizowanie 
czarnego rynku we Francji. 
Jacob był już zgrzybiałym 
starcem i trudno było w nim 
poznać słynnego włamywacza.

Pewnego dnia poprosił swe­
go przyjaciela, by poszedł po 
truciznę dla jego starego psa 
Negro, który dożywał końca. 
Jacob dał śmiertelny zastrzyk 
swemu psu,' a później sobie 
samemu. . . . Przed śmiercią 
zamówił w miejscowych koś­
ciołach msze, a swój majątek 
przeznaczył dla dzieci z przy­
tul’ 'U.

Był to rok 1954. Tak zakoń­
czył życie złodziej-dżentel- 
men, pierwowzór wielu sensa­
cyjnych powieści i filmów. 
Pod koniec życia stał się ucz­
ciwym człowiekiem, pełnym 
wątpliwości co do słuszności 
swego przeszłego życia. Sam 
sobie wymierzył sprawiedli­
wość.

integrację szkolnictwa białe­
go i czarnego, biali rodzice w 
kilku stanach zabierali dzieci 
ze szkół publicznych i przeno­
sili do tworzonych ad hoc 
szkół prywatnych tzw. aka­
demii. W gettach wielkomiej­
skich natomiast czarni rodzice 
walczą z miejskimi władzami 
szkolnymi o kontrolę miejsco­
wych szkół; W sumie jest to 
wielostronny kryzys zaufania.
O Zniesienie Przymusu 
Szkolnego

Najskrajniejszą formą tego 
kryzysu jest kwestionowanie 
systemu szkolnego w ogóle. 
Nie chodzi tu o szkoły ekspe­
rymentalne bez podziału na 
klasy, bez stopni i bez przy­
musu. To już jest, jak się mó­
wi po amerykańsku, “stary 
kapelusz”. Chodzi o nowy 
ruch wyzwolenia. Obok wy­
zwolenia Czarnych, wyzwole­
nia Kobiet, wyzwolenia Ho­
moseksualistów pojawia się 
myśl wyzwoleniea Dzieci. I 
znowu nie chodzi tu o reformę 
szkolnictwa. Myśl że curricu­
lum uniwersyteckie powinni 
układać studenci od dawna 
zdobyła obywatelstwo. Myśl 
poddania kierownictwa szkół 
średnich demokratycznej kon­
troli uczniów cieszy się szero­
kim uznaniem. Tu jednak cho­
dzi o coś więcej. O zniesienie 
niewoli w postaci przymusu 
szkolnego.

Szkoła powoduje utratę o- 
gromnej ilości czasu. Dziecko 
samo nauczyłoby się dwa razy 
więcej i dwa razy szybciej 
studiując indywidualnie. 
Kwestię siły roboczej nauczy­
cielskiej rozwiązać mogą no­
woczesne maszyny. A jak się 
dziecko nie zechce uczyć? Jak 
nie zechce teraz, to zechce 
później kiedy zmąrzeje. A zre­
sztą nauczy się dużo na tele­
wizji patrząc na “Sezame 
Street” i podobne programy. 
Poza tym każdy odczuwa po­
trzebę czytania podpisów pod 
obrazkami “comicsów” i na 
niektórych przynajmniej opa­
kowaniach. Bardzo wiele in­
formacji dostać można telefo­
nicznie. Któreż dziecko nie 
zechce nauczyć się cyfr ko­
niecznych dla telefonowania. 
Przymus szkolny należy zastą­
pić wszechobecną, demokra­
tyczne - kapitalistyczną per­
swazją. A jak ktoś się uprze, 
to trudno, będzie całe życie na 
welferze.
Na Kresach Absurdu

Każdy ideał społeczny moż­
na doprowadzić do absurdu. 
W Ameryce próbują niektó­
rzy doprowadzić do ostatnich 
konsekwencji zasady wolno­
ści i równości. Człowiekowi 
więc powinno być wolno u- 
czyć się lub nie uczyć, praco­
wać lub nie pracować. Rów­
ność zaś wymaga żeby ten co 
umie i ten co nie umie, ten co 
pracuje i ten co nie pracuje 
mieli jednakowy dochód. Po­
dobne zdania można usłyszeć 
od niektórych podopiecznych 
nowojorskiej opieki społecz­
nej. W mniej naiwnej formie 
wypowiadają je czasem stu­
denci z (nie tak już) Nowej 
Lewicy.

Cóż więc dziwnego że naj­
bardziej “koncemowani” ro­
dzice chcą odciąć swoje dzieci 
od tych wszystkich prądów 
wyzwoleńczych, nie chcą żeby 
się w nich wyzwolił pasożyt, 
nimfomanka, pedarasta, nar­
koman. Występują oni o Pra­
wo do Ciemiężenia Dzieci.

Dyrektor szkoły zbuntowa­
nych rodziców katolickich w 
Kinnelon, New Jersey oświad­
czył, że uczą w swojej szkole 
o tym, czego szkoły katolickie 
w Ameryce przestały uczyć, 
a mianowice o grzechu pier­
worodnym i o sądzie ostatecz­
nym. Nie dodał jakoś, że także, 
wbrew praktyce amerykań­
skiej, wprowadzają z powro­
tem czwarte przykazanie. Mo­
że się bał do tego przyznać?

“Tydzień Polski” — Londyn



Marionette Show “Pinocchio” 
Leaves Studebaker June 6

“Pinocchio which has en­
tertained more than 100,000 
Chicago area children as well 
as many young at heart sen­
ior citizens, enters its sixth 
and final week at the Stude­
baker Theatre (Tuesday, 
June 1). The last two perfor­
mances will be held on Sun­
day afternoon, June 6. Previ­
ous commitments in other cit­
ies preclude staying here any 
longer.

The Reuben Budrow pro­
duction of the delightful fam­
ily classic is a record engage­
ment for the entertaining 
new musical version of “Pin­
occhio”. Previously standing- 
room-only audiences were re­
corded in many cities includ­
ing Philadelphia, Washington, 
Toronto and Baltimore, with 
the latter two cities playing 
to hold over third weeks.

The musical for children 
features Bobby Clark’s world 
famous magical marionettes.

Its the world’s largest mari­
onette show of its kind with 
king-size puppets on strings 
16-feet long. Seven men and 
one girl manipulate the won­
derment of puppetry and 
thrills and laughter to the 
youngsters 3 to 83. All mar­
vel at the zany clowns, the 
ostrich ballerina, the plaid 
elephant; and follow Pinoc­
chio into the magic forest 
where he meets talking trees 
and mysterious wolligogs.

“Pinocchio” is the perfect 
complement to educational 
and recreational programs. It 
has been highly recommend­
ed by schools, youth groups 
and civic organizations. The 
dazzling production with -its 
colorful costumes and de­
lightful music make the show 
a toe-tapping, hand-clapping 
treat. Its a very special day 
for the youngsters at the 
theatre.

Big 10 Eyes Cut 
Of Minor Sports Aid

Iowa City, Iowa (UPI)— 
The Big Ten spring business 
meeting wound to a close 
last Wednesday after recom­
mending that athletic schol­
arships be trimmed for seven 
minor sports and granting 
fifth-year tuition-and-fees as­
sistance to slow-graduating 
athletes

In effect, the fifth-year pol­
icy, approved by the faculty 
representatives, plus the Big 
Ten in the position of financ­
ing a “red-shirt” policy with­
out on-field benefits

The reductions of minor 
sports tenders from a total of 
34 per cent school on a gen­
eral basis to 16 specifically 
was an economic move But 
league spokesman contended 
it would equalize rather than 
de-emphasize competition.

Proposed is an annual al­
lotment of 16 scholarships— 
four in track, three each for 
swimming and baseball, two

each for wrestling and gym­
nastics, and one each for golf 
and tennis. This compares 
with an average of 30 foot­
ball and six basketball schol­
arships.

However, the new system 
would allow six additional 
at large scholarships for any 
of minor sport and division 
of the six into 12 partial ten­
ders for either tuition and 
fees or room and board. The 
faculty men also:

Confirmed the path still is 
open for a school to seek per­
mission to lease campus fa­
cilities to pro sports, despite 
the rebuff to Northwestern 
University about leasing 
Dyche Stadium to the Chica­
go Bears.

Directed a committee to 
continue study of possible 
shift of the Big Ten office 
from the Chicago Loop to the 
vicinity of the O’Hare Air­
port.

Fishing Improving
In Forest Preserve

Up to date, local fishing 
conditions have been rather 
slow, as in most midwestern 
waters, due to the cool late 
spring. With the warmer 
weather we have had lately, 
fishing in forest preserve wa­
ters is rapidly picking up. 
The bluegill, largemouth bass 
crappie, northern pike and 
bullheads are beginning to 
bite. Nice stringers of fish 
have been seen around all of 
the forest preserve’s 26 lakes, 
ponds and sloughs lately.

The old standbys, however, 
are doing exceptionally well. 
Lakes such sis Saganashkee, 
Tampier, Powderhorn, Beck, 
Big Bend and Sag Quarry 
are all producing good to ex­
cellent fishing. Also good 
trout catches are still being 
produced by Axehead and 
Belleau Lakes.

The late spring has held 
back aquatic weed growth to 
where the control program 
will start much later than 
normal. At present a water 
study is being made of forest 
preserve lakes to determine 
their individual characteris­
tics. This is a continuation of 
the fish census taken last fall. 
There will be a creel census 
taken at Powderhorn Lake 
and Tampier Lake as another 
phase of the fish manage­
ment program.

During this year’s spring, 
summer and fall seasons 
nearly all the lakes within 
the Forest Preserve District 
will be sampled. Some of the 
lakes were briefly sampled in

Rear End Too High
With the recent publicizing 

of automobile bumpers fea­
turing uniformity in height so 
as to lower the cost of insur­
ance rates and cost of repairs, 
it sickens the automobile buff 
who parks his car in back of 
a modified car whose owner 
carelessly raised the rear end 
of his car some fifteen to thir­
ty inches higher than the 
standard bumper.

Millions of dollars are spent 
on engineering to stabilise the 
ride-comfort of an automobile 
—but these “alley engineers” 
raise their rear ends for no 
good reason other than to pro­
voke the sensible autoist.

Laws should be enacted pro­
hibiting this practice.

Insurance companies—wake 
up!

the fall of 1970, and the re­
sults are available.

All fish populations deter­
mined to be “out of balance” 
or contaminated with “trash” 
fishes will be put under a 
management program. The 
things that can be done are 
varied, but some of these are; 
(1) complete removal of the 
existing fishery followed by 
restocking, (2) removal of a 
single species of fish, (3) re­
moval of a specific size group 
of fishes, or (4) stocking a 
“new” species into the water 
for both fish control and im­
proved fishing.

Stocking of any fishes into 
the waters of the forest pre­
serves will not be carried out 
randomly or annually. Stock­
ing is only done following 
adequate sampling and anal­
ysis of the fishery and water.

Again it should be brought 
out that the end-point of all 
fisheries management is ‘im­
proved fish and fishing’.

Sox Get 
First Choices

The White Sox will make 
the first selections in both 
the regular and secondary 
phases of baseball’s annual 
free agent draft, June 8-9 
commissioner Bowie Kuhn 
said Tuesday.

The White Sox get to pick 
first in the regular draft be­
cause they had the lowest re­
cord in the American League 
last season. The White Sox 
pick first in the secondary 
phase by luck of the draw. 
San Diego will follow the 
White Sox in picking regular 
free agents and the draft will 
proceed in inverse order of 
the 1971 standings.

Every Wednesday 
Night Is Ladies’ Night 
At White Sox Park
Every Wednesday night 

throughout the 1971 baseball 
season ladies will be admit­
ted free to the general admis­
sion area of White Sox Park. 
On these nights, ladies may 
also purchase box seats for 
the reduced price of $2.00 and 
reserved grandstand seats for 
only $1.00. Ladies’ Night box 
and reserved grandstand tick­
ets may be purchased in ad­
vance or on the night of the 
game.
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Jeff Park Tells 
Women’s, Girls’ 
Spring Schedule

Myrna Rasz physical in­
structor at Jefferson Park, 
recently announced the parks 
spring schedule for women 
and girls.

Tennis for mothers is slated 
for 2 to 3 p.m. Tuesdays and 
Thursdays, while tennis for 
grammar school girls is 3:30 
to 5:30 p.m. Thursdays.

Softball is played according 
to the following schedule: 
3:30 to 5:30 pm. Tuesdays for 
grammar school girls; 7 to 8 
p.m. Tuesdays for those aged 
19 and up; 7 to 8 p.m. Thurs­
days for 13 to 18-year-olds.

Ladies’ volleyball is slated 
for 8 to 9 p.m. Tuesdays. Co­
Rec Volleyball for 16-year- 
olds and up is played 8 to 9 
p.m. Thursdays, while the 21- 
year-old and up age group 
plays 9 to 10 p.m. on Thurs­
days.

Area Olympics 
In July

More than 500 area teen­
agers will compete in the 
second annual Chicago Ex­
plorers Olympics, July 9-11 
at Circle Campus and the 
Park District’s Rockne Field. 
Winners advance to the na­
tional games this summer in 
Fort Collins, Colorado,

In addition to regular ath­
letic events, the games in­
clude competition in chess, 
checkers, automobile driving 
skills, general knowledge and 
public speaking.

“Country Fair”
Live From The 

III. State Fairgrounds 
“Country Fair,” a WGN 

Radio presentation Monday 
thru Saturday from Noon to 
12:55 p.m., with up-to-date 
farm news and market re­
ports, will broadcast live 
from the Illinois State Fair­
grounds in Springfield, Illi­
nois on Friday, June 4 and 
from Harvard High School in 
Harvard, Illinois on Saturday, 
June 5.

Orion Samuelson, WGN’s 
farm service director, will 
host the broadcast from 
Springfield, which honors the 
Illinois Department of Agri­
culture combined Beef 
Month-Dairy Month Barbe­
cue and from Harvard, Illi­
nois during the Milk Day Fes­
tival.

Entertainment at both 
broadcasts will be supplied 
by Lino Frigo and the Musi­
cal Wheels and on Friday, 
June 4, Bill Mason will be in 
the WGN studios to report on 
the latest farm news and mar­
ket reports.

Nine Named 
To Loyola’s 

Hall Of Fame
Chicago—Loyola University 

will induct nine new members 
into its Athletic Hall of Fame 
at a dinner June 3 in the Cen­
tennial Forom on the Lake 
Shore Campus. The list in­
cludes eight former Loyola 
athletes and one coach.

To be enrolled this year are 
Johnny Dee, James Hogan, 
Ron Koehler, the late Dan La­
mont, Ron Miller, Gerry Na­
gel, Dr. Edward Norton, Vic 
Rouse andd Jerry Weiland.

Nominations tor member­
ship in the hall of fame, which 
was founded last year, are 
made by the university’s Mon­
ogram Alumni Club. The 
latest group selected increases 
the size of the hall to 31 mem­
bers representing Rambler 
football, basketball, baseball, 
swimming, track and cross­
country teams.

Special Olympics
Regional trials in the 1971 

Illinois State Special Olym­
pics for the Mentally Retard­
ed will be held June 11 at 
Soldier Field.

Winners in the local meets 
throughout the state will 
come to Chicago’s Soldier 
Field Aug. 6 for the state 
games. Swimming meets will 
be held at Eckhart Park, 1330 
Chicago, and the competitors 
will then go to Soldier Field 
for additional awards, lunch, 
and the closing ceremonies.

Hungarian Sets 
Lift Mark

Budapest, (UPI) — Sandor 
Holzreiter of Hungary estab­
lished a world record weight­
lifting record today in the 
bantam-weight category, pres­
sing 277.2 pounds, the Hun­
garian news agency MTI said. 
Holzreiter bettered the pre­
vious record of 276.1 pounds.

Z Bocznej Trybuny Sportowej
......................... XYGMUNT F. BOBU ________________

ŚWIETNE WYNIKI 
IRENY SZEWIŃSKIEJ

Znakomicie rozpoczęła se­
zon polska najlepsza lekkoat- 
letka Irena Szewińska. Pod­
czas ostatnich zawodów na 
stadionie Skry w Warszawie 
przebiegła ona 100 m w 11,4 
i 200 m w 23,0. Rezultaty te 
są zapowiedzią nowych suk­
cesów mistrzyni olimpijskiej.

• * *
Zawody rozegrane zostały

— jak donosi agencja praso­
wa — przy niesprzyjających 
warunkach atmosferycznych, 
podczas deszczu. W biegu na 
100 m Szewińska zajęła pew­
nie pierwsze miejsce —- 11,4 
wyprzedzając Kerner (Górnik 
Zabrze) — 11.6 i Teresę No- 
wakową (Gwardia Warszawa)
— 11,9. Kerner stanęła jesz­
cze raz na starcie 100 m uzy­
skując ponownie — 11,6.

• • •
Wielka szkoda, że w biegu 

na 200 m zabrakło na starcie 
Jóźwikowej 1 Samy. Byłby 
wówczas przegląd aktualnych 
możliwości polskich czoło­
wych sprinterek. Szewińska 
zwyciężyła bez trudu, uzysku­
jąc najlepszy w tym roku wy­
nik na świecie — 23,0 wy­
przedzając Jędrejek (Start 
Lublin) — 23,6 i Straszyńską 
(Skra) — 24,0.

★ ★ ★

Wysoką formę zademon­
strował Zenon Nowosz (Le­
gia), który przebiegł dwukro­
tnie 100 m w 10,4. Skok o 
tyczce wygrał — Buciarski 
(Skra) — 5,10.

« « *
KADRA NIE ZACHWYCIŁA

W Poznaniu przebywa osta­
tnio kadra narodowa polskich 
piłkarzy, —przygotowujących 
się do międzypaństwowego 
meczu z Grecją (w Poznaniu) 
będącego eliminacją do turnie­
ju olimpijskiego w Mona­
chium.

Na zgrupowaniu w Pozna­
niu przebywali: bramkarze — 
Gomola (Górnik Zabrze) i 
Czajkowski (Stal Rzeszów); 
obrońcy — Wraży (Górnik), 
Wyrobek (Ruch), Winkler 
(Polonia, Anczok (Polonia), 
Trzaskowski (Legia); rozgry­
wający — Szołtysik (Górnik), 
B. Blaut (Legia), Ćmikiewicz 
(Legia), Bula (Ruch, napast­
nicy — Banaś (Górnik), Lu- 
bański (Górnik), Gadocha 
(Legia), Kozerski (Stal Rze­
szów) i Marks (Ruch).

• • •

W rozegranym 22 maja w 
Gnieźnie meczu kontrolnym 
kadra pokonała reprezentację 
Ligi Okręgowej Wielkopolski 
5:0 4:0. Bramki zdobyli: Ba­
naś i Lubański po dwie oraz 
Bula 1. Kadrowicze potrakto­
wali mecz ulgowo a mimo to 
w pierwszej połowie zdobyli 
cztery bramki. Po przerwie 
trener Górski wprowadził 
zmiany. Zamiast Gomoli w 
bramce wystąpił Czajkowski, 
za Wrażego — Trzaskowski, 
za Blauta — Bula, za Banasia
— Kozerski i za Lubańskiego
— Marks. Zmiany nie wpły­
nęły na poprawę gry zespołu 
reprezentacyj nego.

• • •
POLSKA - SZWECJAhl 

w TURNIEJU UEFA
W ośmiu miastach Czecho­

słowacji rozpoczęły się ostat­
nio spotkania XXIV piłkar­
skiego turnieju UEFA junio­
rów. Bierze w nim udział 16 
drużyn, podzielonych na 4 
grupy. Zwycięzcy grup za­
kwalifikują się do półfinałów.

W pierwszym meczu mło­
dzi piłkarze Polski zremiso­
wali ze Szwecją 1:1. W drugim 
spotkanu tej grupy Anglia 
wygrała z Jugosławą 1:0. A o- 
to tabela grupy “D” po pierw­
szych meczach:

1. Anglia 2 1:0
2. Polska 1 1:1
3. Szwecja 1 1:1
4. Jugosławia 0 0:1

♦ • *

WISŁA PRZEGRAŁA 
w JUGOSŁAWII

Piłkarze krakowskiej Wisły 
rozegrali ostatnio w Belgra­
dzie towarzyskie spotkanie z 
drugoligowym zespołem jugo­
słowiańskim Galenik wzmoc­
nionym czterema piłkarzami 
pierwszoligowej — Crvenej 
Zvezdy. Mecz zakończył się 
zwycięstwem drużyny jugos­
łowiańskiej — 2:1.

• * •
II LIGA w POLSCE

Hutnik Nowa Huta pokonał 
Garbarnię 2:0. Bramki zdoby­
li: Bin i Herman. Odra Opole 
pokonała Olimpię Poznań 2:0. 
Bramki zdobyli: Klose i Karol 
Kot. Zawisza Bydgoszcz —- 
Śląsk Wrocław 1:0. Gospoda­
rze uzyskali bramkę z samo­

bójczego strzału obrońcy Ślą­
ska — Poręby.

★ * * 
PROTEST 

POLSKIEJ DELEGACJI
W Malmoe, Szwecja obra­

dował w ostatnim tygodniu 
kongres Międzynarodowej Fe­
deracji Ratownictwa Wodne­
go. Jednym z punktów obrad 
była dyskusja nad sprawą 
członkostwa Południowej A- 
fryki.

W głosowaniu — jak donosi 
szwedzki “Idrottsbladet” 8 de­
legacji -— na 12 uczestniczą­
cych w obradach — wypowie­
działo się za pozostawieniem 
RPA w federacji, a 3 — pol­
ska, bułgarska i algierska — 
głosowały przeciwko. Na znak 
protestu przeciwko decyzji 
pozostawienia rasistow s k i e j 
republiki w składzie federacji 
delegacje polska i bułgarska 
opuściły salę obrad i nie u- 
czestniczyły w dalszych pra­
cach kongresu i komisji.

♦ • •

RÓŻNE
W rewanżowym spotkaniu 

towarzyskim zespół aktualne­
go mistrza świata w koszy­
kówce — Jugosławii pokonał 
reprezentację Polski tym ra­
zem 84:80 (45:46).• • •

Rewanżowe międzypaństwo­
we towarzyskie spotkanie ko­
szykówki kobiet Polska - Ju­
gosławia, rozegrane w War­
szawie, przyniosło powtórne 
zwycięstwo reprezentacji Pol­
ski 70:62 (33:31).

« • *
Doskonale spisał się na roz­

grywanych w Madrycie mis­
trzostwach Europy w gimna­
styce reprezentant Polski An­
drzej Szajna. Polak wywal­
czył dwa medale — srebrny 
w skoku przez konia i brązo­
wy w ćwiczeniach na kółkach.

• • •
Po 5-dniowym pobycie w 

Anglii, powróciła reprezen­
tacja Polski w hokeju na tra­
wie. Polacy rozegrali tam 
cztery mecze, z których trzy
— wygrali.

• • •
W Lipsku zakończyły się 

międzynarodowe zawody 
strzeleckie. W strzelaniu z pi­
stoletu — pd-6 zwyciężyli re­
prezentanci NRD—2362 pkt. 
przed ZSRR — 2361 i Polską
— 2359 pkt.

• • •

Z godnym uznania uporem 
atakuje rekordy Polski polska 
najlepsza miotaczka Ludwika 
Chewińska. — W pierwszym 
dniu mityngu lekkoatletycz­
nego WOZLA na stadionie 
Skry—zawodniczka warszaw­
skiej Gwardii osiągnęła 17,55 
m bijąc o 6 cm własny rekord 
Polski.

• • •
W Łodzi w zawodach kon­

trolnych kadry narodowej 
łuczników, padły trzy rekordy 
Polski. Pierwszy z nich uzy­
skał Leżański w konkurencji 
ł-ab (strzelanie na 50 i 30 m) 
wynikiem 1197 pkt. Następne 
dwa rekordy Polski ustanowił 
Popowicz, który w strzelaniu 
na 30 m uzyski 341 pkt.

• • •
W Chorzowie piłkarze Legii 

rozegrali spotkanie o mistrzo­
stwo I ligi z miejscowym Ru­
chem. Zwyciężyli wojskowi 
4:2.

XXX
W rozegranym w Warsza­

wie spotkaniu piłkarskim eks­
traklasy stołeczna Gwardia 
pokonała Polonię Bytom 2:0.

XXX

W meczu piłkarskim o mi­
strzostwo I ligi GKS Katowi­
ce zremisował ze Stalą Mielec 
1:1.

XXX
Bardzo dobrą formę wyka­

zał najgroźniejszy rywal Le­
gii — Górnik Zabrze, który 
rozgromił finalistę Pucharu 
Polski — Zagłębie Sosnowiec 
5:0.

XXX
W pozostałych meczach li­

gowych padły następujące wy­
niki: Pogoń Szczecin — Stal 
Rzeszów 1:1. Szombierki — 
ROW 1:0. Wisła Kraków — 
Zagłębie Wałbrzych 2:0.

• • •
Żużlowcy Przegrywają 

w W. Brytanii
W miejscowości Swindon 

rozegrany został przy świetle 
elektrycznym pierwszy mię­
dzypaństwowy mecz żużlowy, 
w którym reprezentacja W. 
Brytanii wysoko pokonała 
Polskę 82:28. Warto jednocze­
śnie dodać, że Brytyjczycy 
wystawili do meczu w Swin­
don nie najsilniejszy skład. 
Przegrali oni również drugi 
mecz w Reading. Tym razem 
triumfowali Brytyjczycy — 
78:30.

5

W STANIE MINNESOTA, w pobliżu granicy kanadyj­
skiej, miał miejsce niedawno olbrzymi pożar lasu. Akcja 
ratownicza była wyjątkowo trudna ze względu na wysu­
szony teren.

Skandynawski Dziennikarz 
o Stosunkach w Sowietach

Sztokholm (DE) — Dzien­
nikarz skandynawski, Egil 
Hegge który przebywał w 
Moskwie jako korespondent 
dziennika “Aftenposten”, i 
został usunięty za rzekomo 
tendencyjne przedstawianie 
“rzeczywistości radzieckiej” 

ogłosił rewelacyjne doniesie­
nia obrazujące trudności 
dziennikarzy zachodnich pra­
cujących w Sowietach i pró­
by nacisku by zmienić to co 
piszą.

Najlepiej ilustruje sytua­
cję — pisze Hegge — oświad­
czenie dostojnika sowieckie­
go, który nie mógł zrozumieć 
dlaczego “ci korespondenci 
zachodni robią tyle kłopotów 
władzy sowieckiej. Telefonu­
ją, wdzierają się wszędzie 
starając się dowiedzieć co tyl­
ko ich zaciekawi. Tak jakby 
nie mogli uważnie czytać ko­
munikatów agencji TASS — 
przeecież tam jest napisane 
wszystko, co chcemy opubli­
kować”.

Tak naiwne i przewrotne 
słowa padły kilka lat temu na 
konferencji dyplomatów za­
chodnich z przedstawicielem 
rządu sowieckiego. Świadczą, 
że Sowiety widzą tylko jedno 
zastosowanie dla prasy — by 
była tubą pochwalnej propa­
gandy.

Wszyscy rozumieją — pi­
sze dalej Hegge — że praca 
dziennikarza polega najczę­
ściej na czym innym. I chyba 
tak być powinno. Zwykle re­
porterzy krytykują wydarze­
nia lub interpretują je inaczej 
niż władze. Rzadko jednak do­
chodzi (w świecie zachodnim) 
do otwartego konfliktu, który 
jest codzienny dla dziennika­
rzy zagranicznych w ZSRR. 
Zadanieme dziennikarza jest 
informowanie i przedstawia­
nie faktów. Zadaniem prasy 
w Sowietach jest natomiast 
stylizowanie ułożonych (przez 
partię) hymnów pochwalnych.

Największe pretensje mają 
mieć władze sowieckie o to, że 
artykuły i doniesienia z ich 
kraju są zawsze negatywne. 
Nie mogą tego zrozumieć. Po­
wody natomiast są dwa, z 
grubsza biorąc. Po pierwsze 
rzeczywistość sowiecka więk­
szości świata nie odoowiada i 
przeważnie wywołuje oburze­
nie. Po drugie, zwyczajem 
prasy zachodniej wiadomoś­
cią (news) jest to co zaska­
kuje nagle, staje się lub prze- 
staje się dziać. Tak się skła­
da, że przeważnie są to wia­
domości złe, bezpośrednio lub 
na przyszłość. Rzadkością jest 
umieszczanie w prasie zachod­
niej sprawozdań z wykonania 
planu przez fabrykę lub jakie 
są “zobowiązania” przed ob­
chodem święta narodowego, a 
w to właśnie obfituje prasa w 
Sowietach i w bloku komu­
nistycznym. To co nagłe lub 
złe “przezornie” się zataja. 
Jeśli się tylko weźmie do ręki 
gazetę sowiecką i zachodnią 
— po porównaniu — pisze 
Hegge — widzi się cały pro­
blem.

Przede wszystkim zaś wła­
dze sowieckie mają być roz­
drażnione stałym rozbijaniem 
przez dziennikarzy zachod­
nich mitu o “monolicie” — 
jedności między partią i spo­
łeczeństwem w “bez klaso­
wym” państwie. Tego mitu 
Sowiety bronią bardziej niż 
innego.

Wydalanie dziennikarzy z 
Sowietów, próby skłaniania 
ich do posłuszeństwa i wszel­
kie naciski zdają się wskazy­
wać — zdaniem dziennikarza 

skandynawskiego — na coraz 
większe osłabienie się wew­
nętrzne systemu sowieckiego. 
Represje wobec cudzoziemców 
którzy piszą o opozycji odbi­
jają bowiem i są proporcjo­
nalne do natężenia tej opo­
zycji, która z kolei zżera i 
podkopuje sowieckie absurdy. 
Trudności dziennikarzy za­
chodnich najlepiej więc 
świadczą o trudnościach sa­
mego ustroju komunistyczne­
go.

Kto Zawinił 
w Katastrofie 

Samolotu
Belgrad, (UPI) — Przedsta­

wiciele firmy Aviogelex , — 
właściciel samolotu TU-134A, 
który uległ na wyspie Krk 
katastrofie, co spowodowało 
śmierć 75 osób,- zakwestiono­
wali prowizoryczne orzecze­
nie komisji technicznej, że 
przyczyną katastrofy było pę­
knięcie jednej z opon podwo­
zia. Twierdzą, że samolot był 
nowy, przeleciał tylko 100 go­
dzin i dokonał tylko 30 lądo­
wań, więc opony były w do­
brym stanie.

Ocalony pilot samolotu kpt. 
Milosz Markicevicz, twierdzi 
że przed samym lądowaniem' 
natrafił na straszliwą ulewę. 
Nic nie widział przed sobą 
gdy gwałtowny podmuch wi­
chury strącił samolot na bież­
nię.

Tito wysłał do królowej El­
żbiety depeszę z wyrazami ża­
lu i kondolencjami dla rodzin 
zabitych Brytyjczyków.

Dwóch przedstawicieli 
władz brytyjskich bierze u- 
dział w charakterze obserwa­
torów w dochodzeniach jugo­
słowiańskiej komisji.

“Czarna skrzynka”, tj. apa­
rat który rejestruje ruchy 
samolotu, ma być wysłana do 
Związku Sowieckiego do zba­
dania przez sowieckich spe­
cjalistów.

Operacje Na Raka 
Wywołują Wstrząs 

Psychiczny
Los Angeles. Calif. (UPI) — 

Dr. Harry Goldsmith z Fila­
delfii i wiceprezes Stow. Wal­
ki z Chorobą Raka p. William 
Markel, przemawiając na 
zjeżdzie tej organizacji w ub. 
tygodniu, stwierdzili, że osoby 
poddające się operacji usu­
nięcia złośliwych nowotwo­
rów, przechodzą ogromny 
wstrząs psychiczny. “Jeśli pa­
cjent nie może pogodzić się z 
faktem, że przeszedł operację 
usunięcia raka — mówił Mar­
kel — i nie stara się podjąć 
jak najszybciej, w miarę przy­
bywających mu sił, normalne­
go trybu życia, to jego szanse 
przedłużenia mu operacją ży­
cia, pozostają pod znakiem 
zapytania.”

Sześć procent kobiet ame­
rykańskich w tym roku podda 
się operacji usunięcia dotknię­
tej rakiem piersi, a zaledwie 
połowa z nich przeżyje choro­
bę. Dr. Goldsmith zalecał tym 
pacjentkom stosowanie rygo­
rystycznych ćwiczeń fizycz­
nych dla wzmocnienia muskp- 
łów ramion i ręki po stronie 
dokonanej operacji.
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Kuba Zatrzymała
(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

trzymanych na wodach ame­
rykańskich rybaków kubań­
skich.

Radio Hawana podając 
szczegóły o porwaniu samolo­
tu amerykańskiego, określiło 
porywacza jako “młodego 
Wenezuelańczyka który doko­
nał porwania samolotu ze 
względów politycznych.” 
Rybacy

Cztery kubańskie statki ry­
backie zostały schwytane 
przez straż nadbrzeżną, gdy 
uprawiały łowy na terrytorial- 
nych wodach amerykańskich 
w dwunasto milowym pasie 
około Key West, Floryda w 
ub. środę. Załogi zostały od­
stawione przez straż nad­
brzeżną do “statku-matki” 
kubańskiej floty rybackiej, a 
kapitanowie czterech kubań­
skich statków aresztowani i 
osadzeni w więzieniu w 
Key West.

Dept. Stanu za pośredni­
ctwem ambasady szwaj car-

Porwany Samolot
skiej zwrócił się do premiera 
Kuby, Fidel Castro, z prośbą 
o zwolnienie pasażerów, zało­
gi i samolotu linii Pan Am. 
Pasażerowie porwanego samo­
lotu zostali zatrzymani naj­
dłużej w Hawanie, od wszy­
stkich dotychczas porwanych 
samolotów amerykańskich w 
ostatnich dziesięciu latach. 
Kuba zwykle zezwala na po­
wrót załogi i pasażerów w 
przeciągu 24 godzin po wylą­
dowaniu na lotnisku w Hawa­
nie, choć niejednokrotnie Ca­
stro przywłaszczał dla Kuby 
porwany samolot.

W roku 1961, gdy rozpoczę­
ły się porywania samolotów 
amerykańskich i kierowania 
ich na Kubę, Castro zatrzy­
mał samolot linii “Eastem- 
Electra” przez 23 dni w Ha­
wanie, wymieniając następ­
nie samolot za kubański sta­
tek patrolowy który został 
porwany przez kubańskich 
uchodźców, a którzy w statku 
tym wylądowali w Miami.

Najlepszym Podarunkiem 
Jest

ALBUM KARYKATUR
KAZIMIERZA MAJEWSKIEGO 

Rysownika i Artysty-Malarza—Dziennika Związkowego
To Historia w Obrazach 

ZDRADZONEJ POLSKI 
Poiltjele la twoim bliskim 

Książka ta drukowana litograficz­
ni* w kolorze brunatvm Śliczni* 
ne orzedstawta Rozmiar 8 W all. 
160 stron Rysunków.
Podpisy pud Rysunkami w iezyku 
polskim I angielskim.

$1 CA ■ przesyłka
Cena poestowa

Zamówienia wraa i naletnoida nadsyłać należy: 

DZIENNIK ZWIĄZKOWY 
1201 Milwaukee Are. Chicago 22. 111.

Schwytano 2 Tureckich Terrorystów
(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

dzy nimi znajduje się Sinan 
Cemgil, który należał do gru­
py, która w marcu porwała 4 
amerykańskich lotników.

W niedzielę Mahir Cayan i 
Huseyin Vevahir znaleźli się 
w sićci obławy na porywaczy 
i morderców izraelskiego kon­
sula. Około 500 policjantów 
otoczyło budynek w którym 
się ukrywali i odcięło dopływ 
prądu do niego. Porywacze 
pochwycili Wtedy 14-letnią 
dziewczynkę, traktując ją ja­

ko zakładniczkę. Domagali się 
wypuszczenia ich na wolność, 
jako cenę za życie dziecka. 
Matka jednego z nich, Naciye 
Cayan bezskutecznie apelowa­
ła o wypuszczenie na wolność 
niewinnej ofiary porywaczy. 
Ograniczyli się jedynie do po­
kazania w oknie dziewczyn­
ki, aby pokazać że nie jest ran­
na i stanowi nadal pełnowar­
tościowy okup. Korzystając z 
ciemności policja dziś o brza­
sku dnia schwytała porywa­
czy i uwolniła ich ofiarę.

Film o Hansie 
Franku

(Not. Kult.) — Film Danu­
ty Kępczyńskiej pt. “Tage- 
buch.” Dziennik dra Hansa 
Franka jest jedną z najbar­
dziej wartościowych pozycji 
polskiego filmu dokumental­
nego ostatniego okresu. Jest 
to film montażowy oparty na 
“Dzienniku” b. gubernatora 
centralnych ziem polskich 
okupowanych przez hitlerow­
skie Niemcy w okresie II woj­
ny światowej i znanych p.n. 
Generalna Gubernia. W fil­
mie zostały wykorzystane bo­
gate materiały ikonograficzne. 
Kępczyńska pokazała w nim 
wiele taśm i fotografii do­
tychczas zupełnie nie zna­
nych. Jak np. te, które przed­
stawiają udział w egzeku­
cjach Polaków nie tylko SS 
ale i administracji hitlerow­
skiej, lub rolę znanego nie­
mieckiego historyka sztuki, 
Freya w rabowaniu skarbów 
z zamku królewskiego w Kra­
kowie na Wawelu.

Wystawa Prac 
Bolesława 

Gasińskiego
Ryszard Kubiński, dyrektor 

Galerii Ośrodka Języka i Kul­
tury Polskiej w Seminarium 
Polskim w Orchard Lake, 
Mich, zawiadamia, iż otwarta 
jest wystawa prac plastyka 
polskiego, Bolesława Gasiń­
skiego.

Bolesław Gasiński urodził 
się w Laskach koło Warsza­
wy w roku 1935 i ukończył 
studia w Akademii Sztuk 
Pięknych w Warszawie pod 
kierownictwem prof. Stefana 
Gierowskiego w roku 1966. Od 
tej pory p. Gasiński wystawiał 
swoje prace na 6 wernisażach 
i wielu wystawach kolektyw­
nych w Polsce, Francji i Szwe­
cji-

Pan Gasiński używa różno­
rodnych technik, a wystawa 
ta składa się z gwaszy i linory­
tów. Większość prac stanowią 
abstrakcje, lecz nie jest to ab­
strakcja dla samej siebie a ra­
czej zaduma nad światem po­
przez formę. Panuje on nad 
wielością elementów i synte­
zy zu je je.

Wystawa czynna będzie do 
końca czerwca.

Oczywiście postacią central­
ną filmu jest Frank. Kępczyń­
ska tworzy wyrazistą sylwe­
tkę człowieka, o podwójnym 
życiu: Pokazuje jak ów wy­
kształcony prawnik, ojciec ro­
dziny w codziennym, żmud­
nym wysiłku buduje aparat 
zbrodni.

Wiele miejsca autorka po­
święca martyrologii Polaków, 
ilustruje ją m. in. na przykła­
dzie okrutnej pacyfikacji Za- 
mojszczyzny i zagłady profe­
sorów z Krakowa. Obok obra­
zów martyrologii pokazana 
jest, zgodnie z prawdą histo­
ryczną walka Polaków z oku­
pantem, akcje podziemnego 
frontu, opór ludności cywil­
nej.

Największą zaletą filmu jest 
jego bogata, drobiazgowa do­
kumentacja. Film Kępczyń­
skiej jest cennym uzupełnie­
niem wiedzy o okresie minio­
nym; zajrńie on poczesne 
miejsce obok zrealizowanych 
już polskich filmów doku­
mentalnych o polskim czynie 
zbrojnym, o eksterminacji Ży­
dów, o Powstaniu Warszaw­
skim.

Musi Zgubić 
Nadmierną Wagę

Miami, Fla. (UPI) — Mary 
Louise Peterson, wagi 315 
funtów, matka sześ c i o r g a 
dzieci, otrzymała nakaz od 
sędziego Murray Goodman, 
zgubienia najmniej trzy fun­
ty wagi każdego tygodnia, do­
póki nie osiągnie wagi 250 
funtów. Peterson została are­
sztowana za pobicie policjan­
ta.

Obrońca Peterson, adwokat 
Stephen Mechanic, powiedział 
sędziemu, że Peterson otrzy­
muje zapomogę publiczną na 
utrzymanie rodziny, gdyż na 
skutek swej nadmiernej wagi 
nie może pracować zarobko­
wo. Adwokat powiedział da­
lej sędziemu, że normalna 
waga Peterson wynosi 250 
funtów. Peterson musi zgod­
nie z nakazem sędziego zgła­
szać się każdego tygodnia do 
Wydziału Zdrowia dla spraw­
dzenia wagi.

G.

JAMES LOVELL JR. (na 
zdjęciu) postanowił zrezygno­
wać ostatecznie z dalszej 
kariery astronauty. Obejmie 
on w Houston, Texas, kierow­
nicze stanowisko w jednym 
z eksperymentalnych działów 
naukowych badań związanych 
z lotami w przestrzeń kosmi­
czną. Lovell jest jak dotych­
czas rekordzistą pod wzglę­
dem przebywania w kosmo­
sie — w sumie 29 godz., 4 mi­
nuty i 54 sekundy.

Rząd Narodowych Chin na 
Formozie znalazł się w dosyć 
kłopotliwej sytuacji wobec 
lansowanej obecnie w Ame­
ryce polityki “dwóch Chin”. 
Czołowi przywódcy polityczni, 
poczynając o d prezydenta 
Cziang Kai-szeka w dół nie­
jednokrotnie podkreślali cał­
kowitą opozycję rządu i naro­
du w stosunku do jakiejkol­
wiek dualistycznej koncepcji 
politycznej Chin. Jednakawoż 
żaden z odpowiedzialnych mi­
nistrów i przywódców polity­
cznych nie wystąpił jak do­
tąd z wyraźną zapowiedzią o- 
puszczenia Organizacji Naro­
dów Zjednoczonych, na wy­
padek dopuszczenia do ONZ 
reżymu komunistycznych — 
Chin.

W miesiąc po objęciu swe­
go urzędu, nowy minister 
spraw zagranicznych Chiń­
skiego Rządu Narodowego na 
Formozie Chow Shu-Kai był 
oburzony na kolportowaną w 
kuluarach pogłoskę, że jego 
rząd demonstracyjnie opuści 
ONZ, aby uniknąć akceptowa­
nia polityki “dwóch Chin”. — 
Ale mimo to nie zaprzeczył 
temu oficjalnie, ponieważ te­
go rodzaju oświadczenie mo­
głoby osłabić pozycję Chin 
Narodowych w obecnej deli­
katnej sytuacji w atmosferze 
odwilży pomiędzy Washing­
tonem i Pekinem.

Trudności 
Na Formozie

Bardziej Wybredni
Paryż. (UPI) — Ilość wina 

wypitego we Francji zmniej­
szyła się od ub. roku. Staty­
stycy twierdzą, że Francuzi 
stali się bardziej wrażliwi na 
smak i konsumują więcej win 
gatunkowych, a nie jak kie­
dyś — popularnego “vin or- 
dinare.”

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy oj­
ciec mój, syn mój, brat mój i 
i wuj nasz ś. p.

Stanisław Gazda
(syn śp. Józefa 

i brat śp. Józefa)
Członek Chicago Bridgeport 
Post 5079 V.F.W., po krótkiej 
lecz ciężkiej chorobie, pożeg­
nał się z tym światem, opatrzo­
ny Św. Sakramentami, dnia 
29-go maja 1971, o godzinie 2:05 
po południu, w średnim wieku. 
Zamieszk. w dzielnicy Bridge­
port.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 2 czsrwca, o godzinie 9:30 
rano z zakładu pogrzebowego 
Ocwieja, pnr. 2878 So. Throop 
ul., do kościoła św. Barbary, a 
stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Michał, syn; Apolonia, ma­
tka; Mary Ann (Leonard) Wie­
rzgać, siostra i szwagier; Leo­
nard i Pauline Wierzgać, sio­
strzeniec i siostrzenica wraz z 
całą rodziną.

Pogrzebowy
Frank A. Ocwieja, tel. 842-1070.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza ma­
tka, babcia i prababcia nasza 
ś. p.

Rozalia Lis
(z domu BEDNARCZYK, 

żona śp. Wojciecha)
po długiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 29-go 
maja 1971 roku, o godzinie'8:15 
wieczorem, w podeszłym wieku. 
Zamieszkiwała w Crown Point, 
Indiana.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 2 czerwca, o godzinie 9:30 
rano z zakładu pogrzebowego 
pnr. 4901-07 S. Archer ave. do 
kościoła Św. Brunona, a stam­
tąd na cmentarz Zmartwych­
wstania Pańskiego na parcelę 
familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Agnieszka (William) Sopoci, 
Józefa, Irena (Kenneth) Nus- 
baum i Dorota (Kenneth) 
Weaver, córki i zięciowie, oraz 
14 wnucząt i 2 prawnucząt wraz 
z całą rodziną.

Pagrzebem zajmuje się 
Szykowny Funeral Home 
Telefon 735-7521.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, że najukochańsza 
matka, babcia i prababcia na­
sza, śp.

Salomea Strucińska
(z domu Madura) 
(żona śp. Józefa)

Członkini Tow. św. Anny Gr. 
2244 ZNP i Tow. No. 139 ZNP, 
Klubu Luszowian i Western 
Electric Pioneers, po długiej i 
ciężkiej chorobie, pożegnała 
się’z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 28-go 
maja 1971 roku, w nocy, w 
podeszłym wieku.

Pogrzeb odbędzie się we 
wtorek, 1-go czerwca, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego, pnr. 4358 S. 
Richmond ul., do kościoła Ś.Ś. 
Pięciu Braci Polaków i Mę­
czenników, a stamtąd na cmen­
tarz Zmartwychwstania Pań­
skiego, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Mieczysław J. i Eugeniusz, 
synowie; Zenobia Jacobs, cór­
ka: Rosanne i Doris, synowe; 
Robert Jacobs, zięć; 10 wnu­
cząt, 4 prawnucząt; wraz z 
całą rodziną.

Zamiast kwiatów prosimy o 
donacje na Amer. Cancer So­
ciety.

Pogrzebem zajmuje się: 
Edward P. Patka Funeral 

Home.
Telefon: LA 3-4480.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, że najukochańsza 
żona moja, matka nasza i bab­
cia moja, śp.

Maria Wojcieszek
(z domu Łucarz)

Członkini Bractwa Niewiast 
Różańca Św. Róża 3, Drzewo 
1 i Apostolstwa Modlitwy, po 
krótkiej, lecz ciężkiej chorobie, 
pożegnała się z tym światem, 
opatrzona św. Sakramentami, 
dnia 30-go maja 1971 roku, o 
godzinie 1:10 po południu, w 
starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, 2-go czerwca, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebo­
wego, pnr. 2644-46 N. Central 
Ave., do kościoła Św. Jakuba 
(Msza św. o godz. 10-ej), a 
stamtąd na cmentarz św. Woj­
ciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Stanisław, mąż; Eleonora 
Tudroń, córka; Władysław Tu­
droń, zięć; James Tudroń, 
wnuk; Stanisław Jr.» syn; wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Jan Baran.
Telefon: NA 2-1488.

Wszytskńn krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza ma­
tka, babcia i prababcia nasza 
i siostra moja ś. p.

Anna Mróz
(z domu LANDOCZ, 

żona śp. Józefa, 
siostra śp. Franciszka)

Czł. Bractwa Niemiast Różańca 
Św. i Bractwa Ołtarza przy par. 
św. Jadwigi w Thorpe, Wiscon­
sin, czł. Tow. M. B. Dobrej 
rady, Tow. Nr. 2089 ZPRK, po 
krótkiej chorobie pożegnała się 
z tym światem, opatrzona Św. 
Sakramentami, dnia 30-go ma­
ja 1971 r., rano, w starszym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 2 czerwca, o godzinie 10:30 
rano z zakładu pogrzebowego 
pnr. 3756 S. Paulina ul., do ko­
ścioła śś. Piotra i Pawią, a 
stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Ludwik (Wiktoria) i Jan 
(Paulina), synowie i synowe; 9 
wnucząt, 11 prawnucząt; Ma­
rianna Pawlus, siostra; wraz z 
całą rodziną.

(Prosimy nie nadsyłać kwia­
tów).

Pogrzebem zajmuje się 
Patka Funeral Home 
Telefon LA 3-0829.

Nowy Typ 
Owcy w Polsce

Kraków — Po wyhodowa­
niu nowego typu owcy gór­
skiej, która na Podkarpaciu 
zastąpiła dawną rasę owcy 
podhalańskiej — naukowcy z 
Instytu Zootechniki w Kra­
kowie wyhodowali ostatnio 
nowy typ owcy dla Podgórza. 
Odznacza się ona większą wy­
dajnością wełny uszlachtnio- 
nej, stosunkowo lepseą pro­
dukcyjnością mięsa i mleka, a 
skóry doskolnale nadają się 
na kożuchy i futra.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec, dziaduś, pradziaduś 
nasz i brat mój ś. p.

Roman F.
Brzuskiewicz

Członek Tow. Niepodległość, Gr. 
768 ZNP, po długiej chorobie, 
pożegnał się z tym światem, 
opatrzony Św. Sakramentami 
dnia 29-go maja 1971 r., rano, 
w Dowagiac, Michigan, w po­
deszłym wieku. Dawniej zamie­
szkiwał na Town of Lake.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 2 czerwca, o godzinie 9:30 
rano z zakładu pogrzebowego 
pnr. 1335 W. 51-ta ul., do ko­
ścioła św. Józefa, a stamtąd na 
cmentarz Zmartwychwstania 
Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężikm żalu 
pogrążeni:

Maria (z domu Trembaczkie- 
wicz), żona; Sabina (Joseph) 
Wasilewski, Florence (Lester) 
Sobierajski, Joseph (Mildred), 
Lucille (Joseph) Lepianka i 
Roman Jr. (Judy), dzieci; 12 
wnucząt, 4 prawnucząt; Stella 
(Alex) Boris w Kenosha, Wis., 
siostra i szwagier wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się 
Urbanek Dom Pogrzebowy 
Telefon YA 7-6112.

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, że najukochańszy 
ojciec nasz, brat mój, dziadek 
nasz i pradziadek mój, śp.

Józef Sychta
(mąż śp. Władysławy) 
z domu Urbańskiej) 

Weteran I-ej wojny światowej 
po krótkiej, lecz ciężkiej cho­
robie, zasnął w Panu opatrzony 
Św. Sakramentami, dnia 29-go 
maja 1971 roku o godzinie 

11:10 wieczorem, w starszym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie w czwar­
tek, 3-go czerwca, o godzinie 
10:30 rano, z zakładu pogrze­
bowego, pnr. 3060-64 Milwau­
kee Ave., do kościoła św. Jac­
ka, a stamtąd na cmen*arz 
Maryhill, na parcelę familij­
ną.

Na ten smutnv obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Edward J. (Wiktoria) 1 Ste­
phen E. (Theresa), synowie i 
synowe; Bernice L. Migoń, cór­
ka; Thecla Baniak, siostra; 
wnuki, wnuczki i prawnuk; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się: 
Stanley Funeral Home — 

(Brodziński Bracia).,
Telefon: Dickens 2-3330.

(1, 2)

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza ma­
tka nasza, babcia nasza oraz 
prababcia moja ś. p.

Anna J. Swieton
(e domu GIZA, 

żona śp. Franciszka, 
matka śp. Heleny Bates 

Czł. Bractwa Niewiast Róż. św. 
Róża 5, Drzewo I i Tow. Nowy 
Kwiat Pułaskiego Gr. 56 ZNP, 
po długiej i ciężkiej chorobie, 
pożegnała się z tym światem, 
opatrzona Św. Sakramentami, 
dnia 30-go maja 1971 r., o go­
dzinie 3:30 po południu, w star­
szym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek, dnia 3 czerwca, o go­
dzinie 9:30 rano z zakładu po­
grzebowego pnr. 5735-43 W. 
Fullerton ave. (narożnik Man- 
gó), do kościoła Św. Jakuba, a 
stamtąd na cmentarz Św. Woj­
ciecha na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Władysław (Marion), Stefa­
nia (Christian) Ottesen i Tade­
usz, synowie, córka, zięć i syno­
wa; wnuczki i prawnuczka 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebowi Poterek 
Telefon BE 7-6400.

(1-2)

Zmowa 
Radykałów?

Eau Claire, Wis. (G.P.) 
Karykaturzysta Alfred
Kaplin, lat 61, z Cambridge 
Mass., który pod nazwiskiem 
Al Capp rysuje “komiks” 
“Li’l Abner”, został oskarżo­
ny przez 20-letnią zamężną 
studentkę Uniwersytetu Sta­
nowego w Eau Claire o za­
miary seksualne wobec niej, 
włącznie z zamiarem cudzo­
łóstwa. Kaplin twierdzi, że 
jest to zmowa lewicowców, 
którzy stawiają te nieuzasad­
nione zarzuty po to, by prze­
szkodzić mu w urządzaniu 
krytycznych wobec nich od­
czytów na uniwersytetach. Al 
Capp jest drugim obok wice­
prezydenta Agnew pogromcą 
radykałów, hipisów i pacyfis­
tów w USA.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość, że najukochańsza matka, babcia i prababcia nasza, śp.

Jadwiga Wróbel
(z domu Popławska; żona śp. Adama)

Członkini Oddz. 65 Zw. Młodzieży Polskiej na Ziemi Washingtona 
i Nr. 537 ZPRK, nagle pożegnała się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 29-go maja 1971 roku, o godzinie 10:15 
rano, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 2-go czerwca, o godzinie 9:30 
rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 1256-58 West 51-sza ulica, do 
kościoła Św. Jana Bożego, a stamtąd na cmentarz Zmartwych­
wstania Pańskiego, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Łucja, Zofia i Wanda, córki; Edmund, syn; Bernard Sevening, 
zięć; Michalina, synowa; oraz wnuki i wnuczki; prawnuki i pra­
wnuczki; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Jan Patka Funeral Home. 
Telefon: BO 8-5257.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość, że najukochańsza żona moja, córka moja, siostra moja, 
synowa moja, bratowa i siostrzenica nasza, śp.

Loretta M. Kapchinski (Kappy)
(z domu Polinska)

Democratic Committee Woman of the 32nd Ward, Prezeska Women 
Reg. Dem. Org., Członkini Tow. Św. Apolonii Nr. 482 ZPRK, 
Sodalicji Św. Teresy Małego Kwiateczka i Bractwa Niewiast Ró­
żańca Św. przy par. św. Stanisława Kostki, po krótkiej, lecz cięż­
kiej chorobie, pożegnała się z tym światem, opatrzona Św. Sa­
kramentami, dnia 29-go maja 1971 roku, o godzinie 11:15 przed 
południem, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 2-go czerwca, o godzinę 9:15 
rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 6250 Mlwaukee Ave., do 
kościoła św. Stanisława Kostki, a stamtąd na cmentarz Św. 
Wojciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych i 
znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Ewald, mąż; Theodora Polinska, matka; Henrietta Polinska, 
siostra; Amalia Kapchinska, teściowa; Edna Schaffrick, bratowa; 
Martha Kucińska, Josephine Kasprzak i Frank (Clara) Kasper, 
ciocie i wuj; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Colonial Funeral Home — Józef 
Wojciechowski i Syn.

Telefon: SP 4-0366.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość, że najukochańszy mąż mój, ojciec^ dziaduś nasz i pra­
dziaduś mój, śp.

Jan Leśniak
(dziaduś śp. Daniela Szemplińskiego)

Członek Tow. M. B. Leżańskiej Nr. 179 ZPRK, po krótkiej, lecz 
ciężkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony Św. 
Sakramentami, dnia 30-go maja 1971 roku, o godzinje 7:40 rano, 
w starszym wieku.

Zamieszkiwał w dzielnicy Brighton Park.
Pogrzeb odbędzie się w środę, 2-go czerwca, o godzinie 10:30 

rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 4401 S. Kedzie Ave., do ko­
ścioła Ś.Ś. Pięciu Braci Polaków i Męczenników, a stamtąd na 
cmentarz Zmartwychwstania Pańskiego, na parcelę familijną.

Na fen smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Maria (z domu Kurek), żona; Edward i Wiktor, synowie; 
Irena Szemplińsiia i Dolores Grela, córki; Czesław Szempliński 
i Antoni Grela, zięciowie; Leola i Dorota, synowe; 7 wnucząt i 1 
prawnuk; oraz rodzina w Polsce.

Pogrzebem zajmuje się Fortuna Funeral Home.
Telefon: LA 3-7781.

REZOLUCJA ŻAŁOBNA
DEMOKRATYCZNEJ ORGANIZACJI KOBIET 32-EJ WARDY

Przesyła serdeczne współczucia Rodzinie śp. a

Loretty Kapchinskiej (Kappy)
(z domu Polinskiej)

Członkinie są proszone zebrać się przed kościołem Św. Stani­
sława Kostki w środę, 2-go czerwca 1971 roku, o godzinie 9:30 
rano, aby oddać śp. Zmarłej ostatnią ziemską przysługę.

OLYMPIA KLAJDA, sekretarka

Wszystkim krewnym i znajomym doonsimy tę smutną wia­
domość, że najukochańszy syn mój i brat nasz, śp.

Józef P. Kilian
(syn śp. Anny z domu Kotapka) 

po krótkiej, lecz ciężkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, 
opatrzony św. Sakramentami, dnia 31-go maja 1971 roku, o godzi­
nie 10:15 rano, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 3-go czerwca, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 834 N. Ashland Ave., do 
kościoła św. Heleny, a stamtąd na cmentarz Św. Wojciecha, na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Jan, ojciec; Maria , Rozalia i Genowefa, siostry; Władysław 
i Ludwik, bracia; Mieczysław Żurawski, Franciszek Mikrut i Józef 
Stefaniak, szwagrowie; Adela i Dolores, bratowe; wraz z całą ro­
dziną;

Pogrzebem zajmuje się' Zakład Pogrzebowy B. F. Malec i 
Synowie.

Telefon: HA 1-5800. (1, 2)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość, że najukochańsza żona moja, matka, siostra i babcia 
nasza, śp.

Maria Feret
(z domu Piekarska; teściowa śp. Edmunda Bandurskiego)

Członkini Bractwa Niewiast Różańca św. przy par. Ś.Ś. Pięciu 
Braci Polaków i Męczenników i Św. Wojciecha, Stow. Matek 
Chrześcijańskich, Tow. M. B. z Lourdes, Apostolstwa Modlitwy 
przy par. św. Wojciecha i Tow. Św. Anny Grupa 26 Zjedn. Polek 
w Am., po długiej i ciężkiej chorobie, pożegnała się z tym światem, 
opatrzona Św. Sakramentami, dnia 29-go maja 1971 roku, o go­
dzinie 3-ej po południu, w s'arszym wieku.

Zamieszkiwała w dzielnicy Brighton Park.
Pogrzeb odbędzie się w środę, 2-go czerwca, o godzinie 9:30 

rano, z zakładu pogrzebowego Ocwieja, pnr. 4256 S. Mozart ul., 
do kościoła Ś.Ś. Pięciu Braci Polaków i Męczenników, a stamtąd 
na cmentarz Zmartwychwstania Pańskiego, na parcelę familijna.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Piotr, mąż; Estelle (Robert) Fitzsimmons, Genevieve (Thomas) 
Szuszalski, Helen (Raymond) Seske, Lillian (Robert) Bertling i 
Dorothy Bandurski, córki i zięciowie; Rose (Charles) Keller, sio­
stra i szwagier; oraz 11 wnucząt; wraz z całą rodziną.

Pogrzebowy: Frank A. Ocwieja.
Telefon: 254-3838.
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Przeprowadzka 
Żubrów

Warszawa — Ostatnio prze­
siedlono pewną ilość żubrów 
e Białowieży do Puszczy Bo­
reckiej, w woj. olsztyńskim, 
w związku z wymianą rasy 
białowiesko-kaukaskiej tych 
zwierząt na czystą rasę biało­
wieską. — Przygotowana w 
szczegółach operacja powiodła 
się tylko częściowo; na 26 
zwabionych do rezerwatu ho­
dowlanego żubrów tylko 7 
udało się zamknąć do klatek i 
przewieźć na Mazury. Pozo­
stałe sztuki uciekły, łamiąc 
po drodze ogrodzenia rezer­
watu.

POLSKIE
PROGRAMY RADIOWE 

w CHICAGO NADAWANE 
CODZIENNIE 

w KOLEJNOŚCI 
NADAWANIA 

“PORANNY DZWONEK” 
Stacja WOPA

Codziennie
•d 6:30 do 7:30 rano 

Sobota 11 - 11:30 rano 
Niedziela 1 • 2 po pot.

MICHAŁ PRZEMYSKI
Kierownik

ROBERT 
LEWANDOWSKI 

Stacja WSBC—1240 KC

Codziennie 7 - 8:30 rano
I - 3 po poł. w niedziele

ROBERT
LEWANDOWSKI

Właściciel

GODZINA SŁONECZNA
UDU PŁOŃSKIEJ

Stacja WEDC

f dni w tygodniu
1:30 • 9:30 rano

•TONY PIEŃKOWSKI 
Show*

Btad* WTAQ—HOC KC
OWateimi* »:3» - ran* 

•GODZINA 
MIĘDZYNARODOWA” 

•tooja WTAQ—1300 KO 

Sobota 6:35 • 7:30 wiecz. 
JADWIGA I ANTONI 

PIEŃKOWSCY, Kierownicy

•POLSKA
W MUZYCE, PIEŚNI 

i SŁOWIE” 
Stacja WOPA

Codziennie od 12 w poł. 
do 12:30 po poł.

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

‘‘KAWALKADA* 
Stacja WOPA

Codziennie o 1, 3:30 i 6:30 
oraz o 8-ej wiecz.

Dr. W. SIKORA
Producent i Właściciel

“GŁOS POLONII” 
WOPA—1490 KC 

Codziennie 
od 4:30 po poł.

i od 5:30 wieczorem
W Soboty 4 - 6:30 wiecz.

pp. Mer. JÓZEF i SŁAWA 
MIGAŁO WIE—Właściciele 

p. DIANA MIGAŁA-CIHAK 
Kierowniczka

“KŁOPOTY 
SIEK1ERKOW”.

Stacja WOPA—1490 KC 
W Każdy Wtorek. Środę, 

Czwartek i Piątek 
7 - 7:30 wiecz.

Kierownik
BRONISŁAW ZIELINSKI 

Aaonserzy
PELAGIA i BRONISŁAW 

MROZOWIE

ZENON KWIATKOWSKI 
Stacja WOPA - 1490 KC

od poniedz. do piątku
9 - 9 wiecz.

■

■mliii

WIETNAM POŁUDNIOWY. — Widoczna n a zdjęciu artyleryjska załoga sajgońskiej 
armii przeprowadzo skuteczny atak na pozy cje komunistów, starających się naprawić 
szosę, prowadzącą do bazy zaopatrzeniowej Viet Congu w pobliżu granicy Laosu.

Kalendarzyk Historyczny 
Na Miesiąc Czerwiec 
Rocznica Zgonu Moniuszki i Paderewskiego.

— 52-ga Rocznica Podpisania Traktatu
Wersalskiego. — 26-lecie Rządów Komu­
nistycznych w Polsce. 54-lecie Czynu 
Zbrojnego w Ameryce.

* PRACA MĘSKA I ★ PRACA MĘSKA 

TRUCKDRIVERS
Openings exist for truck drivers with semi-experience to deliver 
new automobiles. Prefer applicants should have a minimum of 
2 years experience with tractor trailers. Must have good accident 
and work records and a class D license.

Apply or Call Mr. A. Galasini, 758-4411 
Interviews

Mon. thru Fri. 8 A.M. to 4:30 P.M.

CLARK TRANSPORT CO., INC.
Route 30 & Glenwood Dyer Road, Chicago Heights, Ill.

An Equal Opportunity Employer

3 czerwca 1890 — zmarł w 
Krakowie Oskar Kolberg, 
zwany ojcem polskiej etno­
grafii. Jego monumentalne 
dzieło zat. „Lud, jego zwycza­
je, sposób życia, mowa, poda­
nia, przysłowia, obrzędy, gu­
sła, zabawy, pieśni, muzyka 
i taniec”, obejmujące 33 tomy, 
jak również zebrane materia­
ły niewydane za życia autora, 
stanowią nieprzebrąną skarb­
nicę wiedzy o polskim ludzie.

4 czerwca 1917 — Prokla­
mowanie „autonomicznej Ar­
mii Polskiej” we Francji przez 
rząd francuski, dzięki poczy­
nionym staraniom przez Wa­
cława Gąsiorowskiego. Armia 
ta, znana także jako „Armia 
Gen. Józefa Hallera” i „Armia 
Błękitna” okryła się chwałą 
bojową na froncie we Fran­
cji, uczestnicząc w decydują­
cych bojach pierwszej wojny 
światowej i następnie odeg­
rała rolę decydującego czyn­
nika w wojnie polsko-bolsze­
wickiej.

4 czerwca 1918 — Pierwszy 
Pułk Strzelców Pieszych Ar­
mii Polskiej we Francji, złożo­
ny przeważnie z ochotników 
Polonii Amerykańskiej, zajął 
wyznaczony mu odcinek na 
froncie szampańskim pod Re­
ims.

4 czerwca 1919 — Rada 
Najwyższa narodów sprzy­
mierzonych (tak zwanej En- 
tenty) uległa naciskowi ze 
strony premiera rządu Wiel­
kiej Brytanii, Lloyd George’a, 
podejmując decyzję plebiscytu 
na Górnym Śląsku. Lloyd Ge­
orge — pisze historyk — wy­
stąpił otwarcie jako orędow­
nik interesów niemieckich. 
Na decydującej sesji Rady za­
żarcie protestował on prze­
ciwko wnioskom Polski o 
przyłączenie całego Górnego 
Śląska, oraz żądaniom fran­
cuskim w sprawie okupacji 
Nadrenii i odszkodowań wo­
jennych Niemiec. W końcu 
Lloyd George zgodził się przy­
jąć pośtulaty francuskie, na­
tomiast stanowczo sprzeciwił 
się przyznaniu ziem śląskich 
Polsce, wysuwając żądanie 
przeprowadzenia tam plebis- j 
cytu. Zaspokojeni Francuzi 
ustąpili i spór w gronie wiel­
kich mocarstw zachodnich 
zakończył się kompromisem 
kosztem Polski.

4 czerwca 1872 — zmarł 
Stanisław Moniuszko — wiel­
ki polski muzyk, kompozytor 
ulubionych narodowych oper 
„Halki”, „Strasznego Dwo­
ru”, „Hrabiny”, „Verbum No­
bile”, a także całego szeregu 
prześlicznych pieśni. W 1958 
roku (1 stycznia) obchodzona 
była setna rocznica wysta­
wienia w Warszawie „Halki”, 
która ^dobyła sobie najwięk­
szy rozgłos i uznanie zarówno 

na scenach operowych w Pol­
sce jak i zagranicą.

6 czerwca 1530 — przyszedł 
na świat Jan Kochanowski, 
największy do czasów Mickie; 
wieża polski poeta, nazywany 
także Janem z Czarnolasu.

6 czerwca 1944 — pamiętna 
data lądowania wojsk sprzy­
mierzonych (D-Day) — we 
Francji i otwarcie tak zwa­
nego drugiego frontu.

Działania, jakie nastąpiły 
zaraz potem — przysporzyły 
wiele sławy polskiej 1 Dywizji 
Pancernej pod dowództwem 
gen. Maczka i polskiemu żoł­
nierzowi. Dywizja przyczyni­
ła się walnie do rozgromienia 
tam niemieckiej VII Armii i 
Panzergruppe West, zamyka­
jąc słynny worek i odcinając 
niemieckim armiom drogę do 
ucieczki. Było to pod Cham- 
bois i Falaise. I Dywizja Pan­
cerna następnie w ciężkich 
walkach odbiła z rąk hitlerow­
ców wiele mińst w północnej 
Francji, Belgii i Holandii.

10-go czerwca 1863—w No­
wym Yorku ukazał się pierw­
szy numer pisma polskiego p. 
t. „Echo z Polski”. Było to 
pierwsze pismo w języku pol­
skim wydawane w Ameryce. 
Pismo o niewielkim nakładzie 
i formacie wychodziło do 22 
kwietnia 1865 r. '

10 czerwca 1943 — podpi­
sanie ustawy przez prezydenta 
Roosevelta, uprawniającego 
rząd do odciągania federalne­
go podatku dochodowego od 
pensji wszystkich obywateli i 
pracowników amerykańskich.

10 czerwca 1944 — rozpo­
częła się dwutygodniowa bit­
wa w lasach janowskich na 
Lubelszczyźnie. Przeciwko 
trzem tysiącom partyzantów 
Armii Krajowej wyruszyła 
świetnie uzbrojona ekspedy­
cja hitlerowska, złożona z 40 
tysięcy SS-manów i Wehr­
machtu. Mimo tak wielkiej 
różnicy sił, partyzantom pol­
skim udało się wyrwać z za­
cieśniającego się wokół nich 
żelaznego pierścienia i zadać 
nieprzyjacielowi bardzo po­
ważne straty.

11 czerwca 1401 — połą­
czenie Litwy z Polską — li­
nia Horodelska.

20 czerwca 1793 — urodził 
się „ojciec polskiej komedii”, 
Aleksander Fredro. Do naj­
lepszych utworów Fredry na­
leży zaliczyć „Zemstę", „Ślu­
by Panieńskie”, „Dożywocie” 
i „Pana Jowialskiego”. Kome­
die te do dziś należą do klasy­
cznego repertuaru teatrów 
polskich i cieszą się dużym 
powodzeniem.

urodził się generał Władysław | 
Sikorski, premier rządu pol­
skiego na emigracji w czasie 
drugiej wojny światowej.

21 czerwca 1940 — w Pal­
mirach (na terenie puszczy 
Kampinowskiej) rozpoczęli 
hitlerowcy serię masowych 
rozstrzeliwań polskiej inteli­
gencji. Wśród wielu zamordo­
wanych śmierć w Palmirach 
znaleźli między innymi znany 
działacz ludowy, Maciej Ra­
taj, były marszałek Sejmu pol­
skiego, znany działacz P.P.S. 
Mieczysław Niedziałkowski, 
oraz Janusz Kusociński, słyn­
ny lekkoatleta, zdobywca zło­
tego medalu na olimpiadzie 
w Los Angeles (1932).

23 czerwca 1818 — na Wa­
welu w Krakowie odbył się u- 
roczysty pogrzeb Tadeusza 
Kościuszki. Pogrzeb ten ścią­
gnął rzesze ludności, przyby­
łej z dalekich niejednokrotnie 
stron i stał się manifestacją 
narodową.

24 czerwca 1838 — urodził 
się w Krakowie Jan Matejko, 
największy malarz polski, 
który zdołał w swych obra­
zach niezwykle przekonywu­
jąco przedstawić ważniejsze 
sceny i postacie z historii na­
szego narodu. Wizja artysty­
czna genialnego malarza 
wskrzesiła ducha nieraz bar­
dzo odległych czasów.

25 czerwca 1948 — w Kon­
gresie Stanów Zjednoczonych 
przeszła uchwała (Displaced 
Persons Bill), dopuszczenia 
wysiedleńców z Europy do 
Stanów Zjednoczonych. Bill 
zezwalający na dopuszczenie 
205,000 wysiedleńców i 3,000 
sierot został wniesiony do 
Kongresu przez kongresma- 
na William Stratton (były 
gubernator stanu Illinois), a 
za usilnym staraniem ówcze­
snego prezesa Z w. Nar. Pol. i 
prezesa Kongresu Pol. Amer. 
mec. Karola Rozmarka.

28 czerwca 1919 — został 
zawarty Traktat Wersalski. 
Mocą tego układu Polska od­
zyskiwała na zachodzie jedy­
nie ziemie utracone podczas 
rozbiorów, lecz bez Warmii i 
Gdańska. „Postanowienia z r. 
1919 — pisze prof. Z. Woj­
ciechowski wr książce p.t. 
„Polska—Niemcy — 10 wie­
ków zmagania” — uczyniły 
wszystko, by nowy porządek 
rzeczy uczynić nietrwałym. 
Jeżeli przywracało się Polsce 
jej bałtycki charakter, nie mo­
żna było równocześnie ogra­
niczać dotkliwie jej praw su­
werennych u ujść Wisły” — 
(Gdańsk).

28 czerwca 1945 — komu­
nistyczny rząd Lubelski objął 
władze w Polsce pod protek­
toratem Moskwy. Polska zna­
lazła się wobec tego za żelaz­
ną kurtyną, rządzona przez 
agentów Kremla.

Walki Na Granicy 
Pakistańskiej

New Delhi (UPI) — Na gra­
nicy Indii z Pakistanem nadal 
trwają starcia między wojska­
mi obu państw.

Pakistan oficjalnie zwrócił 
się dziś z apelem do świata w 
sprawie pomocy dla głodu­
jących ofiar wojny domowej 
we Wschodnim Pakistanie.

Stan Zachodni Bengal, w 
Indiach zwrócił się do pani 
Gandhi z prośbą o jak naj­
szybsze przysłanie obiecanych 
200,000 ton żywności dla u- 
ciekinierów ze Wschodniego 
Pakistanu, przebywających w 
obozach uchodźców. Bengal 
nie ma możliwości wyżywie­
nia we własnym zakresie 3.5 
milionów uciekinierów.

Szwecja przygotowuje tran­
sporty żywności, wartości — 
$160,000 dla pakistańskich u- 
chodźców. Delegat US do 
Czerwonego Krzyża w Gene­
wie przyrzekł na ten sam cel 
$2.5 miliona a przedstawiciel 
Wielkiej Brytanii $2.4 milion- 
na.

Awantura 
w Ratuszu

New York. (UPI) — Prze- 
s z ł o stu demonstrantów 
wdarło się przemocą na prze­
słuchy miejskiej komisji bu­
dżetowej w Ratuszu, wywołu­
jąc awanturę, w której 13 
osób zostało rannych, .a w 
tym dziewięciu policjantów.

Demonstranci, rzekomo 
c z ł o n k owi e Progresywnej 
Partii Pracy, rzucili się na 
radnych i członków komisji, 
krzycząc “chcemy wyższych 
zapomóg, więcej posad, a 
niech za to płacą “bossowie”.

Przywódca demonstrantów 
wskazując na radnych wołał 
“wyrzućcie ich przez okno”. 
Gdyby nie interwencja poli­
cji, przebieg awantury miał­
by o wiele tragiczniejszy fi­
nał.

jowych warsztatów napraw i 
wyszło na strajk protestując : 
przeciw uciskowi rządów ko-: 
munistycznych w Polsce. Z 
okrzykami “chcemy chleba i 
wolności” do robotników do­
łączyli się Poznaniacy nisz­
cząc kwaterę komunistyczną 
i stację radiową zagłuszającą 
programy z zachodu, jak i po 
szturmie na więzienia uwol­
niono wszystkich więźniów 
politycznych zamkn i ę t y c h 
przez komunistów.

Gdy tłumy zaatakowały 
kwaterę tajnej policji reży­
mowej, wysłano na zbunto­
wanych czołgi wojskowe 
które ku wiecznej chwale żoł­
nierza polskiego dołączyły się 
do zbuntowanych. W trzy 
dniowych rozruchach zginęło 
300 osób, a 1,500 odniosło po­
ranienia. Rozruchy poznań­
skie doprowadziły do “pa­
miętnego Października” i 
pewnego zelżenia nacisku na 
naród przez wysługujący się 
Moskwie reżym.

29 czerwca 1941 — zmarł 
Ignacy Józef Paderewski w 
hotelu Buckingham w New 
Yorku, — światowej sławy 
pianista, — były premier i 
min i s t e r spraw zagra­
nicznych — w rządzie pol­
skim, gorący patriota, który 
ufundował w Krakowie pom­
nik dłuta Wi w niskiego dla u- 
czczenia 500-tnej rocznicy j 
bitwy pod Grunwaldem, a 
podczas pierwszej wojny 
światowej oddał wielkie usłu­
gi sprawie polskiej na tere­
nie Ameryki. Pochowany z 
honorami na cmentarzu naro­
dowym w Arlington, Va. w 
dniu 5-go lipca 1941 r.

★ Letniska Do Wynajęcia
Nowoczesne Domki Letniskowe 

Do Wynajęcia
Z KUCHNIĄ i ŁAZIENKĄ, 

Koło Wisconsin Dells. 
Cena $65 - $75 tygodniowo.

Dzwonić: BR 8-0993

★Tozmaite
CUB-TACK No. 3962 — w piątek, 
4 czerwca, od 10-ej do 3-ej. 6024 
W. Miami.

TOOL AND DIE MAKER 
Lead Man

Versatile journeyman required for 
powdered metal tool construction 
and maintenance. Knowledge of 
EDM operation desirable. Call — 
312—849-5290 for application info, 
or write Midwest Sintered Prod­
ucts Corp. 13605 S. Halsted, Riv­
erdale, Ill. 60627.

Welding Shop Help
Automatic Welders.

Mechanical ability required. 
Apply in Person

WILKINSON WELDING
& MFG. CO.

3201 S. 61st Court, Cicero
656-5880

MŁODZI MALARZE 
POTRZEBNI

Angielski nie wymagany. Wieske 
Painting and Decorating, 327 So. 
Wolf Rd., Des Plaines, Ill. Tel. do 
Mr. Klaus Wieske

298-3056
DIE CASTER

Able to run zinc and aluminum 
and set dies. For captive die-cast­
ing department. Not a job shop. 
Excellent opportunity to become 
department foreman. Phone for in­
terview. — DREIER BROTHERS, 
INC., — 667-3602.

JANITOR, part time, mornings. 
108 W. Lake Street, Room 200.

Florist Designer
EXPERIENCED

z(Old established Firm) 
in Oak Park. GOOD PAY. 

Call Evenings:
369-5232—Mr. Lang

MEN—17 to 35
U.S. Army is now accepting ap­
plications for overseas. Guarantee 
assignments to Europe, Korea, 

Vietnam, Alaska, Hawaii and 
Panama.

For complete information call:
436-1370
925-2330 
353-5149

* PRACA ŻEŃSKA
Polish-English Receptionist 

$115 per week.
Must type 50 words 

per minute in English.
Public contact. Call

Madeline: 726-0836
OFFICE worker will teach. Must 
like to work with figures. Must 
speak English. Small friendly 
Loop office, 108 West Lake Street, 
Room 200. Phone 372-8608. Mr. 
Thomas.

WOM^EN—Ages 18-35
Are you tired of your present 
routine? Do you wish for travel— 
meeting people in exciting work? 
The Women Army Corps has 
many skills available for qualified 
young women.
For complete information call: 

436-1370 
925-2330 
353-5149

SHOE FACTORY
Fitting room needs qualified 
all-around sewing machine 
operators. Insurance and hos­
pitalization plan. Call Mr. 
Surdynski for appointment.

276-7701
RIDDELL, INC.

SECRETARY
To Assist Division Manager 

in sales duties for Motion Pic­
ture Company. Shorthand re­
quired. Benefits. Across from 
Union Station. Apply in person 

9 A. M__ 5 P. M.
WARNER BROTHERS 
DISTRIBUTING CORP.

550 West Jackson
See Mr. Wren Room 400 

No phone calls please

COOK WANTED”
Tired of the same old kitchen? 
Need a change of surroundings? 
Come see us at the Red Wheel 
Restaurant. We offer good salary, 
paid vacations, and most im­
portant of all, excellent working 
conditions.

Apply in person. 
Mr. Rosenow.

RED WHEEL RESTAURANT 
943 River Oaks Drive, 

Calumet City
MÓWIĄCA po angielsku Polka 
do opieki nad starszym panem, 2 
dni w tygodniu oraz noce. — OR 
4-7674.

^Poszukuje Pracy
ZAOPIEKUJE SIE dziećmi we 
własnym domu. 276-3345.

* KONTRAKTORZY

* PRACA
LADIES, MEN—TRAVEL

Over It, Interstate Publishers. Ine., 
needs 12 to travel Hollywood, Texas, 
Miami and resort areas. Must be neat 
and free to leave immediatey. No ex­
perience necessary — we train. Trans­
portation, expenses advanced.

Mr. Jackson—273-2960

* Pomoc Domowa
Experienced 

WOMAN 
FOR GENERAL HOUSEWORK 
One day per week, two adults, no 
ironing, top wages, references. 

North Evenston.
Some English necessary.

Call 475-3122

CLEANING WOMAN 
WANTED

2 day week, steady, — general 
house work. Some English nec­
essary. Good pay for right per­
son, excellent transportation.

OR 3-6985 or 692-4631

COUPLE
Private 3 room apt., Evanston, 
wife for housework, man for yard 
work. Two adults, Scandinavian 
descent. Salary open, some English 
necessary.

UN 4-0145

* AUTA
1968 PONTIC - - 775-8923

★ NAUKA JAZDY AUTEM

Najstarsza polska

SZKOŁA JAZDY 
AUTEM

St Jaworskiego
w Chicago

Jedno tygodniowy kursy jazdy 
autem w języku polskim 

(teoria i praktyka) 
ZAPISY CODZIENNIE

DZWONIĆ: 685-3344 

Cosmopolitan 
Driving School 

4501 N. Milwaukee Ave. 
róg Sunnyside

★ DOMY
LUKSUSOWY
2x5 Po 3 Sypialnie

Garaż na 2 auta. W przybliżeniu 
5400 zachód—1400 północ.

Musi sprzedać.

LaBarbera Realty Co.
763-9236

MUROWANY: 2X6. W dobrym 
stanie, kuchnia kafelkowa. 220 
prąd. Blisko sklepów i komunika­
cji. Fullferton - Kostner. 235-8388.
6 POKOJOWY murowany bunga­
low. Ciepłą wodą ogrzewany. Ga­
raż na 2 auta. Wykładana kafel- 
wami kuchnia i łazienka. 1642 N. 
Latrobe Ave. — BE 7-0725.
5 POKOI z gorącą wodą, czyste 
piece do ogrzewania. 1646 W. Le 
Moyne Ave.

* Domy Poza Chicago
ALSIP, Illinois, luksusowy 18-to 
mieszkaniowy budynek, całkowi­
cie wynajęty, 424-7796 — po 6-ej 
wieczorem.

* INTERESY
ZAKŁAD chemicznego czyszcze­
nia położony w Berwyn. Dosko­
nała okazja dla dobrego krawca 
lub kierowcy. Bardzo przystępnie. 
Dzwonić po 6-ej. — 656-6033.

* RUMMAGE SALE
RUMMAGE Sale 3 czerwca od 9 
rano—2 po południu. W razie 
deszczu 10 czerwca. 6016 North 
Nina, Chicago.

*“MILWAUKEE, WIS.
★ PRACA MĘSKA

JANITORIAL
Several openings for janitorl.1 

applicants with experience 
Steady employment, good benefits, ex­
cellent working conditions; days: Mon­
day thru Friday and Tuesday thru 

Saturday.
Apply Personnel Dept. P t» 4. 
MARSHALL A ISLET BANK 

770 N. Water, Milwaukee, Wise.
Equal Opportunity Employer

^KONTRAKTORZY-
Zróbcie Raz ■— A Dobrze !

Roboty ciesielskie, obicia, dachy, 
fugowanie, kanalizacja, cemento­
wanie, podpory, malowanie, rynny, 

KOMPLETNE PRZERÓBKI ! 
Reperacje, wewnątrz 1 zewnątra. 

Od kominów do piwnicy ! 
w mieście i poza miastem.

489-5000

20 czerwca 1881 — w Tu-

28 czerwca 1956 — nastą­
piły rozruchy w Poznaniu, 
gdy 8,000 robotników stalow-

szowie pod Sandomierzem — ni i 5,000 robotników kole-

MODEL AMERYKAŃSKIEGO samolotu pasażerskiego I sek prezydenta Nixona o przekazaniu $85 milionów na 
o ponaddźwiękowej szybkości stoi w hangarze w zakła- dalszy rozwój badań i budowę tego kolosa. Samolot ma 
dach w Seattle, Wash., podczas gdy Senat rozważa wnio- | zdolność osiągania szybkości 1,800 mil na godzinę.

Oczyszczenie Bojlera i Paleniska 
(Furnace) za $9.50

Także Reperacje Urządzeń do Ogrzewania. 
Robota Gwarantowana — 24 Godzinna Obsługa. 

DARMO KOSZTORYSY
METROPOLITAN HEATING CO.

MA 6-0634 lub 889-4448
---------------------------------------------------------------------
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Nadużycia w Ośrodku
Szkolenia Zawodowego

Prokurator Stanowy Prowadzi Dochodzenia
Dochodzenia w prywatnym 

ośrodku szkolenia zawodowe­
go, Bryant i Stratton Educa­
tional Center, 23 E. Jackson, 
zarządzone przez stanowego 
superintendenta M. Bakalisa 
i prokuraturę stanową wyka­
zały szereg niedokładności i 
pogwałcenie przepisów stano­
wych. Celem szkoły, która 
otrzymywała subsydia fede­
ralne’ i stanowe, było prze­
szkolenie' odbiorców pomocy 
opieki społecznej do pracy za­
wodowej. Właścicielką szko­
ły, Colby Kurtz, członek sta­
nowego Wydziału Doradcze­
go do spraw prywatnych i za­
wodowych szkół, została wy­
znaczona na piastowane sta­
nowisk przez b. superinten­
denta R. Page, który przegrał 
do Bakalisa w wyborach, w 
listopadzie ub. roku.

W opublikowanych rapor­
tach oskarża się Page’a o 
przyznanie wyżej wymienio­
nemu ośrodkowi szkolenia za­
wodowego $300,000 z fundu-, 
szów stanowych w zamian za 
kontrybucje i udział szkoły w 
kampanii wyborczej, w któ­
rej Page kandydował pono­
wnie na stanowisko superin­
tendenta. Podobny udział, 
gdyby został poparty dowo­
dami, byłby pogwałceniem 
prawa **Hatch Act”, na mocy 
którego zarówno urzędnicy 
federalni, jak i agencje roz­
porządzające f u n d u s z a mi 
przyznanymi przez rząd fede­
ralny nie mogą brać udziału 
w żadnych kampaniach zwią­
zanych z polityką. Biuro Pa­
ge’a otrzymywało i przydzie­
lało subsydia rządowe.

Bakalis, który ma prawo 
kontrolowania ws z y s t k i ch 
szkół prywatnych, posiadają­
cych licencje w stanie Illinois 
— podał do wiadomości, że 
wyznaczony przez niego ze­
spół funkcjonariuszy prze­
prowadził, w ubiegłym tygo­
dniu. dochodzenia na terenie 
szkoły, w skład której wcho­
dzą 3 kolegia. Dochodzenie 
wykazało pogwałcenie przepi­

sów stanowych na wielu 
szczeblach.

Niezalieżnie od raportu 
przedłożonego przez funkcjo­
nariuszy prowadzących do­
chodzenia, do biura Bakalisa 
nadesłano około 40 zażaleń, 
m. in. o “oszukańcze ogłosze­
nia” szkoły, zachęcające do 
studiowania na wydziale 
Sztuk Pięknych, celem otrzy­
mania stopnia “associate of 
Art”, który nie był zatwier­
dzony przez odpowiednie wła­
dze. Bakalis zarządził prze­
słuchy w dniu 11 cze»wca, w 
swoim biurze, w Chicago, na 
które mają stawić się przed­
stawiciele Bryant & Śtratton 
Educ. Center. Po przesłuchach 
superintendent poweźmie de­
cyzje w sprawie ewentualnego 
zamknięcie ośrodka. ,

Ośrodek szkolenia zawodo­
wego znalazł się w ogniu kry­
tyki już w marcu br., gdy 
Frank Higgins, kierownik 
Wydz. Szkolnictwa dla doro­
słych przy Dept. Opieki Spo­
łecznej przesłał list do biura 
superintendenta, kwestionu­
jąc usługi prywatnej organi­
zacji doradczej “Educational 
Planning Associates”, zarzu­
cając iż ta organizacja nie­
prawnie umieszcza uczniów 
w szkołach zawodowych, a 
dopiero po fakcie zwraca się 
do Dept. Opieki o zatwierdze­
nie. Program zawodowego 
przeszkolenia w szkole Bry­
ant & Statton był ekspery­
mentem, który zakończył się 
oficjalnie 31 marca; ucznio­
wie jednak nadal uczęszczają 
do szkoły, która dotąd’korzy­
sta z funduszu Opieki Społe­
cznej.

Do przeszkolenia zawodo­
wego uprawnione były osoby 
i rodziny otrzymujący pomoc 
Opieki Społecznej w ciągu je­
dnego roku. Bez odpowied­
niego przeszkolenia i możli-* 
wości znalezienia pracy zawo­
dowej, osoby'te byłyby zmu­
szone nadal korzystać z po­
mocy Dept. Opieki.

Makabryczne Zabawki
Zabawki produkcji nowo­

jorskiej firmy “Aurora Pla­
stics Corp.”, a cieszącej się 
powodzeniem wśród młodego 
pokolenia serii “Monster 
Scenes”, jak narzędzia śred­
niowiecznych tortur itp., zo­
stały wycofane z działu sprze­
daży zabawek Montgomery 
Ward & Co., jako “nieodpo­
wiednie i absolutnie nie nada­
jące się do zabawy naszych 
milusińskich”. Przedstawicie­
le “Aurory” kwestionują kry­
tykę i zarzuty, że podobne za­
bawki mogą wzbudzać in­
stynkty okrucieństwa. Ogółem 
w skali krajowej, sprzedano 
dotychczas 800,000 “Monster 
Scenes”.

Przedstawiciel Montgomery 
Ward oświadczył, iż zabawki 
zostały zakupione dla jego fir­
my przez agenta i dopiero póź­
niej zwrócono uwagę na ja­
kość towaru. John F. Waddle, 
kierownik działu zabawek fir­
my Sears, Roebuck & Co. po­
wiedział, że zakup podobnych 
zabawek przez jego firmę .w 
ogóle nie wchodził w rachubę. 
Wamipry, gilotyny, klatki, w 
których znajdują się zakrwa­
wione gwoździe, nie należą do

nia Michele McDonald z But­
ler, Pa., w Miami Beach, po 
zakończonym konkursie kra­
jowym. Micheline będzie re­
prezentowała USA w konkur­
sie o tytuł ‘Mi‘ss Universe” w 
lipcu bież. roku.

MISS U.S.A.” — czyli 18-let

rodzaju zabawek, jakie odpo­
wiedzialna firma wystawi na 
sprzedaż — dodał Waddle.

Większość wyrobów “Auro­
ra Corp.” znajduje nabywców 
wśród mniejszych sklepów, 
tzw, “hobby shops”. Firma na­
rzeka na krytyczne listy rodzi­
ców, które są* całkowitym 
przeciwieństwem lisitów dzieci 
i młodzieży, zachwyconych 
“niesamowitymi zabawkami”. 
Zdanie psychologów jest po­
dzielone: niektórzy twierdzą, 
że tego rodzaju zabawki dzia­
łają ujemnie na wyobraźnię 
dziecka; inni utrzymują, iż 
żadna zabawka nie wyrządzi 
krzywdy dziecku, rodzice jed; 
nak czują się bezpieczniej, gdy 
ich pociechy bawią się ^sta­
romodnie” lalkami, Indianami 
i Cowboy’ąmi.

Eve Galanter, prezeska Fe­
deracji Konsumentów stanu 
Illinois, wyraziła uznanie fir­
mom Montogmery Ward i 
Sears Roebuck za odrzucenie, 
jak powiedziała, “odrażają­
cych” zabawek.

Zastrzelony 
w Autobusie

Pasażer autobusu CTA, 
James Satterfield, lat 23, zam. 
pnr. 7425 S. Chapel został za­
strzelony w sobotę, przez kie­
rowcą autobusu, na 39-ej i 
Prairie ul. Satterfield wszczął 
sprzeczkę z kierowcą o cenę 
biletu, wkrótce po wejściu na 
przystanku przy Pershing Rd. 
i podczas sprzeczki zranił kie­
rowcę E. O. Johnsona, lat 26, 
nożem w rękę. Johnson wyjął 
25-kalibrowy pistolet i oddał 
jeden strzał trafiając Satter- 
fielda w serce. Policja oskar­
żyła kierowcę o nieprawne 
użycie broni. W autobusie 
obecnych było 20 osób.

Referendum 
w Chicago Heights 
Wyborcy 170 Okr. szkolne­

go w Chicago Heights odrzu­
cili, głosami 1.907-164 referen­
dum w sprawie podwyżki po­
datku od nieruchomości na 
cele szkolnictwa. Proponowa­
na podwyżka — powiedział 
zastępca superintendenta Okr. 
170, Charles N. Rellis, zmniej­
szyłaby o połowę przewidy­
wany w b.r. deficyt $800,000. 
Propozycja zwiększenia, po­
datku o 35 centów ($1.67 za­
miast dotychczasowej staw­
ki $1.32 od $100 wartości) zo- 
stała odrzucona olbrzymią 
większością głosów. Rada 
Szkolna Okr. #170 zbierze się 
ponownie 7 czerwca, by roz­
ważyć możliwość innego re­
ferendum. W skład Okr. 170 
wchodzą: 11 szkół podstawo­
wych i dwie szkoły średnie, 
z ogólną liczbą 4.800 uczniów.

Zmarł w Pożarze

W Pierwszym Narodowym Banku w Chicago

nle<‘H oMih osz.czcdza niż gdziekolwiek indziej w

lićji. Po zakończeniu Parady, 
oddział z 33 Dywizji piechoty 
z Illinois Gwardii Krajowej 
oddał 21 wystrzałów z dział, 
jako salwę honorową na cześć 
poległych w wojnach.

Paradzie przyglądało się na 
chodnikach przeszło 20,000 wi­
dzów.

Druga większa parada od­
była się w rejonie szpitala św. 
Józefa, od ulicy Wellington i 
Pine Grove Ave. do tego szpi­
tala pnr 2900 N. Lake Shore 
Drive.

Na czele ponad 500 młodzie­
ży maszerował wicegub. Paul 
Simon, nadto szereg przesta- 
wicieli władz stanowych, po­
wiatowych i miejskich. Inna 
Parada odbyła się na połud­
niowej stronie miasta, nadto 
lokalne parady odbyły się na 
przedmieściach.

Wielka liczba ludności z po­
szczególnych dzielnic brała u- 
dział w Mszach żałobnych w 
kościołach i świątyniach, po­
czerń na cmentarzach składa­
no wieńce na grobach poleg­
łych i zmarłych żołnierzy.

czycieli bez ich zgody, dla u- 
trzymania równowagi rasowej 
w szkołach. Za strajkiem gło­
sowało 1,413 nauczycieli, — a 
przeciwko strajkowi 401.

Trzy dalsze decyzje rady 
szkolnej wpłynęły również na 
decyzję strajku przez nauczy­
cieli, były to zmiany w okre­
sach wypłat pensji, obcięcie 
części programów z działu 
sztuki, muzyki i wychowania 
fizycznego, nadto zmniejsze­
nie liczby doradców. Sprawy 
te również ogłoszone były w 
decyzjach rady szkolnej.

Charles O. Smith, przewod­
niczący Unii Nauczycielskiej 
oświadczył, iż postanowienia 
rady szkoln'ej nie dają gwa­
rancji nauczycielom, iż decy­
zje w tych sprawach nie będą 
w przyszłości wysunięte po­
nownie. Smith powiedział da­
lej, — iż dziś postanowienie 
strajku obowiązuje (do decy­
zji o 7-ej rano), że nauczycie­
le powinni przynieść dziś tab­
lice z wypisanymi pretensja­
mi, a pikiety mają być na 
wyznaczonych miej scach.

Strajk, jeśliby został ogło­
szony o 7-ej rano dotyczyć, 
on będzie 44 szkół w Gary, 
48,000 uczniów i 2,200 nauczy­
cieli.

Wczoraj w święto Dnia 
Wieńczenia Grobów odbyły 
się w całym kraju liczne uro­
czystości, Msze św. i akade­
mie oraz parady wojskowe 
dla uczczenia i złożenia hołdu 
Poległym Obrońcom wolno­
ści kraju oraz dla uczczenia 
żołnierzy walczących o wol­
ność.

W Chicago odbyło się sze­
reg podobnych uroczystości, 
m. inn. odbyła się Parada woj­
skowa na Michigan Ave., — 
trwająca przez pełną godzinę, 
organizowana przez Republic 
Memorial Assn. Była to jed­
na z największych parad woj­
skowych w Dniu Wieńczenia 
Grobów w ostatnich kilku la­
tach. ,

Pochód otwierała orkiestra 
US 5-ej Armii z Fort She­
ridan. jechali następnie w au­
tach George W. Dunne, prże- 
wodniczący rady pow. Obok 
i dowódcy wojskowi i repre­
zentanci grup weteirańskich.

Jadący w autach zeszli przy 
Art Institute i dołączyli do 
maszerujących. Wśród jedno­
stek maszerujących były licz­
nie reprezentowane grupy 
skautowskie, organizacje we- 
terańskie, służb wojskowych 
oraz Chic. Departamentu Po-

' Wyświęcenie 
R. Kulińskiego 
5-go Czerwca

Szkoły w Gary dziś są zam­
knięte ze względu na obawę 
strajku nauczycieli. Pomimo, 
iż głosowanie nad strajkiem 
odbyło się o godzinie 7-ej ra­
no i przez cały czas przewi­
dywano, iż strajk zostanie o- 
głoszony, władze szkolne z 
góry odwołały naukę — ze 
względu na brak czasu na 
ewentualne wydanie zarządze­
nia rozpoczęcia nauki.

Członkowie rady szkolnej 
w Gary utrzymywali się przy 
swoich pretensjach odnośnie 
zbyt dużych liczebnie klas o- 
raz przeniesień nauczycieli 
bez ich zgody. W poniedziałek 
11-godzinne rozmowy na te­
mat zażegnania strajku celu 
nie osiągnęły.

Dziś w zebraniu jakie od­
było się o 7-ej rano udziął 
miało wziąć ponad 2,000 nau­
czycieli z Gary, należących do 
Local nr 4 Ameryk. Federa­
cji Nauczycieli. Podobne ze­
branie, jakie odbyło się w pią­
tek, skończyło się uchwale­
niem strajku jako pro­
testu przeciw decyzji rady 
szkolnej na podwyższenie li­
czebności klas — w miesiącu 
wrześniu, nadto jako wyraz 
protestu na decyzję rady do­
konywania przenoszeń nau-

Zwłoki Chłopca 
w Lodówce

Biuro stanowego prokura­
tora rozpoczęło przesłuchiwa- 
nię drugiej już osoby w zwią­
zku z defraudacją $94,500 
przez radnego 2-ej wardy w 
Chicago Freda D. Hubbard. 
Zatrzymany jest podejrzany 
o bliższą współpracę z Hub- 
bardern celem przywłaszcze­
nia sobie pieniędzy z tzw. 
konta “Chicago Plan”. Pie­
niądze te miały służyć jako 
fundusz szkoleniowy dla 
przedstawicieli narodowych 
grup mniejszościowych zdo­
bywających zawody.

Sfałszował on własnoręcz­
nie 8 czeków na ogólną sumę 
$3,000 w ciągu miesiąca ma­
ja. Był on uprzednio areszto­
wany w roku 1966 i na po­
czątku 1971 za pobicie. W 
październiku ub. roku był 
aresztowany za nielegalne po­
siadanie marihuany. W wy­
niku procesów zarzuty wszy­
stkie .zostały oddalone. Aresz­
towany pracował na drugo­
rzędnym stanowisku w reali­
zacji “Chicago Plan” przez 
ostatni rok. Jego funkcja bez­
pośrednio podlegała Hubbar- 
dowi jako zwierzchnikowi, 
który według oficjalnych in­
formacji, był głównym admi- 

Strajk Pracowników 
Western Union

W Chicago trwa od wtor­
ku 12 godziny w nocy, strajk 
pracowników Western Union, 
przerywając doręczanie tele­
gramów, oraz przyjmowanie 
zamówień na prezenty drogą 
kablową. Strajk ten odnosi 
się do całego kraju.

W samym Chicago strajk 
obowiązuje ponad 1,100 pra­
cowników Western Union i o- 
koło 400 pracowników na te­
renie stanu. Jedynym biurem 
które źostaje otwarte, — jest 
główne biuro Western Union 
pnr 427 S. LaSalle ul. Jed­
nakże nie przyjmuje się tele­
gramów i zamówień na pre­
zenty.

Członkowie Unii w Chicago 
rozpoczęli strajk o godz. 11 w 
nocy, w poniedziałek.

16 lipca i od 19 lipca do 13 
sierpnia, od gdz. 8-ej rano, 
do 2-ej po południu.

Zapisy odbędą się w dniach 
14, 15 i 16 czerwca w kance­
larii szkoły od 9-ej rano do 
12-ej w południe.

Po dodatkowe informacje 
prosimy telefonować pnr. 
282-8844.

GODZINY:
8:30 do 6:00 wiećz., poniedziałek
8:30 do 4:00 po pot. wtorek do piątku 
Członek F.D.I.C.

37-letni James O’Neal z pnr 
1527 S. Lawndale Ave., po­
niósł śmierć w niedzielę w no­
cy, od pożaru, jaki wybuchł 
w piwnicy tegoż domu. Śmier­
telnie poparzonego zabrała z 
łóżka straż pożarna i skiero­
wała do szpitala Mount Sinai. 
Jednakże ranny zmarł w cza­
sie przewozu ambulansem. 
O’Neal zasnął z papierosem w 
ustach.

Dwaj strażacy z dystryktu 
Fillmore musieli być opatrze- 
i w szpitalu Garfield Parku 
a częściowe zaczadzenie w 
aasie gaszenia pożaru sklepu 
pożywozego jaki wybuchł w 
oniedziałek. — Sklep jest u 
zbiegu Fifth Ave i Jackson 
blvd. K
Nazwiska strażaków Vin­
cent Culotta, lat 30 i Anthony 
Krieser, lat 27.

Program Letni 
w Szkole Św. Patryka

Szkoła średnia św. Patryka 
pnr. 5900W . Belmont, rozpo- 
cznie letni program nauki na 
r. 1971 dla dziewcząt i chłop­
ców w dniu 21 czerwca. Każ­
dy program składa się z 
dwóch semestrów, 4-ro tygo­
dniowych: Od 21 czerwca do

Zwłoki 5-letniego chłopca, 
który zaginął ub. czwartku, 
gdy, po skarceniu go przez 
matkę, wyszedł z domu, zna­
leziono w niedzielę, w opu­
szczonej lodówce, na 2-gira 
piętrze domu, w którym mie­
szkał z rodzicami, pnr. 3631 
W. 5-ta ulica.

W poszukiwaniu K e t h 
Woodlanda brała udział poli­
cja, patrolowi z psami poli­
cyjnymi, straż pożarna, straż 
wybrzeża i helikootery. Chło­
piec, jak twierdzi policja, 
wszedł do pustej lodówki, 
zamknął drzwi za sobą i nie 

•mógł się wydostać.

Gubernator Ogilvie 
w Weber H. S.

Gubernator Ogilvie, obecny 
na zakończeniu roku szkolne­
go w katolickiej szkole śred­
niej Weber, 5252 W. Palmer, 
w przemówieniu do 256 ucz­
niów potwierdził swoje po­
parcie w sprawie pomocy eta­
nowej dla szkół parafialnych. 
Wniosek o przyznanie $30 
min. na prywatne szkolni­
ctwo został zatwierdzony 
przez Izbę Niższą Illinois i 
obecnie znajduje się w sena­
cie stąnowym.

Dzień, w którym położę 
swój podpis pod uchwałą, na 
mocy której szkoły parafial­
ne uzyskają niezbędną pomoc 
—powiedział gubernator, bę­
dzie dla mriie najbardziej 
uroczystym i pełnym satys­
fakcji.

Rozwiązanie 
Orkiestry 

U.S. 5-tej Armii
Sławna orkiestra US 5 Ar­

mii zostaje dziś w południe 
rozwiązana ze w z g 1 ę d u na 
przeniesienie dowództwa US 
5-ej Armii z Fort Sheridan do 
Fort Sam w Houston, Texas.

Dziś w południe orkiestra 
wydaje ostatni swój koncert 
na placu Civil Center. Mayor 
Daley podkreśli) uznanie dla 
tej orkiestry, która wielokro­
tnie grywała na różnch Pa­
radach w mieście — i żegna 
członków orkiestry obiadem w 
Bismarck hotelu, po koncer­
cie.

Uroczysta ceremonia, pod­
czas której Robert A. Kuliń­
ski, syn pp. T. Kulińskich, 
zam. pnr. 1501 N. Bosworth, 
Chicago, odbędzie się w ka­
tedrze w La Crosse, Wiscon­
sin, w dniu 5 czerwca. Cere­
monii dokona biskup Frede­
rick Freking.

Ksiądz Kukliński odprawi 
pierwszą mszę św. w Semina­
rium św. Franciszka, Milwau­
kee, Wis., 12 czerwca. Po na­
bożeństwie — przyjęcie dla 
rodziny i przyjaciół.

Ks. Kukliński- uczęszczał do 
szkoły podstawowej na Trój- 
cowie i jest absolwentem 
szkoły średniej św. Trójcy, 
którą ukończył, w 1962 r. Po 
studiach w Mary’s College, 
Winona, gdzie otrzymał sto­
pień Bakałarza Sztuk Pięk­
nych. studiował na uniwersy­
tecie Durnham, N.C. Do Semi­
narium św. Franioszka, w Mil­
waukee wstąpił w 1967 roku.

Szkoły w Gary Są Dziś Zamknięte 
w Obawie Strajku Nauczycieli

nistratorem i wykonawczyni 
dyrektorem programu.

Według ostatnich doniesień 
władz Fred D. Hubbard był 
ostatnio widziany w Redondo 
Beach, California, tydzień te­
mu. Hubbard odwiedził nie­
jaką Octavię L. Miles, która 
w roku 1969 w Chicago pra­
cowała nad organizowaniem 
kampanii wyborczej Hubbai- 
da.

Richard Makarski, z-pca 
federalnego prokuratora sta­
nowego w Chicago oznajmił, 
iż Hubbard zadzwonił do 
Octavii Miles z Las Vegas, 
prosząc ją o pomoc finanso­
wą. Kobieta przesłała mu $50 
— za które kupił bilet na sa­
molot do Kalifornii. Po przy­
byciu do Kalifornii Hubbard 
pożyczył od niej samochód, 
który miał wkrótce zwrócić. 
Samochód był wypożyczany 
przez Octavię Miles w jednej 
z lokalnych firm. Hubbard 
nie wrócił do Redondo Beach.

W czwartek ub. tygodnia 
sąd federalny oskarżył zao­
cznie Hubharda o defrauda­
cję $20,000 w dniu 4go maja 
br., na podstawie sfałszowa­
nego czeku. W sumie sfałszo­
wał on 12 czeków. 4-go maja 
podrobiony czek opiewał na 
największą sumę, którą pod­
jęto jednorazowo.

Dochodzenie w sprawie de­
fraudacji prowadzi specjalna 
komisja powiatu Cook oraz 
biuro stanowego prokurato­
ra, które powołało 8-osobowy 
zespół w tym celu. W uhżegły 
piątek prokuratura rozpoczę­
ła przedstawianie komisji 
materiału dowodowego.

Otwarcie Plaż 
Chicagoskich

W dniu 4 czerwca, (piątek), 
zostaną otwarte większe pla­
że na terenach należących do 
Okr. Parków Chicagoskich 
(Chicago Park Districts), w 
gadzinach od 9 rano do 9:30 
wieczorem. Jedyne plaże, któ­
re pozostaną zamknięte, wraz 
z 103 basenami, do 25 czer­
wca,' przy ulicach Juneway, 
Chase, Columbia, Devon i 
Granville.

Służba ratownicza w liczbie 
850 osób odbywa przeszkole­
nie i obejmie stanowiska w 
dniu otwarcia. Thomas O’­
Brien, zarządca Plaż i Base­
nów uprzedza amatorów pły­
wania, by korzystali jednyrtie 
z otwartych oficjalnie plaż i 
nie oddalali się zbyt daleko 
od brzegu. 

Trwa Dochodzenie w Sprawie
Defraudacji $94,500

Poznajcie Się z Panną Charlotte Klesen
Panna Klesen jest osobą, którą chętnie poznacie. Jest ona konsultantką 
do spraw klientów w naszym Centrum Międzynarodowym i pomoże Wam 
załatwić wszelkie Wa^ze sprawy bankowe wygodnie, bezpiecznie i z 
pełnym zrozumieniem. Nie tylko dlatego, że Panna Klesen zna się na 
zagadnieniach bankowych, lecz głównie dlatego, że mówi ona płynnie 
po polsku.

Panną Klesen zapozna Was z rozmaitymi rodzajami planów oszczędno­
ściowych w The First, a wszystkie one są zaasekurowane do $20,000 przez 
Rząd Stanów. Zjednoczonych. Może ona również wyjaśnić jakie korzyści 
wypływają z posiadania konta członkowego lub skrytki bankowej. Panna 
Klesen ułatwi wam także załatwienie ewentualnej pożyczki. Będziecie 
mieli osobistego przewodnika w każdym dziale bankowym gdzie tylko 
będziecie przeprowadzać transakcje.

Wszelkie usługi The First National Bank of Chicago są obecnie do 
Waszej dyspozycji, omowione i załatwione w języku polskim bez. żadnych 
dodatkowych kosztów.

Złóżcie wizytę Pannie Klesen w naszym Centrum Międzynarodowym 
mieszczącym się na parterze, w południowej części naszego Banku. Wska­
zówką będą dla Was wywieszone flagi międzynarodowe.

Mieszkańcy Oddali Hołd Poległym 
Obrońcom Wolności Kraju

The First National Bank of Chicago
Dearborn i Madison

TURCJA. — W wyniku trzęsienia ziemi, jakie nawiedziło turecką wioskę w prowincji 
Bingol, tysiące ludzi pozostało bez dachu n ad głową. Wszystkie zabudowania wioski le­
gły w gruzach.

o

THE FIRST. Gdzie

Robert A. Kuliński


